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Nemo eft tà inimicus eaufz huic, qui nos 
malos Cives, aut homines improbos, 
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Veritatis inicia vis eft. -Nonnulli 
audire omnino renuuni, quia timent converti, 
D. Chtyfoftomus. 

Neque enim inconflantis puto, fententiam tate 

n aliquod navigium, ex Reipublicae tempeftate 
moderari. Ego vero bac bac vidi, bac 
féripta legi, bac de fupientiffmi 
ris, зп bac Republ: . 69 in aliis Civita 
menta, nobis litera prodiderit, mon fèmper 
fententias ab üfdem, fed quascunque Reipub 
tus, inclinatio temporum, poftularet, elfe 
day; quod 69 ego facio, 69 femper faciam: Liber- 
Tatemque quam m me Tequiris, quam ego nequc 
dimifi unquam, meque dimittam, non in pertinacia, 
fed im quadam moderationespa[itam putabo. Cicero 
Orat; pro Planc. 

Fraflra quidam, qui ratione vincuntur, con- 
fietudinem nobis opponunt quafi confuetudo major 
it veritate, аш поп fit (equendum, quod melis 
Con[uétudo vetus fine we. 1 
D.Cypiianus, 
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Volumiuis Legum Tomo LI. fol. 1660. 
iit: Deklaracya. €5'c. 


Owinność Senazorow , w przyfiędze 

Ich,(około przeftrzegania tego; со. 
by fzkodliwego całości Rzpltey, y 
wolnościom bydź widzieli,) wyrażona» 
wcale zoftawaé ma:nie deroguigc w tym, 
y WOLNEMU DOMOWIENIU SIĘ 
Wolnośći , y całości Praw fwych, 
każdemu Szlathcicowi па Seymiku Ро. 
wiatowym, а Poffowi na Seymie, , we- 
dług dawnego zwyczaiu prawem opifa- 
nego. Ta 22? iffota wolnych głofóm Se: 
natora, Szlachcica, y Pofla, opifana na 
уте Warfawfkim za ZYGMUNTA 
trzeciego, przy u[bokoienin Rzeczypo[poli- 


tey, 1609. 
A2 Do 


Do Nieczytelnika 
To ie[f, do tego. 


Ktory tey niechce czy tać Książki. 


zali raczy te fT. kilka przeczytać. 

Ото cigwigc Nieczytelniku, ile moe 
2 итаат, abyś ni źle, nidobrze o tej 
Kfigàce nie mowić, ieżeli czytać iey mie 
cl cef, á czytać do końca (amego, Mage 0 
co fbramiedlinfego cię prośić? Bo iakże 
тай [04216 o rzeczy: fetoreyes dobrze , у 
pilnie nie zważyć ? Ta fig więc Książka , 
Czytelnikow nie fracha: ale fig nieczytel- 
nikow obawia. _ Jeżeli zaś przemożej na 
(obie, abyś ig cale cierpliwie przeczytał ? 
na ten czas fermy na nig dekret, iaki ci frg 
podoba. Ufam тозй dkowi, y (prawiedli- 
wości fwoiey, ufam twey ku Oyczyznie 
midości. Niech @ Bog da zdrowie. 


CZESC 


A c" 
CZESCI 
W ktorey fig traktuie, y o. wielkiey 
Scymow Ordynaryinych potrzebie : y 
nayprzod,o wiclu, do,Seymow utrzy- 
mywania, fpofobach, ale tych wfzy- 
ftkich odkry wa бе niefkuteczność, 


SLR 
Wwyjyfkieniezliczone nieficzęścia: у [kody 
Rzeczypofpolitey, iedynie pochodzą 
ex mala Confiliorum. forma. 


Niezliczone- fg a wielkie- intereffa 
Qyczyzny,ktorym. potrzebáby ra- 
dzić, niezliczone: niebefpiec 
ftwa,ktorym potrzebaby zabieżyća 

— Rzeczpofpolita icft iak Dom, albo 
Пагу y wielki Okręt, ale-dawno lub nieopa- 
trzony, lub.z wierzchu.tylko . gdzie - niegdzie 
łatany, do, ruiny. zaś: y znifzczenia dążący, ie» 
żeli gruntownie zreparowany. nie będzie. Kae 
zdy 


6 8. 1. О zrzodle ypoczątku 
żdy w nim coś znacznego y wielkiey popra- 
wy potrzebuigcego znaydiiie. ' 

Ci życzą, żęby naypierwey weyrzeć w 
adminiftracya Sprawiedliwości, na ktorcy iak 
na mocnym fundamencie wizyftkie (toig Kror 
letwa, a Trybunały y Sądy coraz nielpra» 
wiedliw(ze poprawić. Ci uftawicznie propos 
nuig, żeby wefprzec ofłabiałe nadto 
sity, dla ktorych Habości, мараг y krzywdy 


em kapiące , dofkonale 
by podaią, handle, 

) y częsci [wer 
go wigoru nie maia, przyprowadzić do pory. 
Той! wielką upatruią po żeby Prawa, 
ktorych tak wiełe y zregulowania, y odhowy, 
y exckucyi potrzebuią, iak należy zordyno- 
wać, y fpofoby. fkutecznieyfzego ich exekwo- 
wania, aby, dla paftwy famych molow pifane 
nie były, wyrfałeść. Owina Dwor wiele, Ípra- 
wiedliwie czy r o. nar 
maig. Ut y publi- 
czne uboftwos u tych aktu:  porrze- 
bnych w całym Kraiu niedoftarek, y przez to 
Summ wielkich za granice co rok wychodz 
cych ftraty; u.tych Май y Miafteczek | ruina, 


u tame 


eby. ty 
nić przeftępftwa. 

waią, Szlacheckiego Stanu, fpofobu do edukas 
cyi Synow, y do applikacyi ich dalfzey w do- 
raftaiącym wieku, niemaiącego, y do podfey 
fużby przymufzonego, mizerye. ^ Tym.nad- 
wątlona bardzo, у: iuz prawie -zpofponowana 
y obalońa Senatu powaga: tym nie małe: y czę: 
fte ze Stanem. Duchownym dyfłerencye: tym 
zagraniczne у. domowe fakcye, tym Seymow y 
Seymikow nieporządki fzkaradne: tym elekcye 
tak Woiewodztwom potrzebne, 4 całe niedo- 
chodzące: tym Interregnow. nafzych піеокту= 
ślone piorem utrąpienia y kran: klefki: tym 
od Woyfk.cudzoziemfkich oppreffye, tym od- 
padaiace granice Kroleftwa, y Prowincye: tym 
to, owym drugie, ciężkie Oyczyzny niefzczę- 
ście y fzkoda: ferce nad Narodem  fwoim cier- 
piace przenika y boli. 

Wfzyftkie te-fą bez wątpienia prawdziwe 
y śmiertelne dolegliwości publiczne, ief ich 
Y tyśiącami więcey, gdyby ie kto chciał. w 
fzczegulnosci wylic Zskażdego z tych ra~ 
dzibyśmy wyprowadzić Oyczyzne,- każde pro- 
ponuiemy do uleczenia, każdemu fwoię fku- 
teczną chcielibyśmy wynaleść receptę, — Ale 
coż; kiedy tylko narzekamy wfzyfcy, а do rzęs 

telnego 


Е & I. O zrzodle y początku 

telnego nie bierzemy fig ratunku. (r.) —Na no 
wą iakąś Rzym umiera chorobę, йуу co fie 
dzieje, ganią, fkarżą Jic, Фаїнід, iawnie gadają, y 
iuż głośno jęczą, a żadnego. nie midać lekarfiwa. 
Rozumiemy. że bez zgaby ius, ziemt oprzeć fig nie 
mozna, ani nieliczęściom, ktorym ulegamy tierplis 
wie, infiego ше midziemy kotíca, tylko 

bę ofłatnią. Ba іи? y w takim nieporządktr y 


odmęcie, wielom poczciwym nawet y wielkim 
ludziom prawie życie obmierzło w twym kras 
(2.) Takiczas ifl, še każdy fiwoy. Stan, ma 
za bardzo nędzny, y tu, gdzie iefi, gdzie теа 
nie chciałby [fe widzieć. Y do prawdy, e w Кух 
тат to za wielką mizer 
efl widzieć przed 


é ale teź,że 
uiebejbieczeńfiw y przypad 
kosy ief ny zdaleka byd mogli, А 
drudzy prawię na natury y wyrokow nieod. 
mienne narzekamy dekreta, żeśmy w tym tak 
a 
(1.) Nova quodam morbo moritur Civitas, ut cum 
emnes ea, qnoaguntur, improbent, guerantut, doleant; 
spertegne loquantur, & jamclarë gemant, tamen me- 
mulla affertur. Neque euim refifi, fne inter: 
necione polle arbitram: Nec videmus quis finis ce- 
dendi , prater exitium, futurus fit. Cre 
(2.) pus ей ejusmodi, ut fuam quisque condis 
tionem miferrimam putet, & ubi fit, ibi effe minime 
velit, Equidem nos, quod Roma fumus, miferri= 
mmm effe düco :. non folim quod in malis omnibus a- 
cerbius ef, videre quàm audire, fed etiam quod ad 
omnes cafes fübirorum periculorum magis obje&ti fu~ 
mus, quim fi abeffemus. Cie: L. 6. Бр}: ad Torqu. 


go пай Ratula, y å 


wfyfikiego złego m Rzpliey. ©) 
na Оусгугпе nędznym,nie w [wobodnieyfzych 
owych porodzili fig czafach,. albo żeśmy ich 
dozyli. Winfzuiemy , tym, ktorzy tych nie- 
rządów, tey narodu iuż więcey nie widzą o- 
chydy. Gs.) Tekno y żyć, tak mfiędzie nedz pu- 
blicznych iefł pełno. Nie mademmie niejśczęślie 
т о, (mowi Konful Rzymfki) zie fczęśliw((e- 
cie pędzi! chwalebnie, y że 
przed temi życie zakońci 

Aleć darmo fkarzemy fç y na Prowiden- 
cyi krefy, bo га chcącym zawize dopomoc go- 
towa, śilemy fig, nieprzeliczone 
Rzpltey niedole. Nienaydziemy upewniam,ani 
razem na wfzyftkie, ani na żadne z nich ofo- 
bnego lekarftwa; poty, poki tego nie uleczemy 
iednego, z ktorego wfzyftkie infze.ile ich ief, 
śmiertelne pochodzą choroby, (4-) Nie popra: 
mi otrutych y niezdrowych  (irumieniow, kto 
wprzod zarażonego nie [korryguie тода , % ktos 
tego tę mfyfikie турута? firumienie. 

Był ten dyfkurs ротпіе u godnego Rze- 
pley Miniftra , wielkich Sentymentow pełne; 
go, y dobrze fwoiey, życzącego Oyczyznie, 
Ktorego, iako wielu pierwlzych y nayzna- 

czniey- 
3.) Prorfus vite кейек, ita fnt omnia miferiarum 
plenifima. Nihil me jnfortunatius, mail fortunatius 
a fplendote vitz, tempore fine 
7 a. Bp: 24- 
(4.) Nulla falus rivo, putrem, qui 
tisab infe&i gurgite, ducit aquam. 


vus, ipfo fone 


lo 8. E O zrzodłe y początku 
€znieyfzych w Rzeczypofpolitey ludzi, było ta 
zdanie: Cokolwiek w Pańftwie nafzym iefl złego, 
do poprawy niepodobnego po dziś. dzień, туйо 
to idzie m iednęgo. zarażonego Źrodła, ze zdey Rad 
formy: ex mala Confiliorum forma, Fa iego odpo- 
wiedź dała mi pochop, uczynione wízyfikie 
choć przydłużfze, nad tą prawdą гейехуе ze- 
brać,y: reformowania t€y złey Rad nafzych f 
my, nie tak podać fpofob, iako tylko ftofüiac 
fig do zdań, tak godnych y mądrych ludzi, w 
tey go przekopiować Kśiążce. 

Jakoż to nayprzod niewątpliwa bynay- 
тшеу, y oczywifta rzecz iefł, że: bez dobrey 
Rady żadne ftać nie może Kroleftwo. Ze tych 
"Frybunalow, tey fabości sif Rzepltey,' tych 
{Кагып dochodow, tych handlow,tych Май y 
Miafteczek upadłych, tych nierzedow y nie- 
zliczonych bezprawia, niemożemy inaczey po- 
prawić y leczyć, tylko przez iednę radę. A 
kiedy złe ta idzie rada;toć wfzyftko iść ladaiar. 
ko powinno,y muśi naofłatek upadac. Bo ieżeli 
iedno gofpodarftwo, iednego Domu prywatne 
y małe, bez rady dobrze {prawować fig nie 
możejjakże bez rady wielkie może dobrze fpra- 
wowaé fie y rządzić fie Kroleftwo.? Wizyñkie- 
go we wfzyftkich fpołecznościach ludzkich іе 
dulza, Rząd y rada. Rząd bydž bez rady піс 
może. Radaieft wodz y światło dobrego rzą: 
du. (5,) Rządem y radą, na okrągu świata Ка» 
zał Wielki Karol napilać. А ia о radach, dos 

daię 
(5) Imperio & Confilio. Mundus Symbol. : 


тобу дево, złego w Rapliey. п 
daię, to co o Prawach Rzymíki Konful powie- 
dział: (6,) bez ktorych, аш dom żaden, ani 
Miafio, ani абет Kray, ani cały Narod Ludzki, 
oni cała Natura, ani fłać smiat cały nie m 

Wfzyftkie więc co ich ieft pod | Słońcem 
małe y wielkie Pańftwa, maia zawfze przyto« 
mna, zawlze Radę fkuteczng, Мопагсһоміе 
Y codzień, ile tego potrzeba w fwoich Gábi- 
necach radzą y decyduią zaraz. Edykty ich,al- 
bo wyroki, ordynaufe, prawa, rezolucye inte« 
zeffow, prawie bezprzu ‘tanne їз. Na końcu ka~ 
Zdego roku, wielkie fig znich, iako z Praw 
Krolewfkich. zbi Tomy. Rzplte wolne w 
każdy tydz ą naznaczone dni kilka, da 
iwoich Kc greflow., gdzie bez odwłoki тат 

a o wízyftkim. Wfzędzie wcze- 
па eliberacya, w(zędzie potrze- 
bne y nieqdwłoczne wfzyftkiega decyzye. My 
adęncye Seymow, aż co dwa lata, y tylko. 
ioniedzielnych mamy,ale Seymow nie ma- 
my: Јас kilka, kilkanaścię, y kilkadziefięt mis 
la, iak Ordynaryinego nie możemy doczekać 
бе Seymu, kto t nafza naywyziza Rada; y 
ż za dziw, że bez rady tey będąc, giniemy 
па {у Кип, upadamy na wizyftkim, а co raz 
to gł 

"Tak dalece, że iako naymgdrfzy ow 
Raymfki Konful, Statyfta y Polityk, z nielzcze- 
śliwych okoliczności fwego czalu , zdał fie 

konje- 
(6,) Sine quibus, nec domus ulla, nec Civitas, nea 
inu hominum univerfum flare, nec natura omnis, 
que mundus, potefl. Cic: Lib: 3. de Leg. 


n $. 11. Mata korzyść Rzpliey 
kowjekturować pewnie, co potym naftapi. (7.) 
Nie z, ptakom, mowi, lotu,- mie % gnis 1, taka 
Afirologowie zwykli, ia tobie moros, ° mam 
fe, ktore obferwuię znaki: mnie znaki do ro 
żenia fg, te, w ktorych iefłeśmy, okoliczności y 
(у: z, teraznieyftych, o prz, @усЬ czafich, mro- 
żba nafta, miarę znaleść u każdego powinna, Tak 
mowić mogę, ieżeli y z nałzey, w iakiey iefte- 
śmy fytuacyi, wńieść fig o przylzłym godzi . 
Ktoż nie widzi, ze bez rady y Seymow coraz 
niefzczęśliwiey poydziemy, coraz w wiekfze 
é będziemy nierządy , у że naofłatek 
- ch dobierze y przebierze fie miar- 
ka, z oftatnią, (8.) odwroćcie to Nieba ! Oyczy- 


Zny ruing. 

(7.)Nonex alitis volatu, non ex finiftro cantu ofçi- 
nis, non ut Aftrologi folent, tibi auguror, fed habeo 
айа figna, qua obfervem. Mihi figna ad divinan 
dum funt, ex Civilium temporum natura & ratione: 
debet habere fidem noftra przdićtio. Cic. ad Cecin 
Lib: 6. Epift: 

(8.) Di omen prohibete finiftrum! veftrz ha. funt 

veftra hac altaria: genti placati Latiae, (zvis mi 

[cite fatis. 
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Mata korzyść Rzpltey z niektorych, choć» 
by y doży, Seymow, тебен dalfe 
rwać fię maig Seymy. 


Akażkolwiek zaś nadzieia ieft, czy tego na- 
ftępuiącego,czy infzego po nim Scymu; рк 
i 


z niektorych dofflycb Seymom. 13 

li on doydzie ? czyli nie doydzie? mowię śmie- 
: „byt mało, albo y nic przeztó Rzpltey 
бо nie będzie, chociażby y dołzedł. 
Niech.day Boże! doydzie, dla fatysfakcyi przy- 
naymniey ukochanego nam Pana, y nalzey, 
by od tylu lat aby iednym Seymem dofzłym 
fie ucielzyé: Aleć /poftanowmy na nim co 
chcemy, co naylepfzego. zdawać nam бе bę 
dzie, pięknie to, dobrze to, miło to , będzie: 
cz, prawdę rzekłfzy, ieżeli nie nic, to z tego 


a, a drugie niedochodzą Seymy, to one 
niefzczęśliwfzego y coraz niebefpieczniey( 
Dyczyzny nie polepfzą gruntownie у wiecz 
Stanu. Bo tu na to, takich potrzeba Seymow: 
ktoreby niewątpliwie y nieuchybnie dochodzi 
ły zawize, y niezrywały бе nigdy: czemu * bo 
tu Rady nie przemiialącey, nie na raz, ale za- 
wfze pewney, pilney, fkuteczney, y przynay: 
mniey w czałach Prawem opifanych, nieufłaią- 
tey potrzeba Kroleftwu, bez ktorey , iako fię 
rzekło, y iako rozum zdrowy dyktuie, ftać dfu- 
£o żadne Pańftwo nie może. 

Na coż fię więc zda, raz mieć radę, drugi 
хаа y dziefiący iey nie mieć ^ w iednych inte 


reffach 
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reffich Seym iakkolwiek fklecić, a nie mieć ra- 
dy, y rwać Seymy w walnych, gwałtownych, 
y potrzebnych intereffich drugich * Poki 
więc rwać бе moga Seymy, poki mogą wni 
wecz obracać fie rady, poki fakoye czyli obce, 
czyli domowe, mieć będą moc obalenia y ni- 
fzczenia, iak teraz, Seymow, poty, na mało 
bardzo, іа raczey na nic, y niektore ażardem 
dofzłe zdadzą nam бе Seymy: bo te ftatecznie 
nigdy dobra nieutwierdzą Oyczyzny» 

Piękne bowiem te Prawa y rzeczy, co fię 
poftanowia y popifza na iednym Seymie, zkad 
y iak fkutek należyty mieć maia ? kiedy now 
coraz w fwym powinnym czafie rada, to ieft 
kiedy każdy пайершасу Seym, ich zachowa” 
nia, y coraz] do lepfzey c ucyi ich przy- 
prowadzenia, nie poprze ? Seym bowiem każdy 
przyfzły, bydź powinien uty erdzeniem  prze- 
{złych 

Na każdym naftcpuiscym Seymie, Pofow 
ieft pierwfzy urząd, oftrzegać у dopomnieć 
бео to, coby fic w "Trybunafach, co w Ra» 
dzie, co w Woyfku, co w Ekonomii Skarbowey» 
со w Magiftratach y Qyczyftych unkcyach» 
co w Rządzie, według Praw czy ponowiony h 
«zy świeżo poftanowionych, nie działo. Seym, 
w to weyrzeć każdy powinien. Seym oboftrzyć, 
gdzie nie dofyć oboftrzone ieft Prawo, Seym, 
dkutecznieyfzy coraz do exekwowánia iego 
opatrzyć y uftanowić ípofob. “Tak wfzyftkie 
Kroleltwa y Rzplte czynią, tak wfzędzie moć 

nay- 


° na fprawy y obyczaie ludzkie | uftawi- 
ego oka, dozoru, przypilnowania, ponowy. 
zynuki, y hieiakiego że tak rzekę, do dobre: 
go, mufu: bez ktotego prawa napifane, nic nie 
warte. Nie fà dofkonałe Prawa, ktorych przefiępe 
fimo kary zara opifaney nie та. (9.) Jako tedy 
nikt prawa fłanowienia władzy żadney nie ma, 
tylko rząd y moc naymyżjka, tak y przymujśe sia 
do obferwancyi prawa, władzy nikt nie ma, tylko 
tenże Rząd y tai тос waymjyiffa. (10.) U nas 
więc władzą y ftanowienia, ale oraz y wymo- 
żenia obferwy Praw, fame maig Scymy, ktorą 


Magiftratom rożnym zlecaią y kommunikuią 


w prawdzie „ ale te Magiftraty, gdy czafem nie» 
Wydolaig utrzymać w wigorze Prawa, mulz 
znowu uciekać бе do Seyinu, Y tak Seym za- 
> ieft flanowicielem, obronicielem, y exe- 
rem kazdego prawa. А zatym ktoz nie wi- 
(9.) = s 
9.) Inter leges Ша imperfecta dicitur, in qua nulla 
leviantibus pana fancitur. Macrobius- 
{20 ) Leges i nullo риа ніЫ poffunt, qui juftole- 
imoqne imperio non fruatur: vis etiam coaćłiva, 
s liberam voluntatem ad Legum obfervan- 
gat, panas infligat, illarumque formidine ho. 
i animos à fceleribns avocet, haberi non poteft, 
in Legislatore , legitimo imperio, Dominio, po- 


TN Ei Gloritete, predito. Cornus. Ethe Dif: 
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dzi? że kazienie uftawiczne Seymow, ieft to 
zrzodło , tak wolnego u nas, praw wfzelkich 
przeftępftwa, nie zachowania y nie exekwo- 
wania praw, na ktore fie bez uftanku fkarzemy 
Nigdy pewnie zachowane nie będą, ani. bydz 
naturalnie zachowane niemogą, poki rwać fię 
będą Seymy : bo na iednych Seymach , nie 
gdzie indziej, można temu wfzyftkiemu fkute- 
cznie radzic, co z kluby wypadło, y przez u 
Tomność у złość ludzką zawfze тий wypadać. 
Raz tedy więc, (poymiymy to profzę) mieć 
dofzle Seymy, y znowu niemodz ich fie docze 
kać, y rwać ie daley : ieft to cale iedno, co 
wylanie rżeki lub tawu na grunta y pola, raz 
zaftanowić tama, drugi raz {ате tez tame prze- 
drugi raz gafzenia za- 


rwaé,raz ogień ugaśie, 

jedbać, raz (ig z śmiertelnego paroxyzmu u* 
leczyć, drogi raz wfzyftkie w ciężkiey choro- 
bie ratowania fig fpofoby porzucić, raz pfuiące 


fie domu fundamenta poprawić, drugi raz w 
fwoiey zaniechać ie ruinie. Nie tak Kroleftwa, 
nie tak Rzplte ftoiq, ale w fwych czafach pile 
nością y uftawicznością Rady, á zawíze koń“ 
czącey беу fkuteczney rady: ktora ieżli uftaie; 
tyśiączne zaraz w wielkim ciele Rzpłtey, iak w 
ciele ludzkim, przez uftanie cyrkułuiącey krwi, 
mufzą rodzić fię fymptomata. Jednym ffowem 
mało nam po dofzłym iednym y drugim Scy 
mie, kiedy po trzecim y czwartym zerwanymy 
znowu wizyftko do gory fie wywroci. Będzie 
taż fama nie raz w (woich mieyfcach potrze 
bnie powtorzona materya, Te 
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Teraz tylko:nie Judzmy fig profze, iezeli- 

by czy ten, co naftępuie, czy ktory infzy Seym 
afunkiem, day Boże ftangł, boc y te, co піе- 
podobne zdaią fie rzeczy, czafem podobnemi 
fig ајә: ale myślmy raczey, y czyńmy tak; 
20у zawfze Seymy ftawały, y niefławac е 
gly: abyśmy ize pewną y nieuchybna radę 
i Kroleft Jdzie tu więc 

o więcey, niż o utrzymańie iedue- 
AOC takiego Seymu, przez ktory zape- 
пе nieuftanie gubiący nasnierzad, Z gruntu 
tu co infzego nam radzić potrzeba. 
Pierwiza tedy rzecz, kto tey dobrze żya« 
znie,kto iey ofłatniego ierzaden 
cego obawia fie 


nie mo- 


w wolnym mi 


eylzą iey, tak nędzną, ze nie m 
bole PRZY 

: > ubolewa niedolą, pierwiz 
mowie tę przed fis 
teft pr prawę, tak 
znych formy : ta po 
alże Rady uczyni : 

pówoli 


powinien, to 
y obrad publi» 
awiona, fkutecznieyfze 
y rady fkuteczne y Seymy, 
włzyfko, cośmy wyżey wyliczyli, y co 
ly. poprawię, Lecz na końcu теу częś i 
adnie nam iefzcze mowić г о$е- 
w tey Rzpltey nieuch 

raz examinuymy 


cze 


8. I- Spofoby rezne 
$. Ш, 


Spofóby rożne utrzymywania 
Scymow. 


BliZaiac tu iuż więc do krotkiego w tym 

a Paragrafie wyłożenia fpofobow, ktoremiby 
бе y nie dobra publicznych тай forma popra- 
wić, y Seymy wfzyftkie Ordynaryine, iak wie- 
lu mniemáig, utrzymać mogły; pytam cie fig 
nayprzod iefzcze, ktozkolwiek to czytać ras 
czyfz, bo inaczey daley poftapié nie mogę, py- 
tam cię fig mowię, czyli maíz doprawdy, za 
Zadney wątpliwości niepodległą rzecz tę, że 
пат Seymow koniecznie potrzeba? że bez Sey- 
mow fad Wolność y rząd Рокі żadną miarą 
nie może * żeżadnym potrzebom y niefzcze- 
ściom publicznym bez Seymow nigdy radzić 
y zabiec ie mozna?Bo ieżeli wątpifz iefzcze co- 
kolwiek o tym,że do ftałości y rządu tey Rze- 
pltey fa koniecznie potrzebne Seymy , to ia 
więcey z toba nic do mowienia nie mam. Od- 
fyłam cię do oftatniego tey Książki Paragrafu, 
tam podobno iefzcze zkonwinkowany być mo- 
żefz, abyś bynaymniey o prawdzie niewat- 

if, że Вас Polika bez Seymow niemoże. 

Tu fpytam cię fig tylko, coż ty tedy ro- 

y naypierwey y naybardziey potrze- 
bnego Oyczyznie ? Czy znowu poydziefz do 
tego wyliczania włzyftkiego, com ia w pierw- 
fzym namienił Paragrafie ? że, na przykład, po- 

prawy 


utrzymywania Seymow. 19 
prawy w adminiftrowaniu fprawiedliwości Oy- 
€zyznie-effencyalnie potrzeba ? # іа mowię że 
Seymu na tę poprawę potrzeba. Ty mi rzeczel?, 
że nayprzodśił y obrony dla befpieczeńftwa wes 
wnętrznego y zewnętrznego Oyczyznie potrze- 
ba? á ia mowię,że Seyrnu na tey opatrzenie y u- 
fłanowienie obrony potrzeba. Ty mowifż: że 
dochodow publicznych na tak wielkie expenfa 
do zby: fzczupłego Skarbu Rzpltey przyczynić 
y zregułować potrzeba ? а іа mowię, że Sey« 
mu na to Skarbu przyczynienie y zregulowa- 
nie potrzeba. Ty mowilz żeniewolnicze, y 

ężkie pogłowne znieść, 4 infze znośnieyfże y 
Tatwieylze podatki uchwalić potrzeba? a ia mo- 
wię, że Seymu па to zniefienie, na to uchwa- 
lenie potrzeba. Ту mowifz że naypierwey tak 
fzkaradną monetę poprawić, lepfza wprowa- 
dzić, Mennicę otworzyć, zfey monecie wftępu 
do kraiu fkutecznie zabronić potrzeba ? a ia 
mowię, że Styinu, na tę poprawę monety, па 
zabronienie zfey, na otworzenie Mennicy, па 
wynalezienie frzodkow, iak ią utrzymywac, 
potrzeba, Lecz nie powtarzaymy darmo , cos- 
my iuż powyliczali z początku, y od czepom 
la zaczął, bo gdy Ty mnie tysiąc potrzeb. Oy- 
Czyzny wyliczyfz ? , ia robie nie mogę inaczey, 
tylko tyśiąc odpowiedzieć razy, że y ha to, y 
Па drugie, y na feme, у па tyśączne, Sey- 
mow, Seymow naypierwey koniecznie potrze- 
ba. Apelluię do wizyftkich rozumnych Pa 
tryotow y świata. całego zdanie, niech każd 

В: tozią- 
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rozíadzi, czy to dobrze mowię. e 
wiedliwie y dobrze, toc ufpokoymyz fie wi 
iu raz nad tą, y тпісу, że tak rzekę, potrze- 
bna kweftya, co ieft tey naypotr Ízego 
Rzpltey ? y cow niey wlzyftkie przewyżlza po- 
trzeby ? bo każdy, kto cokolwiek my 
wanie to widzi, że rady y Seymy, iak, każdey 
tak y nafzey Rzpltey, nadewízyftko, y przed 
wizyftkim, y na wizyftko, naypotrżebnieyfze 
fs, bo bez rady na wizyftkim giniemy. 

A gdy więc za nayifłotnieyfzą теу Oy- 

ë Seymow uznaiemy potrzebę, przyftap- 

тух iuż tym ciekawiey,tym chętniey, do tych 
kilkunaftu naypryncypalnieyfzych | ipofobow, 
ktore nasi zwykli dawać Politycy, do utrzymy- 
wania Seymow. 

Pierwfzy 
doyście Seymow, 

Drugi: żeby Panowie fzczerzey y mocni 
chcieli, iak chcieć zwykli, Seymow, y on 
opuściwfzy prywaty, lepiey fię y uśilniey fła- 
rali, 

Trzeci : żeby nato, na со wfzyfcy fig bez 
kontradykcyi zgodzą , prawa fłanowić, y Sey- 
my z famemi zgodnie uftanowionemi prawa- 
mi tdk kończyć, aby rwać ich nikt niemogf, 
te żaś mater tore fie połowie nie zgo- 
dzą, odrzucić w reces puścić, 

warty fpofob: żeby w wielkich potrze» 

bach Oyczyzny y w intereffach naywiękfzey 

па Rzpltą kon(ekwencyi y јак fie to praktyko: 
walo 


by Dwor uśilniey fłarał fic o 


utrzymywania Seymom, 
wało y przedtym, niezbyt fkrupulizować, ale, 
nie daiąc poznaku. y nie czyniąc ¿dancy wios 
leacyi głofow, fwoie roftropnie czynić, y 
czy do końca prowadzić. 
ty (pofob utrzymywania Seymow: żeby 
przy prawie wyraZnym kontradykcye wa 


fpofob: utrzymywania Seymow wzig- 

zki pod tytułem Rozmowa Plebana,R, 
1641, wydaney. ` Ofobliwie gdzie ta ráda ieft, 
aby Pofeł ramuiacy Jzbę, albo proteftuiący fig, 
nie żadną prywatną, ale publiczną oppozyc 
fwoiey dawał przyczynę, y żeby ią dobrze Ро« 
fom wyłożył: tó takowa tylko Oppozycya za 
fufzną ma być uznana y mieć wfzelką wagen 

Siodmy fpofób. niektorzy podaią, aby nie 
fprawiedliwie rwacych Seymy, fadzic y karać. 

Оту fpofob praktykowany , żeby niego» 
dziło fie w izbie Pofelíkiey, d'e aż w Senacie 
Scymu zrywać, 

Dziewiąty fpofob, limitować Seymy. 

„Dziefiąty: Rady, па kíztalt Warfzawikiey, 
używać, 

Jedenafty fpofob: Seymy Konne. 

Dwunafty ipofob; Seymy pod Konfederas 
cyami. 

Trzynafły fpofob: prawo iak naymocnicy« 
(пе przeciw przedawcom Rzpltey y fakcyan- 
tom pofłanowić. 

. _Podámy dotych trzynaftu examinową: 
Ria fpofobow , y iakieżkolwick w fobie Їз, pos 
każmy 
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każmy ich niefkuteczność: wewnętrzną do ur 
trzymywania wfzyftkich ordynaryinych Sey- 
mow. Ktory ieden iet, tey pierwízy Kśięgi 
koniec, aby pokazać oczywiście y gruntownie, 
зо żaden z tych tezynaftų fpofobow, y podo- 
bnych innych, ktore mogą bydź wymyślone, 
Seymow ordynaryinych z ninieyfzą rad formą 
utrzymywać fłatecznie nie może. 


tu. 


Examinuie fic piero fly [pofob utrzymyma- 
nia Seyniow, ktory icf: żeby Dwor lepiey 
farat fg a Seymy, 


War, żeby fzczeszey chciał, у o Seymy 
uśilniey бе aral, to зак mowią, Seymy 
będą dochodzić. Albo tedy ta ieft niektorych 
republikantow | awda, że Dwor nic ага fig 
iak trzeba o dochodzenie Seymow, albo ta ieft 
druga prawda, że Dwor fiara Де pilnie o do- 
chodzenie Seymow. Mowmy tędy nayprzod z 
temi pierwizemi republikantami, ktorzy mnie; 
maig, że Dwor niezażywa iak należy ftarania, о 
doprowadzenie do [Rutku Seymow. Á. potym od- 
vowiedaymy im z temi drügiemi, ktorzy razu 
mieią, że Dwor als tylko, trzeba, czyni dla utęz.j- 
д mom. 
czym mow my nayprzod z Republikawami, 
rego o doyście Seymow Dwor nie ma 
farania. Bytaymy fig ich więc z temi, ktorzy 
: mowia 


Aby Dwor €. a 
mowią za Dworem: Na czymże zaległo fzczere 
to Dworu ftaranie? Odpowiedaią na te pyta: 
nia tak пай republikańci przezorni: inaczey 
Panowie y Szlachta, o Seym ftarać Пе powinni, 
inaczey Dwor. Dworu fpofob nie ieft река» 
Zyami y racyami Seym utrzymywać: tym fpo« 
fobem abyśmy Seymy utrzymywali, niech té 
nam Dwor zofławi. Dwor ma fpofob dalekę 
infzy, dałeko fkutecznieyfzy w ręku. Dwor 
rzeczą nie flowy pięknemi dokłądać fig powi» 
nien: a ogrodek niefzukaiąc, lecz raczey do». 
brym ięzykiem, y iaśniey cxplikuiąc бе: trze- 
ba żeby Dwor łafkami perfwadował, to ieft 
żeby dawał penfye, Summy, prezenza, Staros 
ftwa, wakanfe, deklaracye rzetelne dla utrzy- 
mania Seymow, Ze Dwor, życzy Seymu, 26. 
perfwaduie, że pobudza y animuie do.zgody, 
że ulatwia trudności, że dzień y noc pokazuie 
attencyą, dobrze to czyni: ale toż y my party- 
kuląrni czyniemy, wigcey w ręku y w mocy 
nie mając. Dwor та w ręku coś więcey. Dwa- 
ru fpofob włafny, dla fkutecznega dapoma- 
żenia Seymom, dawać y kontentowac. Wiel- 
kich intereffów pewnie Davor inaczey utrzy- 
тумас, ani dokazać bez afk dyftrybuty 
nie może. To prawda, to.experyencya,. to ro- 
zum dyktuie. (1.) Machiamel uczył, że Panuig- 
cy, ktory tvielkicb chce dokazać rzeczy, bydź [ką- 
y powinien: ta, zaś twierdzę, ŻE pue, ktory 

miel 
Ст.) Machiayellus docuit: Principem, qui; magna. 
*onatur, effe oportere tenacem &. par«um Ega am. 
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svielkicb chce rzeczy dokaz, 
y datny powin Nie znam 
Krola, ktorgbj inaczey myślał. J mola m 
poddanych zgafnąć do тубу gdy rekome 
pen[y у dobrodzicyftw nadzieśa upadnie, Podoba mi 
Ge Kardynata Recyufa zdanie: m wielkich interef 
fóch ей, trzeba. Niech 
miec- zie! 
4. Nie maíz więc 
(асле, nad utrzyma- 
а со, to na ten koni 


zodroblimy 
0 Wielkiego 


więkizego. inte 
nie Seymow, toć ieżel 
nic Krolom żałować 
Źgoda na о + odpowiadaią ode Dwotu, 
niech сотак będzie, że dla utrzymywania Sey- 
mow, expendować potrzebą. Prośiemy iednak 
o rozłądną nad tym pierwízym. y potrzebnym 
Seymow utrzymywania fpofobem reflexya, ie 
żeli ieft zupełnie fkuteczny. Więę trzeba, żeby 
Dwor, ile tylko można, każdego kontentować 
бе Вага; pytaymy fig tu tylko, czyli 
мелу кт, ktorzy umyślnie Seymy tru 
wziątku, lub wyrobienia wakanfow, co chea, 
Krol dawać powinien ?. Aleć możeż bydz co 
smie 
tem judico., Principem, qut res maximas velit efi- 
liberalem debere, Nullum 


tationem pecunie 
eft, ut omni hon 
primum, & tum cum opus. e 


mum.  Qmne bene merendi Rudium srdoremque 


Aby. Dwor. @$ с, 25 
yfzego, co podleyfzego á niepożyte- 
2 go oraz? $mielzna rzecz, bo nigdy 
Krol tylen żeby wizyftkim mogł d 
dzię y kazd afycić Przeto fkarżył бе 
Alfons Aragońfki, (2,) na Bogom, że Krolom 
уйы». Midafa przywiłeiu me dali 
tchngli, mogli w 2 ć. Таку wfzyftkim 
latwiey mogli zadofyć uczynić. Jnaczey Dwor 
niewyfłarczy; bo y tak, acz czynią, ile mogą 
Krolowię, a przecię Seymy fig pękaią. Podla 

cz dla Krola, bydz przyciśnionym do do~ 
ze czynienía tym ludziom, ktorzy łafki Jego 
takim oczywiście chcą. wymuśić fpofobem* 
(3.) Nie iefł nikt (сходу, tylko kto. dobrorolnie. 
daie. Dobrodzrey/fhua wfyftkie z taki pochoc 
A Krolowie do nich, tak plugawym fpofobem 
? Podła rzecz y dla пач 


bydź przymufzeni maia 
yi, mieć y cierpieć takowych, ktorzy tym 
Upetnym fpofobem fwoie wyrabiaią prywaty. 
Niepozyteczna rzecz, bo niepodobna ukonten: 
tować wfzyftkich. Jednym dać, to drudzy z 


fly Seym zerwą, iako бе czę: 

patrzemy razami, А co więkfza: 

że co Krolowie tak wymierzaiacym dać mus 
fzą, 


fortunatos fore Reges ajebat, fi Dij сца 
Midz manus dediffent. Längins- 
(3-) Munificus nemo putatur, mifi volens. Dona a» 
Ania ia benignitate habentur, байи: in Bel: fug: 
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fzą, to zafluzonym y gódnym uymuig. (4.) 
Y nie tak obliguig nieffuffnie biorącycb,iak dyzoblt- 
guig tych, którym krzywda przez to fig deitie (5) 
“Гай dawać, ieff to marno tracić, nie dtwać. Nie- 
mowiemy tedy, żeby бе y bez datku у dobro- 
dzieyftw Krolewfkich na Seymach, dla onych 
utrzymania, obefzfo, bo ieft wielu, -бо y nad- 
grody fa godni, wielu y mńiey godni, ale że 
ich inaczey* żadną miarą, tyfko datkiem za: 
dla Dobra Oyczyzny nie można, (6.) nie dar- 
mo ffe od złota, wolność ztota zowie, prawdziwie 
u wich-drogie ief Oyczyzny zdrowie. 

Ale to tylko mowiemy, że to nie ieft cale y 
zupełnie lkuteczny fpofob do utrzymania Sey- 
mow- Bo choćby Krolowié dawali naywięcey: 
oczywifta rzeez ieft,: iz dawać nie mogą tyle, 
ileby brać chciano. Y to ó Wiśle pod War- 
fzawą, y Niemnie pod Grodnem Krol Polfki 
powiedzieć może, co Frańcifzek Krol Francu- 
fki powiedział o Sekwanie: dobrze, że nie 
złota Sekwana przez Paryż płynie, boby y tę 
iuż do tych czas wypili. Takaieft natura mas 
ludzi, Nigdy nam dofyć.  Zatym gdy wfzyft- 
kich kententewaé ieft rzecz nigdy nie można, 
zawfze znaydą fie iedni kontenci, drudzy nie- 

kon- 
(+) Nec tante. ftudia affequuntur eorum, quibus 
dederant, quanta odia eorum, quibus ademerant. Cic; 
Offc: Lib: 2, 
(sJ) Perdere feiet ifle, donare nefciet. Tacit: de 
Ottone. 


(6.) Aurea libertas bene nomen ducit ab auro, Drufe;, 
mec eft fruftra carafalus Patriz, 


e: 
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z Dworu: toć ci, iak pfuią, pfować 
To miegdbita prawda, ktorey 
é y żaden republikant nie maże. 

Na czymże więcey ielzcze zaległe , to 

Dworu ftaranie ? y À 
Qdpowiedaią Republikańci tak rezońuiąc: 
kiedy to ieft, (mowią) niewątpliwa prawda, 
(7-) że rowność fundamentem seft wolności, y 
trwałości Rzpltey, boć poki ią między fobą sachos 
wali Rzymianie, -poty -wiezwycięąoną Panfima 
Rxymfbicgo moc, flame, y-fibego imienia: boiats 
тотай ра świecie, A ab od rorunośći odfiepo= 
wać poczęli, iedui nad partykularnych , ma moe y 
bogactwa fig wbity, drudzy do rufa ubofiwa 
Wwayfiedijty, m tym grobie wolność, то którym ros 
було pogrzebiona xoftata. Nigdy nie cierpią 
wolne Narody, aby ieden nad to, най drugicb garos 
wat, ani matey liczbie, mocy, ktora do йу 
lub wielu należy, nie daig. ^ (Q) matey- bemiem 
liczbie, możnicy(ych zigczeuic, iefł zguba а 

mfy- 
(7) Æqualitas, maximum Arcanum eft, conferyae- 
augendeque Reipubl. Quamdiu aquales fuére Ci- 
Ves"Romani, invictum Jmperii robur, famam, terro- 
1emque fui; qua patet orbis, circumtularunt. Sud de- 
fitum ab Ша aequalitate , opulentis aliquibus inflar 
egum Civibus,aliisad tri ege(latem redactis, Simul 
Atque id fa&um, vidit Roma, uno eademque tumulo 
Claudi fuam tot culis affertam libertatem. - Nequa- 
qum igitur liberi Cives finunt, ut unüs, aut aliqui 
ant ad exceflum potentes. Nec paucis committere 
folent Imperium , quod plurium; vel omnium ef, 
Paucorum quippe focieras, йіп unum coalefcat, omni - 
bur exitio ей, Ćzfar cum Pompeio & Craffo Societatem 
Miit, ae quid agezetar in Republica, quod. uni ex tris 
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miiyftkicb. 'Cefarz, Pompeiuff, Kraffus, -aypote- 
źnieyśi Rzymianie przymierze między [0bą zrobi- 
li, žeby міс nie działo fig w Rzeczypo|politey, coby 
fe z nich nie podobało rednemu, «gd. zaraz wole 
ność falowata publiczna. . Za podporę tedy y fanda- 
ment Rzpltey naypotrzebniey/ty, rowność kłaść [fe 
powinna. Kiedy-to więc,ieft wielka prawda,toć 
ftaranie Dworu na tym naypryncypalniey zale- 
gło, iezeli chce, żeby dochodziły Seymy , że- 
by przez nie Rzplta ftafa, aby tex iak naypil- 
niey przeftrzegać rowności, aby one ,z wielką 
utrzymywać attencya, gdyż Krolowie iedni w 
nafzey ig mogą utrzymać Oyczyznie. 

` `Dofkonale zaś паз rowność ta zachowa« 
na będzie, kiedy Krolowie rowność fwego re- 


{pektu między rownemi familiami zachowaią, 
aby iedna w faworach Pańfkich nie była pre- 
ferowana rad drugą, Бо toieft w ftanie ro- 
wnym nieznośna; y kiedy Panowie wfzyftkim 


świadczyć zarownie Oycowfki affekt, fafki y 


poufałość będą. To to, co wfzyftkie dotąd ka- 
ziło Seymy, była niewątpliwie między Doma- 
mi zelozya, о fiwor u Panow. Zaprzeć tego 
nie można, bo y publicznie pod czas Seymow 
mawia- 

busdifplicuiffet. Inde periclitari mox cepit Roma: 
morum libertas. Pelzof Arcan: Stat: Lib.1. Cap: 2. 

Ego fulcrum hoc, imo findamentum Reipublicz 
popularis арргітё neceffarium, aqualitatem. pronun- 
tio, Jdem Lih: 3.0 4 


Aby Dwor 65. z9 

a: Niech ci JchMość utrzymuią Seym; 

Ktorzy fie zalzczycaią konfidencya Dworu, kto- 
fie bydź u Dworu dyftyngwowanemi czu» 

A Szlachta tu znowu do aby Krolo- 

li patrzeć na fame Pańfkie Domy, 

rowność z niemi całego Szlacheckiego 

„na Ofob fpofobność, y ich włafne za: 
fugi, inaczey flan Szlachecki, nigdy fie nie do- 
Ciśnie y nie doczeka’ niczego. Y Panowie Szla- 
<htą pomiernie бе maiaca,: tak iak my, byli; 
ale ich taż Kroléwfka wynioffa ręka, ktora y z 
wielą Szlachty może toż famo, gdy zechce, u: 
- То tedy naygruntownieyíze ieft Dwo- 
lu o Seym fłaranie, przez traktowanie wízyft- 
ich rowno zrodzonych rownie, ugaśić wprzod 
między Dworami zelozyą, a tę uprzątnąwizy, 
Naturalna rzecz, że wízyftko z lepfzą między 
niemi harmonia, y zgodniey na Seymach poy* 
dzie, kiedy wízyfcy rownie Pańfkiemi trakto- 
жаш łafkami, rownie od Pana kochani, ro- 
wnie kochać, rownie mu pomagać będą, Boć 
(8.)Panuiqcego jeft naymwiękjfa podpora wzajemna 


Czyn 


J, kiedy zoftyfikich kochać będzie. 
енш m/fyfikim, aby go miał od 
а 09.) Principatńs falcrum,=ft mutuus inter Prin= 

ретп Civesque amor. Jllicium amoris, amor ей, 

*mabunt principem Cives omnes, fi omnes amave- 

рй: P 

it, t tque , utwque ametur ab omnibus. Cùm 
| "mnes Cives cum Principe unum fuerint, una omai- 


зо 8. ТУ. O piernzfym [poj 

zak mfofèy iedno z Panem będą, sedna ich 

każda będzie fprama, iednoż tiebefpieczeńj 

den nieprzysaciel, jedna z nim mjśyfśkich fortuna, 
Dopomogą tedy wizyfcy do Seymow utrzyma- 
nia Krolom , kiedy у. dni ku wfzyftkim, y 
wízylcy ku nim iednym będą Setcem. Inaczey 
nigdy Seymy dochodzić nie będą. 

Na to odpowiadaią tak drudzy : według 
tey drugiey więc.ftarania Krolewfkiego o Seym 
explikacyi, obaczemy iezeli y takie o zacho 
wanie rowności ftaranie ieftfkutecznym y pe- 
wnym fpofobem do utrzymania Seymow. Nay 
przod, nie przeczemy y my, mowią, źe: to ieit 
rzecz naturalna każdemu, fobie dobrze życząc, 
y drugiemu rownym fię widząc, chcieć bydź 
2 nim traktowanym zarowno. Y dobrzy a fpra* 
wiedliwi Panowie, nie maig tego 2a złe niko' 
mu. Terg to ieftowizem między naywięk* 
{zemi u Krolow Polfkich panowania obieko 
rowno fie Oycami wfzyftkim pokazywać dzie 
ciom.. (9) То reft Oycowikie Krola nad poddane: 
mi lego bertowi haranie, żeby wfyfcy widzieli, 
żefą rownie od niego iak Synowie pielęgnowani 
kochani y rządzeni. Y takowa о Krolu opinia; 
wigcey mu pomoże niż woyfka, y całego Krolefiwa 

ü 


um erit caufa, idem periculum, idem hoftis, eadem fot* 
tuna. Ре Arcan. Stat: 1. 3.6 9+ 
(9). Paterna fit in fubditos cura , ut videlicet 
hi videant, fe ut liberos aqué curari ac regia Prin 
сіре. Нас opinio maximum ей momentum Regibus; 
prearmis, Regnisque ipfii. Yrodigent omnia pro v 
mato Principe, pugnabunt pro co, velut pro arie & 


_ r Aby Dwor Ёс. 3t 
śity. Chetnie dla kochanego Pana mfiyfiko fakryfi- 
kować będą, Krew za niego, iak za święte Ойа- 
rze, y za wafne lać będą Domy. ` Na każde le- 
80 ślepo poydg Jkinienie. — Dylputować więc o 
tym nie można, że Dwor rownym ku мігуй- 
kich w rowności będących, affektem wiele mo» 
że do zgody, y do Seymow utrzymywania do- 
Pomoc. Ale befpiecznie twierdziemy, że ieżeli 
lortuna Seymow, tylko od takowego Krolew- 
fkiego cale dependuie o rowność ftarania, to 
my Seymow dofzłych niedoczekamy fię nigdy. 
5 Nayprzod, BOG ieden W fzechmocnoscia 
Woią mogłby tego dokazać, aby zawfze tych 
townych, cale rownie dofkonale traktował, a 
Przecię y BOG Ordynaryiną fwoią, niech fig 
ei mowić, mocą, y kurfem zwyczaynym, 
Уга fię nie wiżyftkim iednakowo dogadzać. 
ү, Wielu pożyczywfzy od Pogan imienia for- 
i ny, aby śmieley farkali na Prowidencyą, ia- 
oby dobrym wízyftkim nierownie nadgtadza- 
a, mruczg z Роба (10.) Jak patrzyl na cnych 
tężow okiem zazdrościwym, fortune ? iak mero- 

tonic nadgradzafł cnotlimym ? Tak yz Bofkich 
teku darow dyftrybucya, od ludzkiey niewy- 
lega fie cenzury-  Dopieroż, Krolowie, teyże 

EE со y my natury, niechay chcą, iako 

cieć powinni, niech uśiłuią, iako uśiłować 
maia 


feci i ; > E 
XR in obfequium Principis. Pełzof: Lib: 11. 


(1o.) O fortuna viris invi i a 
< nvida fortibus! quam а 
"qua bonis premia dividis? Seneca. à id 


32, 5. IV. O ріеғт ут fpofob 
maig fobie za powinność fwoie, aby zarownit 
dogodzili tym wfzyftkim Townym Cóż, kiedy 
czalem fie to nie uda ? czafem podobno y u+ 
dać fic nie moze-? Nie chwali fięcale przez to» 
ani fię kanonizować może to, coby fię, czy w 
abiolutnych Pańftwach z krzywdą flüfznosci y 
godności, czy w wolnych z przeftepftwem ro% 
wności, przytrafić w Чуйгу butach i mogło, Da ay 
Boże aby nie trafiło fię nigdy. Z 
żeli fię trafia, ktoz może tey praw. dy zaprzeć ? 
Ale y ta też ieft niewątpliwa prawda : że пе" 
podobna rzecz ieft Krolom, aby zaw 
przefłannie mogli każdemu z konku 
z tych rownie god ch dogodzić. 
wiedłiwie dobry Cefarz Marek Aureli zal 
na tę panuizcych niedolą: (u.) Ze y nagle 
kontentować тобус 
fie oraz ta ciefzył uw 
4 Yon nie n z 
Тоё niech 
Krolowie бе ftaraig , tę rowność 
emi, iako to rzecz ieft potrzebna y 
t jliwa, zachować, pr d daymy 
lüd zki, uchybią tey tak trudney wagi albo iak 
quilibrium, to zawłze będą, 
wdziwie woli Krolewlkiey, 
nieukontenrowania P. 
Do 
(11) Neoptimis quidem Principibus fas eË, bono 
ut omni s poffint contentos reddere. Atne optimi Pa- 


fentes quidem, omnes fuos liberos zquć reddunt con- 
tentos. Lang. in Péfiam. 


йет. 
ze wizy 
mowią 


dobrey p 
rownemi temi 


сеу реў 


«by Í 
Domy  zawfze zelc 
guewy. Ç 
Podobać, с 
wielu. mie 


tw) um. Jae 

chciań kagdemu esie. nita 

do niego urazy: Bo. nad-ludzka. cale 
ft modz wízyfkun cale rawno.do- 


naofłątek, moznali rzecz, 
moja, dogodab. to. iefzcze 
ieyfće nie cale niefprawiedki= 
mieć będzię, że. Krolowie 
y daig bogatych bogąca, 4 Szla- 
y 2 Krolewfzęzyzu, (ho. y. te 
2) nie może. . Y- tak гаме 
iąmi, czy. między. Panys 


zo nárzekania 


Parom куго 


) Kroloruie mielan 
(142). „Im więcej 


сеў prágng, y, 0, wàge 


‚ ile tylko eft 
nien) to ieft,od ze 
Stanami толеш! 
toć Sęyiny nt- 


dobne у rzęc DA 

można, Dwor бе fłareć pow. 
lozyi między- D 
znieśienią, cale d 

gdy nie fta 

Шели zaysciá г 


пади: fed etiagi 
еі afe mul- 


(12,) Princeps noB р 
quantumvis bene ге 
tos десейе eft. Dipnif: 
Reges nimis dá 
) Creverunt & opes 


nt pluri 


tis. Mart, 


54. 8. IV. O piermfym fpojobie 
więc iefzcze raz, że,to ftaranie Krolewfkie dla 
utrzymania Seymow, aby rowno rowne: trakto- 
wać raczył Familie, y- Stan Szlachecki, ieft po- 
trzebne y arcy-pożyteczne do zgody na Sey- 
mie; do łatwieyfzego utrzymania Seymow, do 
umnieyfzenia, ile można, emulacyi, ale ztym 
(зу іт fpofobem, gdy y całemi śiłami Dwor 
vii ftarać fic będzie, ułatwi wiele rzeczy, lecz 
iefzcze zawize zoftana emulacye, iefzcze natu- 
ralnie bydź mufzą zelozye, ktore zawíze będą 
rwać takie, iakie fa teraz Seymy. Więc oczywi- 
fla rzecz icft, że y według tey drugiey ftarania 
Krolewfkiego o Seym explikacyi, ieft to p 
teczny, ieft cale potrzebny, ale nie icft fkute- 
<zny y nieuchybny fpofob do utrzymania Scy- 
mow. А ia do tey między republikantami 2 
"'obudwoch ftron kontrowerfyi, to krotko do- 
daię, że gdyby tu był u nas y naymędrfzy Sa- 
łomon, gdyby ow Minos (u Homera) Jowifza 
uczeń, o ktorym tak śpiewa; (15.) Dyftypu 
исп celney отла nauki, 2 ktorego pora? ufíy 
kie panowania fftuki, toiednak całym nadprzy« 
rodzonym rozumem, wízyftkiemi łafk wyla- 
nemi fkarbami, y całemi, Seymow nafzych Or- 
dynaryinych,.takich iakie teraz із, aby zawize 
flawaly, nie potrafiłby utrzymać śiłami: bo za* 
wíze y z Dworu malkontenci będą, y ci, przy 
tey, iak ieft, rad formie, rwać Seymy będa: po- 
trafią zawfze kilka fet holendrow; przeciwko 
naywię- 
s). Difcipulus Jovis, & Jove dignus, quo didicit 
Regni leges, artesque Magifito: 


Ару Dwor E9c. 35 
naywiękfzym Krola ftaraniom, Seym do fchył: 
u wycięńczyć lub zerwać. 


Soy. 
Examinuie. fig drugi (pofób, utrzymyma- 
nia Seymom: co fre Panow tycze, 


do Panow. Nafłuchamy fig więc, 
to inśi naprzeciw mowią : Dwor 
ftko co może, y nad to czyni, ale gdyby 
vie chcieli, toby Seymy ftawaly. ` Zebyé 
Panow emulacye y zayścia między fobą do- 
tąd nie(zkodzily Seymom, rozumiem że y А: 
merykanin idki krotko w Polfzeze bav 
śmiał. Ac 
I ia pofpolicie 
za liczba, ktotży tey podlegać nie 
mii. „Są znich, ktorzy ani mifo- 
yzny, ant pracami dla publicznego 
adnym nayzafużeńfzym y naycnotli- 
Wfzym w innych R tczachpopolitych wielkim 
с. Jednak prywaty 


mu przeczyćby nie 


dobra, 


ludz om niedadzą fię prze 
innych niektorych daia fie 
znaki, а to tych. 


I ę: mowię tedy; 2 

ieft mowić, że Panow emu 
Cz 

‚ (12 Quibus Pätriæ falus & dig 

Sominatione.& fuis commodis- 


36 "8. V. O drugim [po 
fiig: á'co infaega mowić, że gdyby: chcieli Pa- 
nowie, Se ; fianraty. Pfuć ie mogą, ale że 
by utrzymać takie mogli, iakie mamy Seymy, 
temu cale nie wierzę. Śmiem owfzem mowić, 

gdyby: у Dwor, y Panowie, wízyflkie rozu» 
mu, kredytu y moznc ścifwoicy wytezyli š ly, 
Seymy, nie mowię ieden iaki Seym mnieyfzey 
importancyi y drugi, ale mowię wfzyfłkie ar 
cypotrzebne Ordynaryine Seymy ftawać z tera 
znieyfzą Rad formą żadna miarą z całym Pa 

ysileniem nie mogą 

Pokazuię to, oczywiście zdami fi rio: 
ny Panow. Zwykliśmy d mawi 
pryncypalnieylzych wfz yftko EE Pa- 
now: bo każdy znich ma fwoich w ftanie 
fzlacheckim poufa dych y pewnych P. of: 
y Szlachta wí czynią. za Panow powo* 
dem, Wic w Izbie miedzy Poffami co- 
kolwie бе? 2atrze, fatwo widać czyi (а przyia- 
ciele ci, ktorzy tru w e Polelfk 
Krol wiec. niech Panu: tylko, k 
со Seym zattudr 
zleci, піссі 
infzego, to wnet w I Pole 


go: ten ieff, 
nia, przyiaciel, iego ufatwienie 
Pana obliguie, r 


y 24 Ich р еге 
fwazyą y mocnym fię wdaniem wfzyfłk ° u- 
{роКо!а бе wudności. ' czefto rade, na 
Scymow utrzymywanie daiemy: ale iak niefku 
teczną, tak z flrony Szlachty na Pofelikich 
funk: yach będącey, z ftrony Panow, łatwo 
tdzieć, ile z tylu experyencyi 
zerwanych w oczach пайусһ Seymow. 


x firony Panow 37 
przod ee) ktoryż totak wízech- 
mocny Pan єй, żeby C. złowiekowi od Коро 
fkorrumpowanemu, wolność „ ktorą ma 
Z natury, odebrał t Kcoremu wolno iey y do. 
brze у zle zażyć. A on iuż czy dał fie sØ. 
mentować, czy iuż Пе obowią dp LA Po: 
mne ia takiego Poffa, ktory z. poczeiwym y. 
znacznym w Rzplcey Panem fta? w iednym u 
niego pałacu, y pod Jego protekcya:. Pie 
niądze iedr gl od Poffa .Cudeoziemfk 
go: wfze ‚ ktore rozum. obiąć mo: 
wielkięgo' Senatora fpofobamii przy. mnie atta- 
owany był, aby od złey odi арії imprezy, 
żadna ani proba, ani, reprezentacya, ani 
ępania 2 pim udać niemogły. Na.. 
patrzemy f i podobnych, ktorzy pod 
Czas Seymu-odmienili, że tak rzękę. (wych Рах 
trónow y Panow.. Mogą, iednj na:perfwazyę y 
proźbę ad uporu adftą pić, y trafia fię:to:. ale 
kto możę afiżkurować о każdym > ile- iuz.od 
kogo infzego uiętymi? ба. y tacy. wfpanializę: 
ро. ferca, ktorzy od kogokolwiek dependowaé 
fie wftydzą.. Wfzakżę Seym 1738ui. byT od tas 
kiego, Pofa upornie, у niegodziwie , kto. pas 
mięta. zerwany, ktory fam znaczney będąc for= 
tuny, bo kilkadz леба tyśięcy maiacy intratyą 
Qd'nikogo cale. niedependowaf, iednak ani fu 
mnieniem, ańi żadnemi Dworu, y pierwfzych 
kilkudziefiąt Panow obligacyami: nied dał (ię 2a- 
dną miarą przekonać. "Соё пісак Tatwo. y nie; 
zawfze y Panowie dokażąyczega fobie życzą y 
Q со 


38 5. VO drugim [bo 
o co fig całemi'fłaraią śiłami, То iuz z firony 
Stanu Szlacheckiego, czy Poffow, dofyć expe 
ryencya uczy, że Panom nie każdego z nich 
na nakłonić, nie każdemu. wyperiw &dowac 
a częfło ani famemy Dworowź 

һ naofłatek y to prawda będzie, 
że każdy Pofeł ma fwoię оф kto a 

dependencyą, czy w nim więkf 
że Panowie m do. wizyftki 


ięserrainować Poflow: lecz profz 


› rozumies 
new to ich, 
igtereffa pogodzi, żeby wizy 


yżtę iednofłayną Panow uyrzer 

Ogień. z wodą-prędzey, niżeli ich fie. intereffa 
pogodzą. Czyznie widziemy uftawicznych. y 
nieuchronnych Рау) były zawfze od wiekow 
fa, y będą: zawfze. 

¿ nie wid m Seymie 
y po. kilkudziefiat Panow zgadzaia fie na iedno, 
y calemi do.utrzymania Seymu pracują śiła 
mi > a nic wfkorac ni "8 f 
reflow przeciwnych i ko im tamuia y 
pfüig 2 zaś mowić zwykliśmy, że trzeba 
aby wízyfcy Panowie emulacye , ambicye ; 
zemfty, y wízyflkie porzucili prywaty; dobrze 
by to było, ale to' chimera tylko, y imaginacya 

prozna 


zdyż dla inte- 


z Леону Panow. 39 
prożna: boby trzeba wprzod 2 ludzkiey wy* 
zuc бе natury. Gdzież to w świecie można,aby 
żaden á żaden z Panow nie znalazł” бе; ktory: 
by więcey,niż Oyczyzny prywatnego interet 
nie kochał ? gdzież to, ták święty Senat, gdzie» 
by (ami Aryftydefowie, Epaminondowie, Ка 
millowie, Fabrycyufzowie Katonowie, Ашу» 
kowie, na walnych. zaśiadali kongreffach ? na 
coż tedy nad przyrodzenie ludzkie: od wfzyft- 
kich czegoś wyc ludzi» у Niebianow 
pretendować mi * na co zda йе wyma 

zego w kondycyi ludzkiey niepodobień- 
ftwo widziemy? Na coż zatym na nigdy nies 
podobney tey rzeczy, pogodzenia między Рат 
nami y Familiami intereffów Ich włafnych, 
Seymow doyście, y Oyczyany zakładać гђа» 
wienie? Wnieśmy więc belpiecznie, że kiedy 
wfzyfcy beda} święci. y ze wfzech ludzkich 
paffyi ofwobodzeni Panowie, (niech to tak 
będzie t ) to.dopiero na ten czas z ninieyfzę 
rad forma, wfzyftkienafze będą Seymy ftawae 
ly. Nic (az to iawne, y oczywifte prawdy ? 
Co za$ mowiemy, gdy fie zatamuie Izba, 
aby Krol tego lub owego z Panow do. fiebia 
wezwał: A.czy nie patrzemyz. na: to, jako na 
każdym prawie Scymie, Krol Panow do fiebie 
wokuie; y ich obliguie do ftarania бе w Izbie 
Pofelfkicy o zgodę >a tym czafem мгу Кіе, 
Seymy fię pękaią, Lecż у prawdę rzekłfzy, coz 
to za forma Seymowania, y a Qyczyzni& radył 
gdzie prośić „perlwadować, poprzyfięgać, as 
biecować 


go 8. V. © рп Боке 
biecować, płacić, nadgradzac , ufławicznie po: 
vrzebayoby teny: ow, y deie(aty, Oyc2yzuy 
niegubif? za coż:rada nie ma być рег tych 
w[zyftkich korowodow befpieczna*. Та {ата 
uftawiczna nie „ czy feda ten, 
uprosic со to za męczeńftwo ma Króla у 
dzi poczciwych? Nie iefl że to zaw 
wna iakdć, у zawąże niębelpiećzna, y radz 
ćych, y rad fytuacya 2 uikąż radą mia Буф 
rupełnie übefpieczone Kroleftwo: 2 ktora dè 
penduie ód uprofzenia każdego. Niewidziemyź 
częfto,'iak fie daią l 
tic:* obiecuis oy: przyrzekaią 
tek pokazuja czy fłaraia fie o 
A wfzakże (rzecze, 1 

aych Seymow, ale prze 
flacaniem fłanęło + ad owi a k fie rwać 
zaczęły Seymy od dw ich fec -dac-bli kos niero- 
wnieda %gorfzym Ranie rzeczy, niż ^ iefzeze 
byly«ód począcky zrywania Seymow, | Бокой 
too. że z gtku »y-przez kilkadziefiąt Лас, 
Ка? Seymy więkfza Pofow proteftutących 
fç: y куш h <liczba, -potym. mnicytza 
połówa t daley «coraz *mniey, !práe 

ż kilkunaftu з naefłatęk kilku dolyć było 
Półlow dor $tymu zerwania. 
pizyfelo 5. a topięrwfzy 


encyonoweani upro. 


Dokadze-«powoli 
Roku’ 1652, Syciń 
fki Litwins eden tylko:opponuiacy fç Poler, 

Seym: Wórfzawiki zerwał, Aidko (2.)rprzy 
krad mie zaraz tak fig poczyna; ише, ale sema- 


dey 
(a. ) Non ЧЫ confifiunt exemiplą unde cepe 


х {йолу Panów. 4t 
fbipotolt mielki (obie czyni y bity goście: 
2 d ten autoryzowany do na 
{аус czalow, 'y.daleko przeftrz panuie, 
Albowiem myśmy vog Wigcéy przydali : Nie- 
tu, aż dopiero 1688. przed Kot 
) wie 
fię Seym zniiżczyć, m) 
dokazywWa 291, y w oc 
у fkażióne y te ofta- 
ka:Blekcyi.. Teraz od lat kil- 
Кала, czy kilku; nowysznowu kazieńia Sty- 
Mow; otwiera. fie fpofob, tymfzkodliw yn 
aiebefpięcznieyfz „de Du cleo $tymy "pfüig, 
Wa publiczna inie -padai ale tyl- 
ko kontradykcy mi, pretextami 
ślnetni; ty "no«emi-coraz, tratesyami , c24s 


Ее еды do oftathiego wydiagpaia tës 


елга гу nifzez3. Jedea doi Ккал іе frä- 
Wiwfzy, ufłanie. Drugi nowąstzecz, ową. koi- 
rerfya, do, dni <żaówu kilu zepfowania 
Wynaydzie, y'tak do:famepo "fadścioniedziel-. 
iiegoterhinu.  Rozumiemyż,'żewy: żamafzych 
Mzczea pewni ie wniédlugich yas czafach 
“ „łówejgordo pfówania: $cymtow mądrzy y bie 
gli niewynay. i ludzie ? ^A gdy:tak rzeczy co. 
fiz głębiey, у: górzey ida, /fpodzłewać 
Mamy dochodzenia :Seyitow: 2 ma wWielez fie 
Więc przyda, 2e:cytuienry Seymy, ktore ftane- 
ły nzco бано priy'got(ryéh daleko, niż 
były 
(nej fed iquamlibet tn tenuem: recepta tta item, latif 
блог еу л! ibi viam faciuat. Тас: Hifi: 


42 ! 8$. V. O drugim fpofobie 

były, y nafzych ludzi, y Safiadow przeciw: nam, 
dyfpozycyach teraznieylzych, dudziemy fig 
nadzieją, 20 ak niektore ftawały , tak ni 
ktore iclzcze za Panow ftaraniem fławać mogę 
Seymy ? 

Ale profze, wielez to tych Seymow, y iak 
dawno ftanęły ? choć iefzcze takich do ruiny 
ich, niebyło ipofobow. Nayprzod Seymow tu 
konwokacyinych , Elekcyinych ,' Koronacyi= 
nych, Pacyfikacyi, rachować nie trzeba. Кол 
wokacye bowiem pod Kontederacyą, Elekcyc 
y Koronacye, czefto w fcyflyach,y pewnie kon 
tradykcyi, iak widzieliśmy, nieuważaiąc, Sey“ 
my Pacyfikacyi z mufu,. у czefto. koniecznie» 
kończyć йе mufzą. Nie fa to więc. Ordynat 
туше y gofpodarfkie, że tak rzekę., Rzpltey 

eymy. Zatym tych w regeftr Seymow, od 
Rzpltey, co dwa lata, na potrzebną o fwych 
rządach wewnętrznych, rade, naznaczonych » 
rachować nietrzeba. . Moy zaś koniec tu mo- 
wić fzczegulnie o Ordynaryinych lub do rzą 
du y regulowania Rzpltey deftynowanych Sey- 
mach. "Famte więc podczas Interregnow lub 
woien Seymy, pod Konfederacyami tudzież 
(iaki był i712 y 1717.) Seymy, у formą niea 
zwyczayną, bo przeciw tylu pewnie kontrady* 
kcyom ftawaly, y Seym 1717; był. niemy na* 
zwany, dla zabronienia na nim wfzelkich w 
Izbie Senatorfkicy głofow: y takowe przypad« 
kowe Scymy, nie maia za obiekt porządku, 
iatereffow wnętrznych, y poprawy Rzpltey'» 
chyba 
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nich flanie: ob. 
ne 


ich fa pewne yl 

y niekończ, 
acyfikacyi 1738. pe- 
: a forme, ani wfzyfte 
kich zgodą ani Dworu, ani Panow per(wazyay 
ale mowić бе może, że były od Woyfk, y dla 
Woyfk raczy Ci h w Polízcze przy« 
lomnych fkończone, lub z mufu dla ich ewae 
Macy; fłanęły. Pytam fie więc wiele ordyna» 
inych zapamiętamy Seymow > ia nie pomnę 
Y nięwiem z Hiftoryi, tylko od lat przefzła 
*ledmdziefiąt, to ieft ab Anna 1690. ieden Seyra 
9rdynaryiny w roku 1726. tym pamiętny, żę 
niby zwyczayną Seymow formą  fkończony. 

lec gdy tamtych tu rachować nie trzeba, na 


Elekcyach , Konwokacyach, pod czas Woyfk 


» yna nich fig końc 
ga Lubeltki 1703: 
ie także nie ordyn 


Poftronnych bytności, bo takie Seymy mufzg. 
m fławać fpolobem, chwała Bogu, że w 
dmdziefiąt lat, przecięż przynaymniey dla 


tlekawości za życia nalzego, iedeneśmy Seym 
Vrdynaryiny widzieli. Jeden mowię rzetelnie 
9d śledmdzieśiąt lat mamy Seym Ordynaryiny 
1726. bo y Seymu 1724, na ktorym tylko Imita 
Pod temiz Poffami flangla, nie mafz cale za ca. 
tachować, A teraz iuż trzydzieści lat kilka po 
him minęło, iak żadnego nie mamy Ordynar: 
Seymu. Proba, że gdy Mofkwa, Szwedzi, Saśi 
U nas w Polfzcze, nie wątpię, "àe niemy Seym 
tory fłanąć może: ale w pokoiu zwyczayną 
Orma, y Panow robotą, żeby ktory Seym т 
ną 
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nal; może w kilkadziefiat lat гире, Daymyż 
tedy niewiemiakie :wyśilenta бе y Dworu y 
Panow do utrzymania "Ordynaryinych 
mow, może cudnym iakim fpofobem, że iede 
со trzydzieści y kilka lat ftanie, ale to prawda 
zawize będzie, że Seymy 0 ; 
nieyfzey rad formie, gdzie ie każdv:rwać mo- 
że, gdyby na ich :utrzymanie dobrze życzący 
Oyczyznie y iak naywięcey pracowali 
wie, im байсу, tym gorzey iak iuż idą, tak 
poyda, pękać fig lub rozłazić bę Bo prze: 
ciw ftom Panom chcącym , dolyé- na fu bę 
dzie iednego,albo z Safiad nafzych iednegos 
ktory Seymu nie zechce, y juz ci po Seymie. 
Jolzcze-póki pobory па płacą woyfku po 
wzebne były, bo:te tylko. od Seymu do Scy- 


mu:erwać zwykły, woyfko płacy. potrzebuią: 


, gdy'famo fóbie exckwowało (we ga 
ciężkie było kraiowi, wymufzało- na , Poffach 
dokończenia Seymow, 'przynaymniey dla fa- 
myh poborow, dla ktorych famych wiele 
Seymow апо ale teraz gdy tey niem 
tak Poffom  dopiskaiącey potrzeby. infze racye, 
choć bez 1ady.powoli: giñiemy, mało albo nic 
nas nie determinuią, do usiliego utrzymywa- 
niz Seymow. (Jakaż ich więc nadzieja? Kiedy 
ich fię doczeka Rzplta t 

Jeden zaś lubrdrugiScym, co warte? kto- 
réby być-mogły w'lat kilkadzidfigt niefkoń: 
czonym Dworu, y Panow: 2Klecone ftaraniems 
y utrzyma&e -azardem2 Bo ezyd 1o nic'azartda 
nie 


z firony Panom. 
wlafuy y praw 
iż ieden z kilkufet ludzi, między ktoremi 
obħa przez naturę: lu 
р nie byli, r ) 
y iuz.ci powízyfkim. | Oczywifta 
więc rzecz, że ieżeli kiedy Seym К 
nie, to prawdziwie będzie niefpodziany 
nek: bo czyż nie ofobliwy kazus, kiedy fię 
e Potencyi Sąfiedzkich fakcye, ż 


121 iakoš бе niefpodzianie шріа, y 
:ymowi 2 To tedy ażard ief, nie 
en ludzkiego rozumu fkutek. (3.). Boć żę 
} ludzki rozum 
co fie nad rogus 
б zrobić tak 
a y nieuchybna plam żeby z kilkufet 
pomiefzanych ze złemi, nikt Seymu ile 
w wielkich intereffach nie zerwał? 2 
e y domowe dopuściły go fal 
iniftra lub Senatora w to-rozi r 
ły to ieft tak fzczery trafunek, nie maia 
суі апі Dwor na Panow , ani Panowic 
a Dwor, ani na obudwach Szlachta, tak bare 
с, że, czy Dwor, сіу Panowie nie 
nią, co mogą, ale na famę naturę y formę 
wania fprawiedliwie narzekać potrzeba. 
$. VI. 
(3.) Jilud ze&c dicitnr fortunam eife» cujus ra- 
tio, саша non cít. Fortuna in ijs eft» que preter 
autfupraratonem cgntipgyni. driffareás 


Koniynuacya 
8. VI, 
Kontynuacya о Panach, 


WE kto całą Seymow rwania winę zwala 
na famych Panow , ` krzywdę im czyni. 
Nie świętśi Weneccy, Genuetifcy, Szwaycar< 
fcy, Hollenderfcy. Angielfcy, Szweccy, Pano* 
wie od nalzych. Zadna na świecie nic rządzi 
бе rozumniey iak Wenecka Rzeczpofp: żadna 
godnych , zacnych, rozumnych, poczciwy ch 
więcey nie ma ludzi. Ale y tam ludzie, ieżeli 
nad to od Amelota Francufkiego opifani Po- 
Яа, część prawdy w tym co pilze bydź тий, 
(1) Broglio (mowi:) mieyfte do przechadzanić [ię 
przy Krążgcym Pałacu: tam fi fivych mf 
fiy Szlachta у Panowie zchodzą fakcyi, może Jie 
nazwać targowym Rz plifey rynkiem. Wielka и 
nich mada, przedaynośc kr W wielkiey 
radzie, całemi, dla prywatnych niefnafek, (nie ma~ 
jąc na &affugi względu.) exkluduig ffe тїштї, ex- 
ludowa. 
(1) Broglioambulacrum juxta Divi Marci Pała» 
tium, quo fuarum #8 општ саша, Nobiles; con- 
Rouat. Appellari poteft locus hic nundinz Reipub: 
18 noris pag: 499: Magnum apud eos malum, (ш 
giorum venalitas quz ditiores sb cgenrioribus c 
mant. Broglio forum clt publicum» ubi Magiftra- 
tus veheunt, moribns corruptis apertum. Pag: 14. 
In magno confilio, Nobiles nervos omnes inten- 
dant, quo ob privata» fecretaque odio, nulla meri 
«orum ratione habitas magifti s excludunt æ- 


mulos, Pag: 18. Jndc cos qui fint cxcluf dolenbeo | 
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kludorwanych potym, im bardzieyi т fSkodzili, ža- 
łuig. Milczę tyśiączne tamże takowe opily, y 
te tylko namieniam dla pokazania, ze y u nich 
nie wízyfcy fa święći „ani Iepśi.ąd' nafzych. 
Dopieroz co o Panach owego Rzymu, rak ffa- 
wney „wielkich ludzi Oyczyzny, ich wiernie 

з HiRorycy ° 
Toż famo flowo w fowo, o nie mało 
Angielfkich, Holendeifkich, Szwedzkich, y in- 
nych w wolnych Rzpltych. Panach, naczytamy, 
nafuchamy fie, y napatrzemy fami, na czym 
fie nie rozwodzę daremnie. Wízedzie w świe- 
cie, w wielkich: fortunach, wiele zlego, a ma: 
ło cnoty. A tam przecię (profzę to uważać) 
wízedzie ich Seymy, Parlamenta, Rady nay- 
wyżlae dochodzą. Ludzie więc, wlzedzie lu- 
dzie, у zawfze ludzie; ale ta między ramtemi 
y nafzą Rzpltą rożność, iż u tamtych taka ieft 
Confiliorum forma, że iey paflye, ambicye, e- 
mylacye, chciwości, może ieizcze y goríze 
tamteyfzych niżli Panow nafzych , ( y tych 
zyflkich co wchodzą w rade.) zafzkodzić, 
y rwać rady nie mogą; mufzą fic tam, czy tak, 
czy inaczey, rady koniecznie dokończyć, mu- 
fzą bydź decyzye, trudno złemu dobrych 
przepifaé, trudno w nich ich zgodę, choćby 
złością pałał, obalić, y w nie obrocić. U nas 
zaś y dobry у zły, iak mowią, iedenże miecz 
y moc w fwych maia ręku. Jakże więc ? 
gue- 

sffufits, quo ipfi nocuerint. Inyidiain oculto, adu- 

latio in aperto. Pagt 474- 


Kontynsacya, 
9. tą kochany. Bracie, 2 
ê: to niemałz w, 
caleka złego żadnego * to. żadnego niemaiż 
21680 między nami Szlachcica >, to 
drugim, Pollow, Polet tra 


dzy pami złych wiele, za Coż my tędy  nieu. 
niebejbieczko ieft копие 
eca 1 rece, tak zdemu moc y 
Każdy ma więc unas, do 

bry, y zły, moc rady zepfowąnia, y pran 
dla tego też k allya, ambicya, lakoma 
гегу, bo y to. 
zum y upor, publicznym 
radom tak Ç e, (з). Ze ieden tyl: 
ko. Дф okala. у ш Y 

coz 1 

mi, iezeli 
liwie zdą* 


prawda iek, że między dobr. mi, y 
zli 

(2) Periculofum eft, ut infapienti gladinm. f 
improbo viro Magillratum coi ete 
арай Stobesm. 

(3-) Unus poteftate infirućtuś univerfos perdei 
di. Zawadzki Hift: Arc: Lib: 2. Pag: өз. 

(4) Quis cx omni h im genęte Bon асе 
quam ? non improbus? Afgeblav. 


Pyrhagoęt 


€ 


v Banach, . 


lw iakieykólwiek; choćby yy maley, licze 
„bie, . powinni. fi. zAaydowaćz „со: mowię, za 


dziw, żę między tyją ludzmi fa y tacy,- ktorzy 


| Scymy dla paffyi, y Iwych prywat pfuig?, to 


bydź tak naturalnie тий, ant według , kondye 
cyi ludzkiey bydź może inaczey. Nie ‚ору 
fie nawet czemu bardzo. dziwić, gdyby y. to 
prawda byłą: (5) Ze wielu. złych „рд rfi" 
dese na mielu dobrych; Mato dobrych, ztym fig: jigo 
lom opiera; _ Ale zaś, ief (е czemu. z „drugicy 
flrony niefkończenie dziwić, àe cala tak toz 
(адпа Nacya, y dobrym y ziemu rownie sofa, 
y.miecz ten w rece włzyftkim zarownie ade 
dała, że go w ich ręku:cierpi,. że daic . moc, 
£wyczaiem autoryzowaną атут kazdémus.y 
dobremu, y niedobremu , aby. fwoią райуа» 
prywata, łakomftwem, złością, mogł zawfze 
każdy, ile mu fig tylko podoba, , publicznym 
Obradom, Oyczyznie.y wizelkiemu ісу Фори 
tak śmiertelnie fzkodzić, że mu jefzcze ffowa 
za to niegodzi fig mowić. Y cen, (fupponuto 
zawiże, co prolzę dobrze zważyć y, pamiętać; 
że bez żadney fprawiedliwey. przed „Bogiem, y 
ludzmi racyi, bezfumiennie Seym zrywa, bo 
ieżeliby. fprawiedliwa miaf racyę, о takim nic 
tu mowić ` niechcę;) ten mowię oczywifty y 
€zy ро:аїетпу Н@гойгас ‚°Ктогёро wfzyfcy 
wytykaią palcem, przeai ym, czołem, a 

Ë - y Ep sł 


RS ET. 


(5) Multi mali ubique pugnant in bonos, pauci bos 
ni pugnantadverfus males. отит тагиаз harum gle* 
na funt omnia, Leers. 


$o Kontynuacys 
“со nżypoczciwfztgo y naylepfzego zrobił, mię: 
dzy wizyftkiemi figuczciwemi mieści. To to 
mowię. ieft'niepoięta, że dozwolono  ieft, by 
naygorfzemu każdemu (iaknaygorzey może) 
Rzpltey fzko zić, y (wa gubić Oyczyznę. 
Niech to więc będzie айг y Баука Poe 
ty, (6.) że Apollo kiedyś między tyśiącami ludzi, 
ledwie znalazł iednego dobrego Niech to będzić 
Satyra na Naiod ludzki (7-) Mato teft dobrych, 
ledwie dobrych tylu, ile Bram m Tebach, y gab 
morfkich m Nilu, Niech to będzie naoftatek 
gódna mizantroppa iakiego expreflya: ($.) Co 
letfet lat Fenix-teden, у godny człek jeden fig ro 
dzi. -Lecz to fupponować trzeba, jako rzecz 
niewątpliwą nigdy, e między dobremi w (ze 
dzić znaydnią fie y zli, między zacnegi 


Synami, тїшї bydź koniecznie coś y złych Oy 
Czyzny wfżędzic, y па Seymach wytodkow: 
Smiechu rzecz iakom rzekł godna, Ktoby ina 
<zey o ludzkim narodzie, a inaczey o Polfzcze 
różumiaf, inaczey po famych Polakach wyciąe 
gal, to ich, aby wfzyfcy, bez ехсерсуі żadne- 


go 


nemi y świętemi Oyczyzny Obywatela- 
mi 


yd mieli. Do Platona Rzpltey, do Mora 
Utopij, 
(2% Virhonus & fapiens, qualem vix repperit unum 
millibus ex multis hominum confultus Apollo. 
ro funt, vix totidem, 
is odia Nili. нтеп. 
2) -Ut Phzaix quingentefimo anno 


запо, ito 
fnlignium virorum raras eft partus. S>waqa, E 
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орі), do Kroleftwa Wolterowsgo: Eldorado, 
do Troglodytow Rzplitey od mądrego Montese 
Quieu w Perfkich opifaney liftach, do wy[p 
Za granicami narodu ludzkiego leżących, albo 
па powiecrzu wifzących, tak świątobliwe ойс" 
śliymy kongreffy у Seymy, gdzie na ziemi, y 
między dwunaftą naywybornieyfzemi Ludźmi; 
Znalazł fig Judaiz, Aletak raczey przez to: 
zum fupponuiąc, że mufzą w każdey ман 
bydź y zli ludzie, tak trzebaby od tych zł ości 
ludzkich uftanowié, у ile można ubefpieczyć 
tzadu y rad formę, żeby im nic, albo przy: . 
naymniey, naymniey ile można, ći-zli ludzie 
fzkodzili. Гес? kiedy dozwalamy wizyftkim 
moc zupełną fzkodzćnia, Кто? temu winien, że 
fzkodzą > czy Krol? czy Senat ? : cżyli ci, na 
ktorych narzekamy, Panowie? Ba gdybyśmy 
przez imaginacya przenieśli tę nafzę ScymoWa- 
nia forme do Rzymu, do Athen, do paca do 
Kartaginy, a teraz do Londynu,do Ratysbońy4 
do Hagi, do Wenecyi, do Genuy, do Bernys 
do Sztokolmu, obaczylibyśmy, ieżeli y w tych 
fawnych y wielkiemi ludzmi, poezciwemi m 
bywatelami napełnionych | Rzeczach-Poípoli- 
tych, inaczeyby, iak u nas, ftawały P lamens 
ta y Seymy, ieżeliby cám y Spartańfcy wice 
poradzili Krolowie. Kiotko mowiąc, gkoćby 
też z üprzykrzeniem nići kim powtorsenia na 
tym mieyfcu, со fig namieniło /wyzey. ale dia 

zego nam wizyftkim Polakom . w .pamięć 
, twierdzę znowu, у.ре 
®$ ас 


5. Комуни atya 
tyfuc tokróć razy twierdzę, Ze y w infzych 
*Rzpltych tą równie, cale Tak w nafzey;- ludzić 
4%ć'ródach y dobrzy-y zli: атат wizędzie ieft 
sżąd dobry;'y dobra rada; rządzą Пе wfzędzie 
przyńdymniiey od has bez porownania lepiey: 
Czémüz a bo tem złóść niczyią: twać im rady 
ubiiczney ńie može, iak u'nas. ` Dozwol tył 
© ум tamtych Náródach wolnych, то 
fwác табу każdemiu; to "y `w Londynie y Ra 
tysbónie, yw Hadze €5c.* Polikie' zawize bę: 
dą Seymy. i К : 
© Nie czyńmyż tedy daremnych, y cale na 
mie'fig nie zdaiácych inwektyw па’ niektorych 
| ŁA na fakomftwa; па” emulacye Panów, 
© oni fig pewnie dla nafzego nie poprawią ga- 
dania, a tym czafem kizywdę wielką tylom 


Panom crotliwym czyniemy, ' ale raczey: v* 
«Rüymy taż, poltrzezmy fie raz, przyznaymy 
012,2: Scyńy, y zbawienne rady; gubi nam 
zła'iedna rad forma, ktora złym y dobrym moc 
daie ich rwania: d 


iec niewiemrczyli z dobrym fene 
fem niektofzy, że trzebaby lud; 


dzi pietwey poż 
infżą ` forme... (9.) żeby 
b glinę; nową pochodnia, у 
épis z Nieba jrzynioft idlà Prorieteuff, y z nich 
nówych lepit V ożywiť ludzi, toby Seymy 

(zc dopićro'ftawały; a ia mowię, że trzebaby 


prawie, y-przelac 
Hong z gór nietykanyc 


fa- 
&is montibus źrgillam, ñovam `à 
ammemque fi ferret Prometheus: Мей | 


53 
famych Aniolow y 5% 
Seymy takie, wiakie 
mogły. dopiera оараг 
i aie można odmieniç, \ 
s x D dano. gadać, bo tó. ie nad , p. 
Sly; (poki шй poty złego) ck abere 
teraz iet Seymowahie y obrad formą U ip 
y pilno wóyrżeć, -у опе poprawić potrzeb Sa 
to drugie, pizetiez тей геу тобу + у: 
twieyfze, niz-1d pierwizacchimeta, : хе 
Konkluduię tedy ten artykuł, y ten dr E 
gi fpofob. utrzymywania Sys ko - 
ciaga, aby Panowie lepiey fie Вага + i iot 
fwych prywata publicznemu iiie; pre ier, 2068. 
bru., Zbawienna .y tó wieza 
y. гаміге potrzebny: ale pud w i 
Dwpr. y Paoowie- y:Szlachra, gd! y ees 
mi pracowali silami, gdyby „dawny UN 
Rzymfki „y:Sparteńfki waniecilij moga А E 
kadziefiąt lat, Seym.ieden у о d 
konfekwencyi fklecié, nie wielka- се е 
zny pociecha, nie ан race s ° Ji пу 
-dynaryinc z 9. iak iel rad forma, 
Ode z Hein Panow naypoezciwfsyon yd 
naycnócliwfzych, uśiłowaniem, y Pofów, dex 
chodzić пі тора: 
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Examinuie fie Trzeci (роб y 
ап Scymow, żeby z Vra pel 

te zgoda zaydzie, materyami, Seym kon- 

czyć, 4 infe odwlec, Czwarty fpofab, ġe- 

by niezbyt Jkrupulizować o koniradykcye. 
ląty, żeby [ил przy Prawie wyraźnym 

koutradykcyg uważać, 


ul Быр, ktory częftą fyfzeć бе das 
Z e ten, żeby to konkludować na Sey« 
NACH ca zgoda „wfzyfłkich zaydzie, y tym 
fio etd każdy dokończyć (i może, ani 
С co rwany, te zaś ae 
Ktore ше zaydzie zgoda, ат у le 
odrzucić. pk 
e ay to było coś więcey „ niż nic 
„Przeczę temu: Mogłyby pewni y tym 
= "оной, takie z: phe 23 
zyraftałoby znacznie Volumen Konftytucyr 
{кил kończyłoby fie RACZ 
czywifłą rzecz jef, że tym fpofobe: : 
kludowania naytrudnieyfzych тамага 
Шен Stątós, uRanowienią nayWigkzey dla 
2угпу importancyi intereffow igdyby 
EE oen nie mogli. Nay a A 
Kcyi Woylką , do palezyte opatrzę 
Pie do aliancyi z iaką d ELA 
& oppobuie druga, do rowności rodków, 
do ë 


1 


na co zgoda uaydzie Ge. 5 
do kwart w Staroftwach, do «:а generalnego; 
do zregulowania y ubelpieczenia han .lów, do 
uczynienia porządku kofo fkaibu, do mocney 
y dofkonaley iakby cale należało Trybuna* 
Tow poprawy, da obwarowania wizelkich, aby 
зам те ikutecznie dochodzily,elekcvi.do dyfcy< 
pliny woylkowey, ile w 52 fach. do intereffow 
z Prufkim, Peterburgfkim, W .deńlkim Dwora- 
mi, do zniefienia wielu zadawnionych beze 
frawia, ba y nawet do mizernych pociągnienia 
Zydow.y tyfiacznych tym podobaych.walniey« 
fzych у zawilizych intereffow końca, nigdyby 
nie przyfzło, Takie więc y tym podobne Ѓрга- 
wy bez liczby. y wielkie materye odłogiemby 
Raty, y iak Ordynacya Dub pruchnialyby w 
тесейзсһ. Oczywifta rzecz, że nigdy na nie 
wizyfcy fie nie zgodzą.zawize fig kto czy prze- 
ciwny interes maiący, czy od kogo fkorrumpa* 
wany, czy od Saficdzkicy potencyi na(adzony, 
anaydzie, ktory, to temu to. infzemu, wielkiey 
konfękwencyi intereffowi  opponować fig be. 
dzie, Między dobremi, tyle razy fig rzekło, zli 

fie ludzie mięfzaią,. y odrodkowię: Oyezyzny * 
możefz kto, o tym, wątpić Со? tedy za wielka 
korzyść kraiu, że libertacya na kamienicę, 40 
prawo о pofpolicym ruízeniu, że. approbacya 
findufzu, iakiego, że nobilitacya lub, czyi ins 
dygenac > że daymy w m vieyfzey. konicekwens 
cyi rzeczach powftala Scymowe decyzye.) ale 
zregulowanię, Skarbu, Trybunału. dyfcyoliny 
woyfkowcy, y tym podobne prawa bez by: 

Ma 
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bu ich exekwowariia zofłanąż y na czym iftos 
ta rzeczy, w czym naywiękizy pożytek y'do« 
Њо, ла czym naywiękfza trudność, to od. 
x bedziej y zawize w reces nieuchybnie 
ро) А ` 
AR Niewielka tedy końfolącya,* y tylko: pra- 
wdzjwie złe wewnęczne pokrywaiące lekar- 
fo, z ktorym w efféncyalüych rzeczach, ni- 
gy Scymy nie będą dochodzic prawiedli« 
Wóść, fkarb, siły kzplicey, nigdy iak nal 
gruatowane hie będą Gdyby lept 
емес lieyfzego nie było 'ipófobu, ` z grünto«" 
wniey(zymhitlkończenie y więkfzym Rzplitey ' 
dolin, nad ten ned2ny TIpofob utrzymywania 
idkich takich Scymów,aby zezwolić nadatwiey- 
+ ddrżucić zawfze tmidnieyfze do zgody ma: * 
téryc. na ten'czas,' y na ten pifaćby fig go- 
dato. "Ale (1) Medyey! туйдё maia takowych” 
letanio, die z śmie е} nie niypronradzaia. 
choroby.: Bléchowác'to ieft mizerna lepianke, y 
dziuty gdzie'niegdzie łatać, nie z fundamentu* 
ev radzie. Nie wielę taka polityka, y polis” 
tycyswarći. 
` Eżwarty fpofob cale w teraziicyfzym у: 
ficia Rzplitey niegodziwy, żeby, (iak mowią 
cych 'fylzałem) żeby em fprzeciwiaiacych 
fie Kontradycentow Rabizych, w wielkiey kon»: 
fekweucyi na Oyczyzne potrzebach, y naywię 
kízych Rapltey 'intereffach, тшеу fłuchać, y 
i czyki 


\(т.) Multa módichmina, n 
адисе. Golew;. e wp n queunt; благе 


nie fkrupulizawać. 85%. SZ. 
je zaży fis y 


czyli ich fztucznie zażyć, czyli też. iak 
trahia, die zbyt apprehendowac. d 
"o iet w brew przeciw (iak mowią) zrze: 
пісу wolności, y nigdy na такіе wolnego glo- 
fu, czy podeyście czy wzgátde y w пау ке, 
fzych potizebaéh, od kiikudziefiąt lat nie pos 
awoliła Szlachta chociaż nieraz гей fpofob pro~ 
ponowany byt. Ze ftrony Zamoyfkich, (któr 
rzy bali бе o Ordyńacyą Żamoyfką, абу był 
Kiol Michal pretenfye, do niey fukceffyonalne. 
maiący, mocą'im icy* nieodebrał Krolewfkgy, 
zafzty były proteftacye' przeciw tlekcyinemu , 
Jego Scymówi y. Paktom Konwentom, R. 1669; 
Nigdy bardzicy Senat y Stań Szlachecki nie п4- 
cierał; iako na” ten,czas; aby tych ńieuważać” 
protalłacyi, ile z rey przyczyny, zc y Zamoy- 
feysiuż byki raz pozwolili na Pakta Konwenta, 
a dopieró potym przez proteftatya (woy tewo: , 
kowali konfens; przecie2 iednak znalazło fig 
wiełu, ktorzy do nominacyt Michafa niedo“ 
zwolili руй зріс, aż po tey ufpokoieniu true 
dhości, ktorey . dla tego ódftąpili Zamoyfcy, 
iż póftrzegli, na co fie zanośiło. (2.) że pramię 
уу aby Raphita, Vs en Zamoyfkicb. propo» 
zycye'odrzucali, y do dokończenią Seymu. iuż ^ nie 
ZA nic 

(3;) «ао Sendomir” sÑ) eśm protefistionem € 
Mervem & irritam effe contendebant; his rationibus ez“ 
flimuláti де Reipubl: falutem in difcrimen adducerent, 
Protefłationes Ząmoy(cionasreijciębant, reliqua omnia 
felicifimo curfu eventura fperabant Nibilque jam de« 
«Те ad comitiorum ceronidem videbatur. Zelv[ki Epift. 
W. Pag: туо, Tom. Ia 
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me braknąć zdawało fig: więc ci ktorzy suesora 
frafyli Керр, dzifiay o fiebie fig bali, y хак fwo- 
1cy odftąpili proteftacyi. Так y Roku 1672. 
na Scymie Warlzawikim, po nieflulzney cale 
Grudzińfkiego protefłacyi, (3.) za perfiazyg 
Seymowego Marffalta Oborfkiego. w/tyfty prawie 
Poffowie y Senat, na kontyruacyg Seymu zgadza» 
li fig byli, przecięż iednak niektorzy Pollowie 
mocno fie oparli przy Gru lzińfkiego | protefta- 
cyi, y Seym, tak potrzebny nie dofz P Wiele 
takichże tego wieku znayduie fię fadow. 
Lubo Seym 1633. na ktorym flawá 

kurs pod Wideń za JANA Ш d owany 
był, przecudownym dofzedł (zczęściem, że ies 
nego akkredytowanego Poffa, ktorego nie wys 


mieniam, a ktory na przefzkadzanie tegoż (uk. 
kurfu od obcych wziął byf znaczne pieniądze, 
tak dobrze przed oftatnis z umyfłu utraktowae 
no feffyą. iż pod. czas kończącego fię Scymu 
twardo zafnąwfzy, nie rychło z iwoią (iz ocu» 
cif proteftacyą, ale poniekąd, y on to (am nice 


co zumyfłu uczyni. [еса takie fpofoby y 
nędzne fa y udawać Пе nie mogą ; ho fg cale 
przeciw ninieyfzey ifocie Wolności. Мес 
choćby (i$ czalem. podobno y z maiey mo- 
cnicyfzemi powiodły, to pewnie w fobie teraz 
nie fa godziwe, 
A do 

(2) Jlliciente Marefchalea Eqnefirie ordinis, Unis 
verfus беге Senatus, quod & plarimi nuncij Партал 
тё urgebant, pre*eri's Grudzinfcij proteflatione, im 


tontinuationem Comitiorum confeaférent, айе E= 
pil: а4 Tem, 1, 


Przy prawie oczymiftym oppozycye, 59 
A do tego, czyż to fa ći kontradycenci, 
iak fię fupponuie, tak Habi ? czyż to піс mo- 
cni fa niektorzy Panowie, nie mocne cudzo- 
ziemfkie Potençye, ktore przez nich gadaią, ile 
w więkfzych Rzplitey incereffich! Y rozu- 
miemyż ze бє dadzą lub ufpić, - lub gwaftem 
przymuśić ? rym тшеу, im o więkizą rzecz 
idzie. А naoftatck у przez niepodobieńftwo 
mowiac, niech бе to raz uda, w potrzebie 
wielkiey Rzplicey ? dadząfz fie raz drugi, czy 
przekonać, czy uwieść? ieft że to fpofob befpic- 
сапу, y pewny na wfzyftkię Rzplitey intereffa 
głowne ? na wfzyftkich Ordynaryinych utrzy» 
mywanie Seymow ? Nad to uudny, y bfahy 

wybieg. Е 7 , 
Jefzcze infze fpofoby imaginuig niektorzy 
mojm-zdaniem, nie тшеу nielkuteczne, iak 
Pierwfze, Jako to ten piąty, aby Poffa nie flus 
chac, tylko przy wyraznym y oczywiftym орч, 
ponuiącego fię prawie, y żeby tylko taką, kto: 
ra przy prawię ieft iawnym, mieć za ważną 
kontradykcys. А czyliż nie tysigcznym inter: 
pretacyom fa prawa podległe? Су nie wis 
dziemy (4..) że rządziemy prawami, mię nas pra- 
wa rządzą ? iak zaw(ze bywa ? Jednym więc 
w Jzbie zdąć fig będzie, że піс nad to муга“ 
anieyfzego prawo, drugim, że toż (ато prawo, 
Cile co inlzego chce mowić. Uftawicznych 
tych o fens prawa, na Seymach wfzyftkich nas 
Üüchamy fig utarczek, a w nich gdzie pols 

dnie 
(46) Jam tegi leges, non regere. Livius 
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dnie iednemu, tam pul nóc drugiemu бе zdaie. 
Możefa być wyraznicy[ze prawo, iako: 
1736. Libeftas fenticndi 69 jus wetandi przy pras 
suie zachowane; a prawo 1699. icf myrabne y 
żeby pierivffego dnia Seymomania by? obrany Mara 
Katek Ри:  TW.ęc Poflomie na Seym ziecbae 
mly fie, pierrwftego zaraz dnia, m Żadne infe nie 
1Udasatac fie materye, do obrania Marjtałka przy- 
figpówać. & ordinem KanfTytucyi 1699 їн tato ob- 
ftrwować powinni będą `. To, prawo tyle razy, 
na kilku prze(zlych Stymach czytane, a niedo- 
Kazalo tego, aby na pićrwizym dniu. był Маг< 
fzałek obrany: Czemu. *. Ьо: wielu томо, że 
to jeft fobie kontradykuiące „prawo, tu libertas 
teni fentióndi, E jus wetandi zachowuie, tu 24+ 
dnych materyi przed Elekcyqwnośsć, zakazüie , 
со fie z wolnością głofu niezgadza, y obarcza 
głos wolny. Wiet toieft ciemne y zawikłane 
prawo. Zatym wolno iák go chcieć rozumieć. 
Ja niewiem ieżeli w świecie co iaśnieyfzego 
bydź może nad ten zakaz niewdawania. fig. w 
żadne materye. przęd obraniem Marízalka? æ 
przécie tylu Poffow. tyle wnośili przed elekcy. 
ami materyi, żę elekcye zpełzły: oni. iednak 
twierdzili, że nic cale przeciw . prawu nieczy- 
nią: profze więc, iakież to powinny bydź my- 
ważne y oczynifie prawa У kiedy to u nich wy: 
račne y oczywifte nić iet) Konftytucya fama 
mówi, że Prawo 1699. o obraniu na pierwfzym 
dniu Marlzałka WYRAZNE 10, a JchMośc 
mowią, że nie iéft wyrażne ? że im wolno prze» 
cw 


‚Ру prawie oczywifiym oppozycje. бї 
Sw niemu iakie chcieć materye wnośić y glo- 
Ху zabierać > Przy iakiz to więc oczywiłłości, 
Y Wyraźności pra wa, ma бє opponcwac Polel 3 
ieżeli to nieiawne, gdzież iuz iawnieylze w 
całym ' Legum, Volumen znaydziemy prawo > 
Patrzayćież, kochani Bracia, ieżeli wart co ten 
fpofob do utrzymywania Scymów 3 aby tylko 
wolno było przy iawriym, wyraźnym, oczywie 
ym oppoaowaé fie prawie $ ` 

Ktoż nie przypomni łatwo, fobie na 
przed ofłatnim Grodzińfkim Seymie, iako w 
Owey kontrowerfyi, kto ma fądzić Рова, czy 
Izba ? czy Marfzałek ? czy fad na to wybrany? 
przez całe dwa tygodnie obiedwie ftrony wale 
tzyly, za fobą cytowały prawa, y zdawałó 
fię obudwom że iaśnieyfze nad Słońce; a Seym 
tym czafem fpelzt па tym, iakby wyraźnego, 
do tego przypadku, znaleść było nie można 
prawa. Ale na coż fto podobnych cytować 
przykładow > Samo Pifmo Święte y w naywy- 
razniey(zych texcach, iak wielom ieft upor- 
nym „tłumaczeniom y. chytrym, explikacyom 
Podległe? iak wiele na utwierdzenie błędu bios 
тї go heretycy! Dopieroz Prawa ludzkie , 
bydź nie maia podległe dyfpurom ? Y owfżem 
chytrość ludzka prędzey fprawiedliwości y 
prawdy wewnętrzney odflapi , niżeli pozore 
hych fow cytowanego po fobie prawa. Zkąd 
dobrze ow Filozof republikant, a razem у Pò- 
ба powiedział: (5) Prawa fą to piękne FECHA. 

2 Ше 


(5.)1ęges egregia res funt, fed legibus uten ахайё 
nimium, fycophanta mihi effe videtur, 


8. VIII. Szo/ły fpofob. 

ale kto zbyt pilno у żarliwie zażywa y cytuie рта 
ma, wielkim bydz zdaie mi [ie frantem. А gdy ie 
każdy do fwego intere(fu y żdania ciągnie , 
ktoż więc będzie Sędzią, między dwiema par- 
tyami w Izbie ? Kto tę kontradykcyą przy prae 
wie, albo nie przy prawie ofądzi? Kiedy oraz 
zenże fam, Жогу utrzymuie według fwego fen- 
fu prawo, albo iego przyiaciel, y fautor, 2 
тше ачалат -Izby у iuz ći poSądzie: a 
tym czafem kontradykcya bez decyzyi zofta- 
iąca, czy przy prawie, czy nie przy prawie,czy 
flufzna, czy nieflufzna ieft, czas pfuie, Seym 
wyciąga y gubi, Ani tedy iednych Jatwicy- 
fzych materyi ufłanowienie, drugich trudniey= 
{zych pufzezenie w reces, ani nieuważanie fab- 
fzych kontradykcyi, ani poważanie famych 
przy oczywiftym prawie oppozycyi, Ordyna- 
tyinych nam z pożytkiem Oyczyżny pewnie 
nie utrzymaią Seymow. 


s VIIL 
Szofty Spofob użrzymywania Seymow 
wyięty z Kiążki dawney, pod tytufern 
Rozmowa Plebana z Ziemianinem, 


Szy więc fpofob utrzymywania Seymow, 

ktory wyimuię z Książki Rozmowa Plebana 

z Ziemiahinem: Roku 1641. wydaney: 

wizyfiko ieft dofyć dobre, gdyby tak fig ftac 

mogło, źle nic fkutecznego nie widzę. Skargi 
w po 


gdzie 


= Książki Rozmoma €e, 6; 
Yr poczętku w tey rozmowie prawdziwe, па in- 
tereffa prywatne. Zrzodło (według tego ащо- 
та) wizyftkiego nieporządku na Seymach, ze» 
pfowanie obyczaiow y ludzi, ale tych trudno 
poprawić, y my na nie narzekać możemy, ale 
ludzi niepotrafiemy odmienić. Delperować ic- 
dnak nie każe o Rzpltey,byle Krol у dobrze żye 
спе przedfię wzięli ipoloby. General- 
ment poprawy Seymow, ta rozmowa 
nie zakłada, na umiarkowaniu wolno- 
między dwoma iak ie zowią extrema, to 
między niewolą, y midzy fwamolą, co fig 
żeby tobie niepozwalac. zbyteczney 
i, die utrzymywać п'с co w niey іе 
nad to- (i) Aby sey zbytecznym sćifkaniem y 
karejfami nieuduśić, Tę maxymę rozíadnie u- 
twierdziwizy, twierdzi Ziemianin, że porządek 
wewnętrzny Seymowania, pilnie y mocno opi- 
fac trzeba, temi ofobliwie punktami: Nayprzod 
aby dla nietrawienia czafu ceremoniały mniey 
P bne RENE Marlzałek dnia pier- 
yfzego obrany, z Inftrukcyi, wfzyftkich wyiął 
Mmaterye y propozycyc Woiewodztw, aby ie z 
Poflami wfzyfikie ulozywfzy porządnie, propo» 
nowałiednę po drugiey do rady.  Piwtore 
Aby niektore incerefla trudnieyfze, nie od ca- 
fey Izby: ale od pewney na każdą materyą de- 
putowanych z Izby liczby Poffow.examinowane 
Y konkludowane były. ^ Potrzecie, aby tyczą- 
ce 
ao C2 Be nimiis inftar fimiz "amplexibus füffocetur 
iberta;, Brønn: pag: 135. in rip: Pol. 
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če fie ałey Rzpltcy matérye poprzedzały przed 
Woiewodzkiemi, te zaś przed infzemi. prywa- 
memi’ A żaden Sżymmk, aby nicógifywał pra- 
wa'tego Seymowi; żeby - lego przed wIzyftkie- 
fm śfpokalano propozycye, tudzież prawem 0- 
pié ktore ће mitć maia za publączne, ktore za 
xaterejJa prywatne, э» ktorych  kontradykcya ma 
mieć; w ktorych nie ma mieć mieyfta., A protefa 
ya zeby dolflym . už mieftkodzita 'materyom. Ро 
czmarie: żeby nád оёт dni Izba Pofellka nie 
bawiła бе u fiebie, żeby Polef, choćby Woie- 
wodztwa lego zdaniu niedogodziło Пе w czym» 
ufpokoił йе na infzych powfzechney decyzyi, 
żeby Seymu z &adwey prywatney przyczyny pfo- 
mać fic niegodziło, a publiczne rwania racye miel- 
kic, aby Робот dobrze оле byty. — Popiąte: 


żeby od exorbitancyi poprawy zaczynać Sey- 


"my, a ten który byłby o nie óbwiniony, ani 
przez fiebie, ani prze ych, aby nie mogł 
proteltować; fie przeciw „Ścythowi ЫАЛ 
Aby kary náznaczyé frógie ha pertürbatorow. 
Seymu, na fkorrürpowanych; па fakcyańtow. 
Pośiodme. Aby m Seymowe'nie rfudnaily ca- 
łego Ѕсупіи:  Poofine. Aby bez arbittow у fe« 
krerñic odprawowaly fię Seffye. - Takie dawać 
fpofoby, ieft to coś pozofnego mowić; wizyft- 
kie rzeczy foremne, fprawiedliwe y piękne, ale 
w fkutku nikczémne. d 

Daymy teflexye ad imum È 2dim. Day 
„więc Boże nayprzod, aby iako ieft w pierwfzym 
*punkcie» przyfzło kiedy do tego prawa, żeby 

należy- 


+ Książki Rozmowa Be. 6 
należytym porządkiem bywały ufofohé na 
każdym Seymie do proponowania materye, y 
żeby fzły јак fptawy z reiefttu: day Boże, aby 
iak гей w drugim punkcie,y të Poflow deputa- 
суе, do examminowania wielkich y fektetu, pô- 
trzebuiących materyiy do uftanowieniá ónych, 
naznaczone bywały na kfztałe Comités Secrets, 
w Aagielfkiey y Szwedzkiey Rzeczach-Polpoli- 
tych.To Seym wfżyftko uiatwi, ale go nie ü < 
trzyma pewnie, 

Co гав to, to ieft w trzecim punkcie, żeby 
kontradykcye; czy protefłacyć tu miały, a tu miey: 
‚Ка niemiaty, Kto to głębiey zwazy, uzna, 2& 
nie podobna rzecz, opilać wfzyftkie cafíis. gdżić 
Wolno, gdzie fig proteftować nie woln 
mówmy co chcemy, feparuymy, iak chcemy, 
te materye, ktore maig podlegać, a które 
podlegać proteftacyi, nigdy w nich nie Чоў: 
dziemy do байы: Czy bowiem ekonomi 
czy publiczne, czy woyny,ézy pókoru mare 
тус; y itk ie chcefz nazwać, wiąża fig; iedne 
miefzaią fię'w drugie, -Y zobopolme iedna W 
drugą wchodzą: przeciw więc iedneyżć mate: 
ту, y fiie będżie Пе proteftować godziło z ie- 
dney racyi, y będzie fie proteftować godziło 2 
drugiey racyi ; zpaydzie konnexya, züaydzie 
przyczynę ża każdą тасегуа, kto zechce bronić 
13 od proteftacyi; ztaydzié how przyczynę 
У konnexya przeciw y fhátetyr, któ prze 
€iw niey proteftówać fie uwezmié, Jedńii uttzy: 
mywaé będą: że przeciw remu proteftować Пе 

x E go* 
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godzi; drudzy utrzymywać będą, że przeciw 
temuż proteftować бе nie. godzi. U tych w 
żna, u tamtych niewazna będzie protefłacya: 
Kto chce zawichrzyć, łatwo o pretext prote: 
fłacyi, na cozkolwiek pozwolonaby była. Jeft 
to, Więc daremne zawichłanie, a kłutni, zwadys 
dyfput, niefkończona okkazya, Więc cyrcume 
fkrypcya ta y obarczenie tylko wolnego gło: 
fu, y ña mało fic zda, у mowić iednak zawfzć 
będą,że ieft przeciw famcy, iak mowią, wolno: 
$i zrzenicy, y njezezwola na nie nasi Zelanci- 
А do tego, na coz fig to zda, ze choć na 
jednym nie zatamuie йе Seym, kiedy fig zata- 
muie na drugim? aczefto walnieyízym y po 
trzebnieyizym intereffie Oyczyzny. — Zatym 
profzę, ut quid claudicatis in duas partes ? albo 


to dobrze ieft, proteRacyami, tamowaniem aćłie 
“itatis, wycieńczeniem lub pfowaniem Seymu , 


wolńość nafzę zafzczycać? to na wfzyftko 
niech idzie, iak teraz, tamowania y proteftowa* 
nia Ге wolno: albo to ieftnie dobrze? to 
niechby to riebyfo nigdy. Dobrze zaś to 
być nie moźć nigdy, ile razy przez proteftącyą 
pluie fie fada ży oda, dobro y interes Oyczy- 
zny, ile тату wydiercza fie y marnuie czas 
Seymu zbawienny, iie razy Seym fie zrywa у 
kazi, Na iednych tedy rzeczach,Rzpltey .poży* 
tecznych, niepożwalać proteftacyi, a na dragich 
rówhie, „albo więcey ісу potrzebnych y poży* 
tecznych..pożwalać proteftecyi, to mi 06 zda; 
ie z dóbrym rozfadkiem niczgadzać. Zdami fię 
Taczty 
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taezey, że to iedno ieft, iakby kogo niewolno 
było teraz w rękę lub w ramie uderzyć, ale go 
wolno w głowę kiedy indziey y ranić. Niech 
więc na czymżekolwiek wolno będzie tamowae 
lub кад Seymy, to Seymy, iak niefłaią, tak 

ć nigdy nie będą: lub ieżeli ktory бе fkle- 
€i, zbyt mało z niego będzie p u y dobra. 

Protefłacya żeby dofflym niefskodziła mate- 
ryom. Y to wfzyfłko naiedno wychodzi. Ju- 
Żem wyżey mowił, że to nie wielka pociecha 
nie wielkie Rzplitey dobro, że nitktore mnieys 
{еу importancyi rzeczy przez zgodę doydą, a 
wickízym zawize fzkodzić będzie niezgoda y 
proteftacya, y niedopusci doyść. temu, co bę- 
dzie naypotrzebnieylzego Oyczyznie. Niech 
fto mnieyfzych w lzbie proiektow doydzie , 
а na naywiękfzym niechay бе zatrze, niech 
interes nay fzy w reces idzie lub zginie; 
nie wielka Rzplitey, fortuna y na toż to prawie 
wyidzie., co fig dzieie y teraz. Mała albo żadna 
nafzey fytuzcyi odmiana. Odlyfam wyzey do 
Paragrafi VII, 

Co do czwartego punktu: ha té ofm dni. 
Jeft to wielkich ludzi fentyment , żeby było 
daleko lepiey; gdyby Pofowie przykładem da: 
wnych za Kromera Seymow, przy przytomno< 
ści Senatu radzili, y z nim fi po ceremonia. 
łach nieodwłocznie w dni kilka łączyli, aby 
ten czas, kkory cale prozno бе trawi czy w 
lzbie, czyli na Prowincyalnych Seffydch, ra: 
Czey trawić pożytecznie w Senacie, gdzie Se: 

Е 2 nata 
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natorowie fatwieyby rektyfikowac, 
popicrac,zgadzaé rozuc Pofłow glo! Е 
mogli. Ale kiedyz па to Izba Polelfka zezwoli? 
Ktorey zdawać fig zawfze be ) 

y Allivitas, do Senatu. tym fie przenosi fpo- 
Íobem. Я 


Zeby tudzież ( w tymże czwartym pun, 
Kcie) Pofet ироко? fig na inftycb powfiecbney de- 
cyzyi, a czegożby było potrzeba Oyczyznie > 
iak Pofow tak wfzyftkich rozfadnych, umode- 
rowanych, powolnych, żeby każdy ufpokoif 
бе na infzych powfzechney decyzyi? bardzo- 
by to było pięknie, bardzoby | fprawiedliwie 
zrobił, ale proíze to Poffowi iuz od kogo na- 
deremu, aby fie uípokoil, aby бе zgodnym in- 
Ízych' nie.opponował z rlwado* 


wać, albo y niewiem iakim przykay 
wem. Lecz nie tra larn 
mi. podobnemi puakta 


mu рга, 
mo czaíu nad inize- 
: do ofłatniego idźmy. 


8. IX. 

Konżynuacya fDofobu, z Księgi Rozmowa 
SiC: myigtego, aby przy famych publi- 
cznychswalnych; y. fpramiedlśmych ra- 

cjach, proteffącje mane byty. 


Leta. naofłatek w tymże famym czwar- 

tym wyżey, Rozmowy punkcie, podana 
rada: aby x źadyey prymatney przyczyny, ale tyl- 
ko x: publicziych тасу, vy dobrze mytożonych r 
Izbie 


i 


przy racyach publicznych ёс. š ég 
Izbie opponować fig, tamować, czy eu fig e 
godziło Scymtom: ta mowię, 20416 fis komu id 
dobno nayrozfądnieytza y naylepfza,ale w sz i 
czy famey ich nayniefk nieyfza, dius 
kczemnieyfza oraz, do Sey mów utzzymyw ania, 
rada, mnie zaś- zawfze ieft smielzna. 

odfyłam 

wiedż do Š 


мра 
Brie fprawiedliwą Mie Pan N. oppos 
zycyidał гасуз: ćibędą mowić arcy-niefpra* 
wiedliwa JegoMość daie racya; A tym. czafem, 
iak zwyczay, Seffya ро:5е0у1, y Seym fkapieć 
musi. Lecz prócz tego, uczyńmy. иша 
nad temi nie pryratnemi ale ри EE pras 
wiedliwemi tamawania lub. pfowania Sceymoro 
=" ево umaga, nad, publicznémi Ek 
mi: A wlzakze y teraz inaczey Gç ah 
iylko z wielkich, mie prywatnych ale pm 
cznych, y fprawiedliwych КО кызк 
т r rywać Se; ! 
li przez proteftacye zryw y! AN 
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z błahych iakichkolwiek racyi Seym pozwe- 
lono ramować ? a przecie бе rwą uftawicznie 
Scymy?. Y cicoic tamuią, co rwą wielkie za- 
wize,y publiczne, tamowania czy rwąnia mas 
łą racye: zawíze zaś w rzeczy famey rwą fig 
Seymy, nie z publicznych nigdy, lecz.zawfze 
z prywatnych , (lubo fig to y teraz niegodai ) 
zawize z ladaiakich przyczyn, tylko dobrem 
Qchrzęzonych: publicznym: bo to dofyć byle. 
były pretextem dobra publicznego pok 

g тоспа utrzymywane prezencyą. 

fig muśi, choćby niechciał, wedug t 
fzey rad formy, poddać. Każdy w oc 
iście, żenie do rzeczy racya, że pretext, żę 
tylko płąfzczyk publicznego dobra iey dany, ą 


każdy iey uftąpić muśi, у przy tey niby pus 


bliczney, ale faflzywey racyi, proteftacya, czy 
tamowanie za ważne uznać. 

dzieię ¿y tak dziać г 
pliwie tę prawdę w inlzey C 
że żaden ieizcze S: 
z intereflu Oyc. 
intereffow y рау! powleczonych dobra Oy- 


Tak fç zawíze 
Obaczemy niewat- 
zęści tey Kśiążki, 
m nie był nigdy zerwany, 
ny,ale zawfze z prywatnych 
czyftęgo kolorem. Coż zaś latwiey, iako o ta~ 
kie kolory, y arcy-pozozne racyę ? y przyfło» 
wie niefie, o coz fatwicy sako q racyg ? 
Ale tu rzeczciz: abyż przęcie iedna racya 
może kiedy być ful erwania ktorego Sey- 
mu > Wołam na to.głofem, gdyby można na 
жуйе części Poliki fłyfzanym: żadna, 
a nigdy żądna. Nigdy гаду publiczney nis 


fzczenia 


t przy racyach publicznych ёс, z 7i 
fzczenia, Рог Буе fprewiedliwey HOM Pa 
Воо ludziom dał rozum na to y Wola у R 
fobie radzili, Na to ORK s WE 

w, y ludzi do rady, aby o Kzp n 
Беа Radą fię wizyftkie OR 
Narody: Kroleftwa, y fpołeczności fac jid 
dy niemogą. Zofławiłem mas w ręku wa 7 
rady, B g światem rządzący mowi: toe tey І Е 
dy, ftarfzyzny y wybranych ludzi, үе 
Zadney racyi nigdy fig niegodzi. Radą, a 
nie pfowaniem rady zrobić co TUE 
my: opponować fig złym, radom». pe Ei 
drugich lepíza на PM M nie zrywać, 

e'nifzczyc publiczney o! e: ; 
Aż pe. żeby ta materya w długi, а SA 
indziey odemnie zachowany меер ен 
mnie dyfkurs, tu іці krotko tylko to rzek en 
co niemafz repliki: pytam fie, y ARKO рих 
fzę, co to. Га za gławy: со to lą.za fubje ta, А 
то {з za ludzie, ktorzy rady y Seymy isch 
fa to naymędrśi z między Poffow ludz е uż ` 
nayakkrédytowañíze w Oyczyznie fubje, A 
niemafzże nad nich піс lepfzego, олинар 
fzego,poważnieyfzego у poczciw go w e 
ach znamy ich ! pamiętamy wfzyftkie Ma e 
iedni, zawfze (befpiecznie mowię) к= up З 
y nadęći od kogo, publiczne, naylepfze; E Y 
mędrfże, nayfprawiedliwfze „dadzą do = 
dla ktorych Seym być powinien A n a 
zaś ktorzy ich nadymaia y płacą ia «v m 
zerwali, czy rozumięmyż kiedy o nic $3 
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dobra publicznego Oyczyzny, a nie dla {wos 
ich prywat Scymu zerwanie płacili › A gdy o 
tak y za nafzey, iak zafiągniemy, y za Dzicio- 
pifow nafzych zawfze było pamięci, zkadze 
mamy tę pewność, ze to tak y na potym nice 
będzie) 2e y na Potym przy famych flufznych 
publicznych y fprawiedliwych racyach appo- 
2ZyCye y proteftacye czynione będą, dla dobra 
famego Oycz yzny > chimerą. 

Druga wrvaga nad publicznemi у wiel 

mi racyámi. Ja Bofeł, zerwać Seym obowiaza- 
łem йе komu: (zukam iak naypubliczniey(zey 
У naypozornieyfzey na ten koniec Przyczyn: 
mam na to y rozumu y. wymowy dofyć: a ic- 
żeli паойатеК (у Ке infze publiczne przy 
moiey proteftacyi racye, błahe komu zdawać 

fle będą У to ia dam na koniec taką protefta 

Przyczynę, z ktorey lubo nikt kon 

dzie, nikciey w umyśle, y fercu a 

nie będzie, ale ktora iednak жб 


yi 
nt nie bę: 
obować 
У przyjąć y 
NE ralnieyfzą 
) y^ iwoie poddać mufzą 
rozumy y karki, Prolzę to dobrze co naftepuie 
Zwaz 


Gdy więc fetne motywa protefłacyj ma: 
iey, lub tamowania Asioi 
publiczne, y dobrze Poffam wyłożone, niefkon- 


"as według maie 


winkuią dość Jzby? Zapieczetuie tą naywiękfzą, 
naycelnieyíza naywalniey(za racya: Bo: mi 
wolno, bo takie jeff moie zdanie, bo tak chee, bom 
Sig xe zdania mego prawować піс pominien nikos 


ma 
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mu, Nie кше ГА komu ta fprawiedliwa bydi 
Tacya? nadto abiolutna y zła fic bydź zdaie * 
myli fię bardzo, ktokolwiek tak 9 niey rozu- 
mie, Ја wyprobuie iawnie, Zeta ороосу 
тосу przyczyna, ze wlzyftkich infzych; nay 
Rublicznieyfza, naylepfza, y Baj дапа жуе 
{а ick. Dowodzę krotko. Во kto tey dziś мз 
Rrzyimuie racyi,to jeft takowcy: Bo Pofet wa - 
hy z gofu fivego, nikome fig Jprawomać obligowa= 
"y nic е: kto,mowię, tey nie przyimuie wali 
ten cale (iak mowiemy) u nas zgrunta wol- 
ność obala, gdyż czyni przeciw iftocie ninicy< 
Ízey Pofa każdego wolnos А 

: akin wizyfikie Seymy ' y Woiewodz- 
twa (q tego zdania, że Pofel :za(woig wolą y 
Tącyą, za (woy walny głos, za fwe zdanie „ 
fprawować fie y odpowiedać nie powinien nis 

omu.  Tyśişcami razy to w Izbie. Йуйету: 
inaczey nie. byfby to według „powfzechney °- 
Pinii wolny glos, gdyby:Potel do aa 
fie komu z rozumienia fwego y ze zdania wę: 
80, obowiązany był. Na tym dziś rzetelnie za~ 
wifło liberum veto: zk mi fię к таа с 
Nem dawać пікети % głofie mego rachunku. { 
Тоё więc ta raeya, -bo mi malno, bo takie 
if moig zdanie, W teraznieyfzcy nafzey ш» 
wania ў rad formie, utrzymuiąca € zie 
go głofu, naywalnieyfza, naycelniey! Ę 

у nieyíza. naywiekíaa; ушлы 

hieyíza, nayświęt(za, naygodziwiża, naypubli- 
Sznicy(za 100, gdyż fig o nie cala ү” e 
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piera: y gdyby Poíef miaf być od fameyże [zby 
przymufzony do odftąpienia fwego zdania, Y 
głoiu, toby cała nafza wolność iak roaumie« 
my y mowiemy w ten moment upadła. Nie 
fuchay Poffa kontradykuiącego, choćby у 2 
tey tylko przyczyny, bo mi fre tak zdaie, obali- 
łeś Rzpltey wolność. Już wízyftko zginęło. 
Kiedy więc ktożkolwiek radzi, aby oppo< 
зусуа y proleftacya tylko przy publicznych y mal- 
nych- а nie przy prymatnych racyach Jivoy feutet 
y wagę miała, toć ten przeczyć żadną miarą nie 
może, że przy tey racyi, bo to iefł moie zdanie , 
bo z głofu mego niepowinienem fig jufłyfikować nix 
komu, że mowię przy tey iedney racyi tak wol- 
ność Oyczyfta intereffuiąccy iak żadna inlza, 
wfzyftkie fa arcy-godziwe oppozycye, tamo- 
wania lzby, y proteftacye, wfzelką mieć wa- 


ge powinny. Na coż więe infzych fzukać wie- 
Ízych, mocnieyfzych, y publicznieyfzych ra- 


cyi, kiedy na tey iedney; bo tak срср, botak mó 
fe zdaie, być dofyé powinno * y na tey naofta« 
zek wfzyftkie w rzeczy famey kontradycentow: 
nafzych kończą fie racye. 

Pamiętam tę oftatnig racya: bom РЁ 
тойу, na Seymie 1730mi, gdzie Pofeł zkonw 
kowany przez dwa tygodnie, o nieffifzaosci y 
niepodobieńftwie tego, co proponował za kon» 
dycyą powrocenia Affivitatłs, aby Dyploma 
Kurlandzkie tuż zaraz byo Izbie oddane, kto- 
re bezprawnie od J[chMciow Kurlandczykow, 
Jch. Xiążęciem obrany, Graff Maurycy miał z 

3 ©з 


pray racyach publicznych @‹с. vu Ж 
z [oba w Paryżu: mowili wizylcy Pofowie íc- 
tüemi razy, że termin Seymu minie, niż fie kur- 
Tyer z Paryża powroci, Krol fowem Krolew- 
ckał , że to Dyploma odzyfka, у 
gdy więc iuż nic na to kontrady- 
cent nieśmiał odpowiedzieć, y nie mogł: Wol- 
лут Ро, nikom: zdania у głofi mego nie ре 
winienem [ig firamować : temi więc Howy, y 
glos (woy, y Seym niefzczęśliwy zakończył. 
Kiedy więc ta iet zrzenica wolności 
dzifiay naydelikatnieylza. zrzenica, niem: 
tym nic przeciwko niey.mowić, y оз? 
trzeba to wyanać, żeieżeli, ta tak wielka ra- 
суа, bomi molno, bo tak chcę, oppozycyi nies 
i flufznie Scymow niezrywa, to 2a» 
y teraznieylzey rad formie. 
yż tedy iuż niefkuteczność tey 
rady do utrzymywania Seymow, aby wielkie 
poxycyt racye, y publiczne nie prywatne mytożył 
Pojeż; o te bowiem racye ia naymocnieyfie, ile 
ich zechce, biegłmu y wymownemu Pofowi niez 
trudno,chcgcemu Seym zerwać; a o tę tak wol- 
ność interelfuigca, naylatwiey, bo żak cheg. Le- 
plzaby tedy była rada, lepfzy byłby fpofob 
utrzymywania Seymow, gdyby kto radził: aby 
š асуд, nigdy nikomu nicgodsido fię rwać Sty- 
, ha ten czas Seymy ftawalyby fkutecznie: 
aleby co było cale przeciw teraznieyfzey, iak 
mowią, iftocie wolności. Więc daymy temu 
Pokoy. 
Тут czafem z tego wfzyftkiego każdy 
oczy- 


tiuràaczona wolność, ta bezgraniczna тос op“ 
pozycji, bo mifiç tak zdaie, bom wolny Pofeł, 
Seymy wfzyftkie nam wniwecz obraca , rady 
nilzczy, gubi, y dogubi Qyczyznę. 

Trzecią uwaga -nad public 
kiemi racyami. Jeżeliby zaś więc tę popra: 
lac ninieylzg rad formę, Rzplta zakazała wy” 
ranie, абу Polet żaden, więcey flawney tey > 
y ofłatniey iak zwyczay, opponow. fię, ta* 
mowania dólivitażis, lub Seymu kazienia, nić 
zażywał przyczynys bo mi [te tak zdaie, bo- mt 
wolno, nie porvintenem (zę nikom z głofie wolnego 
Jprawować c: ażeby ná:ychmiaft taż Rzplta 
(wedlug rady cytowaney Rozmowy) poftano- 
wiła takowe prawo: aby Seymu g dadney prysae 
incy przyczyny wiegodziło fig tamomać у pfówać: 
4 tamowansa A @ivitatis, y proteffomania fie рие 
bliczne racye, dby wielkie, prawiedliwe, iawne y 
dobrze Робат wyłożone były, y za takie ad Робот 

znane, więc żeby takie tylko oppozycye, przy ta 
kowych przyczynach, буз mage, y fkutek mialy: 
patrzmyż teraz profze, iezeliby kiedy y takia 
prawo mogło nam Seymy ocalić. 

Pa takim, daymy uftanawionym prawie, 
podźmy do rzetelnego przypadku.  Supponuy= 
my że iuż ta prawo ftanefo. Ja Pofef wiem. 
to prawa, a iednak czy z obligacyi tey lub o- 

Qwey 


publicznych 65°, 77 
ílijem Seym zerwać , czy 


dząc dofyć dobrze idący) chcą nas zapewne, 
icżeli ren Seym fłanie, w abfolutyzm wpro- 
wadzić, chcą nas w Woynę implikować S+ 
fiedzka, choć o tym ani Pan BOG, ani daymy 
ludzie niemyslą, ale profzę mi to zoftawić, ja 
to oczywiście y niezwyciężenie wywiode:x1. Ji- 
Szyłem fie mow dobrze pifać: у affekuruię że: 
bym to Poflom bardzo dobrze y dofkonale 
wyłożył. A wyłożywizy tak wielkie czy at 
folutyzmu, czy woyny, z tego Seymu, ieżeli 
doydzie, wynikaiące niebefpieczeńftwo, przy 
tak publiezney y gfowney przyczynie, folenną 
Proteftacyą. przeciw Seymowi przyłączam: 
(toż mowić może, że riedafem publiczney y 
Wielkiey racyi proteftacyi moiey ? 

Przeciw korrekturze Trybunału, dałbym 
publiczną у wielką racyą, że бе na nic niezde, 
boy przefzła na nic fie nie zdała, tylko krz 
Woprzyśięftw przymnożyła więcey: iuż nad to 
Ouybünafach praw dobrych, tych бе tylko 
Uzymaymy. Prawo de ci legis, @ de noviter 

repertis 
gr nos ergo manut ferule fabduximus, & nos có- 
lium dedimus Sylla privatus us altum ne fapiat. 
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repertis, fprawiedliwe y arcy-pottzebne ieh 
(choć fie wizyfikim zdaie inaczey) odmieniać 
go y naruízaé бе niegodzi, boby to był nie 
uchybny fortun izlacheckich upadek, y pewné 
raz na zawfze z możnieyfzemi przegrana. 

Przeciw Aukcyi Woyfka dam wielkie 
Śtatńs тасує: bo to ieft Dobr Szlacheckich o: 
czywifła ruina, wyffanie, y oppreflya: bo 200 
nierz y w mnieyfzey liczbie, a ieft kraiowi nić 
zocíay:bo wolność niebefpieczna od woyfka 
y od naywyżfzey komendy: bo Safieckie allar: 
muią fie Potencye, y dyffidencye między паті 
y niemi urofna: bo nas lepiey fabość nafza bro* 
ni y utrzymuie w pok bo fafiedzi nie dadzą 
nam upaść. 

Przeciw refurmowaniu у biciu- monety» 
oczywiście dowiodę: że na zniżeniu monety 


wizyfcybyśmy fzkodowali niezmiernie, y kray? 


by бетут bardziey zubożył: ze frebra апі 
złota memamy, zkądże go na Menniee гасіў 
gać ? a bez tych Metalow nic warta Mennica: 
Ze miny Olkulkie niezmierney nad śiły паб 
potrzebuią expenfy: że dobrą Sąfedzi zawfzć 
nam wyłowią monete, 

Przeciw Aukcyi publicznego fkarbu znay* 
де walna przyczynę : bo y tak fami fię Pod: 
fkarbowie panofzą y dependenci Ich nie Rzeź 
plta miałaby fie lepiey, boby to było z wyni: 
fzczeniem prywatnych fubftancyi; dofyć y tak 
ledwie wyftarczaiacych па życie. 

Przeciw elckcyom Sędziow; aby: przeà 

więkizą 
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więkfzą liczbę, według tylu praw dawnych, o 

bierani nie byli, może być publiczna y głowna 

bo to ieft przeciw wolności każdego, 

nie obierał, cierpieć: bo to ieft wbrew 

u głofow. Tak y w туба 

cznych materyach. Profzę Czy to nie fg publi» 

czne y walne racye? czy w dłużfzey mowie 

nie mcgęich iak naywymowniey, iak nay- 

Plekniey iak naygruntowniey przed Poflami 
wyłożyć ? 

Coż więc potym ? Jzba examinuie у zwa» 
ša, czyli to ie dobre y fprawiedliwe te moie 
racye, Jednym dobre, drugim złe zdawaia бе 
y błahe. Co nie miara dyfput, kontrowerfyi, 
pro 65 contra giolow, Mnie fig zaś wolno przy- 
publiczney y wielkiey racyi do upadłey иріе- 
тас, y przy niey tamować Aćlivitatem Izby. Ta 
тше Seffyi kilka y kilkanaście, czas $cymu tym 
Czaíem wycieńczam. Nie uznaią naoftatek je- 
dni w Izbie moich za fprawiedliwe racye? ale 

odabna żebym y takich kilku mych w Iz- 

znalazł рггуіасіої,. ktorzy ie za publi- 
czne y ważne uznaią ? y przy mnie popierać ie 
będą? ia zaś fam, ktorego oppozycya nie z pryma- 
inych ale tylko z publicznych y wielkich racyi,dość 
dobrze myłożonych m Izbie, mieć wielką. wagę 
3 [kutekpowinna, nie dam doniczego przyftą- 
Pić , mufzą moy refpektować głos, bezemnie 
Izba nic zkonkłudować niemoze : to tak nic z 
Aukcyi Woyfka, nic z Aukcyi Skarbu, nic z 
Trybunału reformy, nic z poprawienia mo- 

nety; 


$,1X. Sob у 
nety ,:aby obca fwoy kuts, y walor miala, 
Niech toż po mnie drugi zrobi, > y trżeci, y 
czwarty, to Seym fie muśi, -nic nie zrobiwfzy 
zozieść, Dokazałem więc fwego. 

Ого? iawny (Кисек , obwarowaney przy 
wielkich tylko, publicznych, y dobrze Izbie tyłów 
Żonych, nie przy prywatnych racyach, opbożycył, 
«уй protefłacyi, Niż fie Izba cafa zgodzi, niżeli 
zgodnie rozłądzi, czyli to fa złe, lafízywe, y 
prywatne, czy publiczne y fprawiedliwe racyć, 
czas Seymu upłynął. „Nie ieftze to raczey, сае 
kim prawem, aby гуйо przy publicznych y dobrze 
dowiedzionych przyczynach mażna była oppoty- 
cya, dawać iedynie pochop do dylput, da 
kontrowerfyi, do niefkończonego z obudwoch 
fron roztrząfania, tych czy publicznych czy 
prywatnych, czy fprawiedliwych, czy niefpra» 
wiedliwych тасу: ? do.niezgody, do rożnych 
opinii , do łamania fie w Izbie ) do trawienia 
y zgubienia zbawiennego czafu? bez zadney 
konkluzyi, Wiedziałbym ia, iak te o ffi 
finycb czy nie fluffnycb racyacb ulpokoié różno» 
ści, ale nic pora dla mnie: niech. każdy na to 
z fiebie {padnie famego , co w takich rozro» 
znieniach czyniéby potrzeba, coby ie wfzyft 
kie piędko mogło y fkutecznie zakończyć. 

Ale tu iuż krotko na tę całą mowiąć 
rozmowę: piękne w пісу fg Seymow, nie tak 


utrzymywania, iako ulacwienia fpofoby, ale 


w(zyRkie nie w cel,lecz koło celubiią, y z nie 
mi wfzyftkiemi choćby: naoftatek Seym iaki, 
na 
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na nie fi s y one. орай, a pozwolił 
tamować m, rmać Seymy, ze fluffnych 

pu b тасу, to iednakowo za- 

‚ iak teraz kapiałyby, rozłaziłyby fie, lub 


aminuie fie Siodmy (pofob | urzyimy- 
wania Seyntow; aby fgdzics rmęcych 
niejprawiedliwie Seymy: 
Поту fpófob na tych , ktorzy nie fulżnić 
nie ia, ale wielu moż 
ł ,infzych ód tegoż kryę 
minału odftrafzyć, zda fig doly 
to ie; aby ich fadzic.y 
ali, pr 
rci byli, 
wołu : 


ał r czy 


ftynować będ 
ktorzy my 


poezytaia zgwałtoncy 
wielu podawany 

ki y nie r : * 

tych flyfzafé а im tr f 


tować 
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fiektować pilniey. Planta ieft taka, Aby od 
Seymu naznaczony był nowy w Warlzawie 
Trybunał z Senatorow, Miniftr y z Depu- 
tatow, po dwoch od wfzyftkich Я 
komplet Senatorow; s Deputatow, ile ich 
koniecznie zawíze znaydować fig powinno , 
opifawfzy Ten Trybunał nak(ztaft Woli 
Weneckiey Rzp pltey Decem-wirow, aby tylko 
miał obiekt fadzeni a Criminum Stats. Swega 
ma mieć Inftygatora, czyli Koronnego, ale o- 
razy Regi ktory, fobie w kommendę od- 
dany na trudnieyfze exekucye. Placa, aby od 
Woiewodztw naznaczona była Senatorowi, y 
Deputatowi k су, aby fig 
naywięcey co pul roku, albo co kwartał luzo- 
wali. Senat więc (mowią) przytomny, płaca 


naznaczona, Кг tkość funkcyi (gdyż im dfi- 
żey Sędziowie nie falaryowani fiedzą , tym 


bardziey ich p ba czalem, do fzukania y 


niegodziwych fukkurfow przymufza) przyfię- 
ga do tego froga, przytomność w Warfzawie 
Dworu, procz włafnego fumnienia, {з to wiel. 
kie od Коггирсуі zwyczaynych hamulce у 
witręty. 

Do tego Trybunału Stats, y wízyfcy 
przeciw $га есу, а ofobliwie rwący 
Ѕеуту y Seym Depuraci 2 in- 
fzych Trybunałow kc cyami notowani , 
pozwani będą.Kary na fkonwinkowanych bydz 
maig te: konfifkacye Dobr, degradowanie z 
godności Szlacheckicy, Ofoby tudzież albo 

wigzie- 
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d Бы albo za granicę wygnanie y infamia. 
lowe konfiftowanych Dobr kazdemu Dela- 
torowi, Deputat zaś tego famego Trybunału, 
ktor był о korrupcyą, albo o niegodziwą 
8, рой аѕ Deputackiey fwoiey fun- 
kcyi, iednym омет o krzywoprzyfieftwo 
fwoie, y niefprawiedliwość | zkonwinkowany, 
aby od trzech Deputatow tylko, ktorzy z 
między infzych lofem wyciągnieni będą, był 
bez odwłoki natychmiaft fadzony, y przykła 
dnie karany 

Inftancye od iakichkolwiek krewnych y 
przyiaciof za pozwanemi do tego Trybunału, 
żeby prawem deklarowane były, po Wenecku, 
Za przewodnią, dopomaganie kryminału, y pod 
konfilkacy ya Dobr zakazane. 

"Trybunał ten bez ap vellacyi dney, bez 
wim legis, bez de noviter repertis a y żadnych 
wycieczek, gdyż to [prawy ouczynkach y o-< 
czywifłe. A na ubelpiecz enie fprawiedliwości + 
żeby Sędziowie, паутпіеу dwa, a nàywiecey 
trzy razy, dawali w ley fprawieipraez ślepe 

gia fentencye; y dekretá dwa żeby były 
iednakie, w fześć niedziel ie 

by był publikowany Dekret. 
putaci ay pluralitatem ро Woie wodz- 
li, na ре putackich ER 

Rób po f: Pen na rok, ie eli fig co puf- 

a.luzować będą, a po oómi u ieżeli co kwar- 

Senatorowie y Miniftrowie tak, iak do Ra- 
domia naznaczani REY na pulroka, lub 
kwartał, Fz Co 
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Coby to był za piękny, a oraz iak pożytee 
czny Oyczyznie, iak fkuteczny do poprawy ras 
zem y Trybunałow y Seymow, do powścią: 
gnienia wízyftkich kryminafow Statis, co za 
ftrafzny, złym famym, Trybunał. Dobrzy y 
poczciwi Synowie Oyczyzny,nic fie nie maia: 
cy obawiać, a widzący tak wielkie z tego 
Trybunaiu Oyczyzny dobra , chetnieby nań 
pozwolili wfzyfcy. Во cożby on dobrym zro- 
bif? Znakby to był widoczny, żeby fie bał o 
fiebie famego, albo o-fwoię familia, ktoby fig 
fłanowieniu takiego Trybunału fprzeciwiał. 
Jeżeli zdaie бе oftry 2 iefzcze у owfzem bare 
dzicy go oboftrzyć, y ftrafzniey(zym у fkute- 


cznieyizym uczynić, tym pozytecznicylzy bę- 
dzie; a dobrym co za racya naymniey go fie o- 


bawiać | -(1.) Złym y tym, ktorzyby fig o bezpra- 


nienbt: 


гапу y [rogi ten byłby 
£ lud Rzym/kt, nie miałby fig cze» 
obawiac. 
izie o fame czafem podobno y 
y, ktore mogłyby rafić: 
gdy karę talionis oftrzedz, y 
rzetelnie е iepodobna, 
aby (e nie kaiali drudzy. A niewinnie ofkare 
żonemu, żeby Pan fprawiedliwą nadgrode niee 
uchybnię obmyślił. Соу to poczciwemu na 
ho- 
(1.) Improbis, & qui violati moris veteris fibi 
nt confcij, inexorabilem & triflem cam рос» 
stem fotnram: celfus populus Romanus nihil bae 
beret, quod lios terrores bozzeret, Plut: їп Carik 


nieodpulz 
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honorze (zkodziło > zmlezliby бе podobno , 
ktorzy tey chucia nadgrody, daliby fig choć 
niewinnie pozywaé? у cafus: śmiechu, godny, 
y oftatniey niepoczciwości y podfości na toby: 
trzeba, у Krol, y Miniftrowie poznaliby fig na 

delator karę talionis przed oczyma тах 


zli winnej 

Daleka zaśiefzcze w tey plancie od furo« 
wości Weneckiey dyfferencya, bo tam y nie 
wiedzącego o niczym, tylko fkrycie doniefio- 
nego łapaią y więżą, y procels cichy uczyni< 

y uią olobę, dopiero w kaydanach 
co może 
‚ у iezeli 
to z tych fkrytych wízyftkie pofzly del: 
Proceffow: tu zaś ordynaryinym cale kurfem 
rzeczyby fig działy, na prawie: neminem captis 
wabimus Ec. Publiczne pozwy, publiczne in- 
kwizycye,publiczne procedery, we wfzyftkim, 
tak iak w Frybunałach u nas. А uciekłby 
obwiniony 2 tym lepiey, to by fig tym famym. 
wydal, a Frybunał (zediby iak należy im соле 
tumacem. 

W Wenecyi głową wfzyftko karzą, tu w 
tey plancie, nie maíz wzmianki o gfowie, chya 
baby na iednych Delatorow falfzywych, ко. 

rzy 
Съ.) Utilius eft innocentem abfolvis quim оде. 
«емет caufam non dicere, Cie: pro Roftiga 


tie wzi 
drogo niy zapłaciliby у głową. 

Jezeliby zaś Trybunał ten, tak był (zeze- 
śliwy, żeby fam iego poftrach, tak umniey- 
fzył przeciw Qyczy krym ktorych 
ieft teraz bez liczby, żeby na | 

3 nayprzod rzecz to іе led podo- 
bna, żeby tak wielki kray, tak wiele fubiellia 
jch wypleniły бе ludzi, żeby ten nie 
miał, co robić Trybur ta kowy 


wby nie 

Trybunał, y co rok naof 
przynaymuicy zagaiaé : gdyż por 

było,tak fkuteczne na grzechy 


Mzeciw Rzpłtey 
AE (t6 
utrzymywać potrzeba w 

catym fwoim wigorze. 

Nie może fie tu zaś mowić, żeby ten Try. 
bunał Poffo ié o wolny głos, bo fie 
to niegodzi, y te famo naywiękfzy i iw 

litey excefs, ale iądziłby ty z 

6 zadane koriupcye, o wziązck, oniegod 

пеп Miniftrami, czyli p 

ki, o zarzucone fakcye, nie o 

żadną głofu wolnego racyas y g 
by tamte Kryminały zadane, | niedowiedzion 
były, Pofeł bylby wolny, a Delator karany 
ani żadną wolnego, tu gfofu nie zachodziłaby 
kogni- 


544 na rwących Seym niejprawiedliwic. 8% 
kognicya, bo to iet (3.) nay/migtffe Prawo, у 
wolności zrzenica, 

Coż fprawiedliwfzego', coz potrzebni 
fzego, coż poż zego tedy, iako taki 
erygować trybunał > zftkie w świecie do- 

adzone kraie, maia temu podobne, albo 
kież fame remedia.Nietylko w Monarchiach, 
kwie na grzefzących przeciw Kroleftwu, 
Syberya, we Francyi Baftyl, y tyle publicznych 
więzień, u Dworu Wideńfkiego Spitzberg » 
Neyfztad, u Ber! 
Kenigfztein, nawet w "Furcz 
Rzymfkiego Dworu Kafztel. Anioła, 
dawney Rzpltey (4.) Rzymfkiey byt) 
zorom Magifirat, a więcej сте na takich 
mi Gd om firowy Trybunow, k 
nich Eforowie w Sparcie, byli Sędziowie w A- 
tenach, w Syrakuzie, w Кагар! (a w We- 
ne mviri, w Anglii fad. Collegij y far 
wna Lońdyńfka wieża, w Szwecyi na- Gol- 
cu, Gulemburgu, Lewenhopcie, y $wieze dos 
piero prawie przed oczyma nafzemi przy. 
kłady 

(3,) Sacrofanftum jus. & libertatis pupilla. 

(4.) Admiranda ex co fuit Reipublice Romans: 
guberni uod certis femper Magiftratibus itce 
terit, qu entia vitia mox refcinderent, & ina 
folenci potentis frenos injicerent. Britannorum 
noftra tare regimer, fapieutifimum mihi tota 
Europa videtu ubi vigil quoddam Collegium, 
witianulla diuturna effe patitur. Paucis mulla 
Rep: quam diu libera tamdiu infolens, ftare tun 
ta poteft, abfque feveris qui coerceant Magifiza= 
tibus & legibus. Adənref2u. de Qasa: R 


Š. XI. Spofob одну 
len dobrze 1 adzacy fie kray, bez 
y zbawienney prezerwatywy obsyść fig nic 
może, za coż nalz, kiedy Oyczyznę kochamy, Baćby go í zeczy {алеу 
nie ma tegoż fkutecznego {polot n, y Miniftrom pokoiu 
г ho i acheck 


sog тоспо go y calemi filami ро 

2500: 23, albo пао аге, go konfederac) a u» 

fla nowi, a Seym approbować będ ç 

wać cale nie maíz o czym: boc to ieft, w rz czy przyzwyczaionemi 

famey go biotąc, bardzo wielki, a bardz co mowili Brutufa Synowie: rano 

fkuteczny poftrach nd wiz fikich, ana złych ме głucha y fi, niebefpie- 

wędzidło., niżeli w exekucyi tak frogi. Bo {лир у 

gdy teu Trybunał da kilka przykł ladow, y co 

raz ię ile potrzeba, odnowi,2godzié fie y na tą 

trzeba, ze nie wiele do i 
lira tym czafem fzczęśliwa y 


y ludzmi bo: 
y.iaka iet, 


e dos 

lyfponowały 
ęka,Rzplte, 
jy.  Kilka- 
kilkanaście 

хожа 


czne bę 13, Y f praw edliwosc odk 
Rozumiem,zem niç nie 
iektu, 


li naybardziey. nfed 2 teyże to fan 
mey Szlach ? я 


wydany 

(1.) Legem furdam & inexorabilem cffe, peris 

nigdy tulofum aytem cffe» in tot humanis erroribus fola 
do innocentia vivere, Lévimr de Targu. 
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ydany, czy zgodzi fię na to + bardzo wątpię: 
chyba ieżeli woyfka tę plantę popierać b 
iak traktat 17ті, to Seym iaki niemy 
Боас ia mi Dobraby rz f 
miłości Oyczyzny wízyfcy wl 
kowali boiaznie, proiekty, nadzieie, 
wielkiey poddali бе w fubiekcyi y ftra 
winności fwoich, żeby pod теп topor fae kar- 

y iey[za Rzplita, ale 

tak wielka, iakiey cu potrzeba , y zgoda у спо 
ta, extraordynąryinym,ile 
fię cudem. 

Powto:e mowmy, co chcemy, 521 
Stan tego nie zechce zrozumięć, żeby а 
tylko byf o korrupcye, o.fakcye, o kointelligen 
cye z Miniftrami obcemi, anie o głos w. 
Million po Woiewodztwach zawíze bed 
low, y okrzykow, że głos wolny fad: 
wierzę, ieżeli fie podoba гут czafem, 
głos wolny, w rzeczy famey fadzono. 

Ale niezliczoney Szlachcie tego nie жу? 
bilibyśmy z głowy, ile przy fomentach, czy 
fwoich, czy obcych, tak fkutecznego niedo* 
zwalaiących топать у pod tym far 
pretextem, ze to głofu wolnego oppreflya, nań 
by Szlachta niepozwolifa nigdy: Raczeyby te- 
mu prędzey Stan Szlachecki uwierzył, (iako 
iuż y Panow y Szlachty tak wiele iefł, co to 
dobrze żnaią,)że pozwolońa moc rwania Seymow 
każdemu y dobremu, y тети, icf to bezprawie 
siefkoriczenie (kodzące Oyczyznic, niż temu, że 

ten 


Sąd na rwących Seymy. КИ 
ten Sad nieobarczyłby mocno tey тосу y. wo! 
mowie, 

y nie znośi tey 


nego gfofu. Jeizcze r 


dzie, że nie obarcza, 


nię dądzą 
Ale „day 


pie razi Ji 
dobr o przyidzie? co fkutecznego 
ymywania Seymow і ? Na wfzyftkie in- 
zplitey byłby ten fku- 

e pewnie nie na wízyft- 


Seymow. o co 


do utrz 


[ pieniędzy,by- 
jaf Miniftrem; 
nif, niech z fiebie, 
ipa, czy czyiego, uprze fie 
) ozumnie. na fwoiey kontrady- 
ie niech do upadiey utrzymuie op 
» ото bydz fsdzony nie może, bo to ni 
iątek, nie fakcya, ale błąd rozumu czy wo» 
ito mu wolno, niepozwol ć na nic, y Seym 
aty, ieżeli chce,zerwać: dofyć mu według te- 
taza ieyfzey mody. y autoryzowanego zupełnie 
tak chcę, bo tak mi fis 
daie , Pofeł: rac. nie powinien pago : zda- 
Ча даураб, komu tak, mnie {р inaczey ait, y 
Wolno mi to: Prawda? czy nie? POR 
ic 


92 8. XL ,Spofòb fiodmy 
ieft wolność ? toć nikt o ше bydz fad: 
nie może, bo to ieft zrzenica ( iak mow 
iftota wolności. Trybunał ten chce falwow. 
taki wolny głos, nie tykaiąc go iaki teraz 
Zaczy ie rwaniu Scymow 

i dzo та{о,а raczey nic cale. 

ey mowie, kiedy Pofeł tak fkrycie 

pieniądze weźmie , tak fkrycie praktykuie, że 
go pofzlakować nie można, z kądże 
iny Delator? a czy wątpiemy о tym, że ro“ 
zum ludzki może fpofoby tyśiączne wynaleść, 
y korrupcyi wzięcia, y fakcyi, a tak to 
tnie robić , żeby nikt. o tym nie wiedzi 
coż go lądzić + a on przecię Seym wycieńczy 
lub zerwie. 

Strach tego Trybunału tak wielki nie+ 


poczciwych nieprzemieni ludzi. Kto ma co 
wziąść, weżmie, tylko więkfzey daleko ойто” 
źneści, iak ieft teraz, nauczy. Gdybym był cu- 


dzoziemfkim Poffem , lub intereffowanym do 
rwania Seymow, albo przefzkodzenia intereffo- 
wi iakiemu, znalazibym niewątpliwie (pofob, 
y fpraktykowania Pofłow, у niewydania ich 
na fztych , ani na niebefpieczeńftwo żad 

"Тос Poteł, byle miał tyle rozumu, aby do- 
brze fekrer ułożył, y pieniądze wziąść może, y 
cale fig z tym ukryć, y na $zymie ze fwego ni- 
by wlalnego Sentymentu, y przez prawo fo- 
bie pozwolone, co zechce gadać; aćliwitatem 
pod in(zemi pretextami tamować, Xe Xe 

ię 


Sąd na rwących Seymy, 

fie, wfzyftko pfować, y nie pozwalać 
(2) Tak срср, tak każę. Trybunał go pozwie, 
niedowiodą mu wziątku ani praktyki » wolen 
na Sądzie, a interes Oyczyzny 
padł, a Seym tym czafem zerwany 

Со inizegoby sbyło, gdyby pod ten Try» 

ё agnac wfzyftkich, ktorzy tylko z 
iakieykolwiek a ladaiakiey y niefpraw 
racyi, albo tylko zuporu w fwym 
bo przez ambicyą, albo przez zemftę, Seym lub 
Seymik zerwą, czyli fię pokaże przedayność, 
albo fakcya, czyli nie ? dofyć że Huízney przy- 
czyny nie maig? gdyby mowię w kognicyą 
niefiufzaych wizyftkich racyi Seymu fkazio- 
nego ten wchodził, y one kara? mocno Trybu- 
nal, (coby było oczywisćie wbrew” tey ni- 
nieyfzey wolnośći zrzenicy,) na ten czas był 
by to cios śmiertelny na głos tak wolny; ale 
zle zazyty, na ren czas niewątpię, Z 
fkutecznie ftawały. Aled poftrze 

że ią ktoś tym Trybunałem chce fztu« 

yć, y w co ią chce niby nieznacznie 

nąć: cozby na to rzekła + Więc czyliż nie 
iść otwarcie y ftaropoliką rżetelnością , 
bez tych maiakow , 
a zetelnie, poczciwey y 
Nieintereffowaney Szlachcie perfwadować, tak 
teft zła, iak śmiertelnie Qyczyznie y Szlachcie 
lzkodząca, ta pozwolona każdemu złemu 
dobremu moc rwania wfzyftkich obrad publi. 
` cznych, 
(2.) Sic volo» fic jubco: ftat pro ratione voluntas. 


b4. 8. XI. Spofob Siodmy 
cznych, y aby temu co oczywiści 
y Rzplitą, fkutecznie zabiegła. Zechce zabiec? 
to y na infzy daleko naturalnieyfzy y lepfzy 
odmienienia, y poprawienia obrad formy po- 
zwoli x nie zechce zabiec ? to y na ten 
pewnie tak iepozwoli Trybunał. 
Naturaln c, roftropność każe, 
ech deklarow wprzod 
dopiero go fą 
(2 eymow, choć w fobie icft, 
iednak nie ieft deklarowane przez prawo, kry* 
minałem przeciw Rzplitey, bo ta moc ieft do- 
tąd pozwolona każdemu, że бе o to nikomu 
Pole! niepowinien fprawować, 2 jakieykolwiek 
yi kontradykuie, y radę czy tamuie, czy 
га: wprzod więc przez prawo, to niefufzne 
Seymow zrywanie policzyć między grzechami 
przeciw Oyczyznie trzeba, a dopiero 0 to y [ГЫ 
dzić y karać, Ale moc grzefzenia zupełną, iak 
зей, zofławować w ręku, to jeff moc rwania 
Seymow z iakieykolwiek podoba fię racyi, na- 
oflatek 'z tey iedney iak йе tego naffuchamy 
nieraz, bo mi ffe tab-zdaie , bo mi fig tak podob 
bo tak chcę wolny Pofef: a tę moc grzefzenia 
zofławiwizy, ftrafzny (ad na nic formować, by- 
łyby to kontradykuiące rzeczy: Tobie wolno 
grzefzyć, a ia za grzech karać cię będę. Znie- 
śmy moc y wolność grzefzenia, a obeydzie fię 
odobno bez (adu y kary. Tom mowił, ieżeli- 
by kto chciał pod tego proiektowanego T: 
bunału pociągnąć kognicyą niefprawied 
wizy- 


У Sad na rwącyc Seymy. 95 
wizyfikie racye zerwanego Seymu, dla utrzy- 
mania rad tym fpofobem publicznych. Lecz 

ie wiemy, iak fadzenie y dekreta na wol- 
ny glos, Seymowé zakazało roku 1669. Tom. s, 
Pag: 16. prawo, ktore mowi: Dekreta Seymowe 

tumaciam, na zrażanie wolnego gf, gto- 

ak wymyślone y ferowane, asy ka(fówane 
były, a in pofterum, aby ffe takie apgramacye wie 
dzi. at паутоспісу oftrzegamy, 

Konkłuduię więc żatym: że alboby tedy 

ba, żeby tea Trybunał fądził, nie tylko o 

zione fakcye y korrupcye, ale y o nie- 

e ирогас y nicfprawiedliwe iakiekol. 

kontradycenta ratye, y onego za nie, gdy 

m fkazi, konfifkacyami, wyrzuceniem 

he kiego Stanu, wypędzeniem z Oye 

€zyzny karat, co iet wbrew y profto przeciw 

dopiero cytowanemu prawu, y przeciw autoe 

iemu liberum «eto: ale takby dopiero 

giy Seymy ocaleć, Albo inaczcy, trzeba 

лас, że y ten Trybunał byłby na wfzyftkie 

niże kty minały publiczne, dofkonafe antidovi, 

ale oczywiście nie ieft fkuteczay fpofob do u- 

trzy mywaniaSeymow,tylko pozorne a niefKute- 

<zne karftwo. Przyzwyczailiby fię powoli, y 

do tego firafzydła źli ludzie, Seymyby бе, iak 

twa, tak rwały, z zoftawioną ich rwania mocą. 

= ‚Му tu zaś (co pilnie na cały ten. dyfkurs 

aZyé y notować proíze) niefzukamy ípofo« 

now znielienia grzechow przeciw Rzplitey,nie- 

żukamy fpofobow poprawienia, czyli general- 
nie, 


yznie , пісі 
kilka Seymow; ie: 
nie wielki dla 
y drugi naof 
Буа? famych 1 l З 
y niepodobieriftwie zawize rządu dobrego. Nie 
fzukamy fpoiobow, złych ludzi wypleniać, y 
wyko Боо ludzka пайга, y my w to 
iepo i le шау tylko fpof 
піероц y fpoj 
й 


fklecić, à pc 
ończonych trudno& 


nych dla nas y 
nia (zukamy, zley obrad 
wy fzukamy. 


ХП. 


by uirzymywantà 


Trzy iefcze 


VT Te tak zaś iuz żeby y w tych daliżych (ро= 

Т ego widziało, ale 

3 hcę: 

ykładu ktory fi 

trafii, ¿Roku 16 bie š 
Pofelfkicy przyrzekli, żeby tego iednego Sey= 
mu niegodziło fie rwać w Izbie, ale dopiero w 
Senacie, przy Krolu y wfzyftkich Stanach; aby 
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| Pamierafym uczynić. Teaby tedy przykład 
nasladować potrzeba. Ale y ten fpofob nie 
20а бе na wiele, Wzakfże pierwizy Sycinfki, 
nie w lzbie, ale w Senacie Seym zerwał, гпау- 
dzie takich Rezolutnych ka ego czafu. Teraz 
ż nie przychodzi y do złączenia fie z Sena- 
tem, na raz ta fztuka, nie na wfzyftkie ordyna- 
тупе Seymy, A do tego y tenże (ат Seym, na 
ktorym tak przyczeczono, że go-rwać w Izbie 
nie będą, był w Senacie od Zabok: zyckiego 
zerwany, iak świadczy Zawadzki. (1) Zalo 
krzycki nie pamietaige na fiwoię przyffęge, ladata- 
kim pretexter ezm fying licencyą dia prymas 
tnego intere Ju, ten gdchmale. Seym zerwał. 
Dziewiąty ipofob: Praktykowane (з Sey 
mow. limity; mali бе zerwać , piey na -czas 
limitować go infzy, a tym czafem poftanowić 
cokolwiek, bo mc Seym z limity 
zerwie, Jako Seymy 1712. y 1718. pod temiż 
Маза капі y Poflami limitowane na przylzty 
czas były,  Odpowiedam : było to pod :с2а8 
Konfederacyi y rewolucyi: ^ Ale y coz dobrego 
te dwa Seymow ucinki zrobiły; e bydź 
Między Seymami nie warte. ł 
nafłąpiły Seymy z limity, + 
Seym tudzież 172 + ) 
yl limitowany do Grodna,ale też ftanefa Kon, 
Ytucyą: (2.) Na ten [йт ieden ffexegulnte raz, 
G aby 
(1.) Zabokrzycius facramenti fui immemor, fris 
Yolo pretextu, proftituta licentia» privatoque fu- 
“10 prafra&t hec rupit Comitia. Hifi: Are: Lib, 3, 


st $ XII. Spofób Dziew: у Dziefigty. | 
aby to nigdy na potym praktykamano nie było, Na] 
famey więc propozycyi tych limit, na kontro- | 
werfyach w Izbie, czy zezwolić na limite, Scy- 
my wycieńczać lub ге © fie będą. A do tego, 
kto na iednym Seymie uwziął fie niepoawalac| 
na co,na toż famo czy on, czy infzy podufzczo- 
ny niepozwoli na drugim. Niechże y ftanie na 
czym infzym ten limitowany Seym, nie wielka| 
tam pewnie będzie z niego korzyść, bo gdybył 
co eísencyalnego chciano na nim ftanowić, 
wą go wprzod, niż pozwolą na dalí(za limite. 
A niechayby y te limity przez prawo pozwolo- 
ne były, toby przyfzło do iakiegoś niefkoriczo* 
kufu; na tym nie można nic wfkorać 
limitować go na drugi, na drugim też fame 
trudności, limitować na trzeci, y tak daley bez 
końca, z wycieńczeniem kraiu na płonne zie” 
zdzaiącego fie Seymy, y z ruiną Oyczyzny: 
Nędzne to fa fpofoby. 
Dziefiąty Spofob: zamiaft Seymow, ziazdyj 
konwokować naliztalt rady Warfzawfkiey го 
ku гло. To wbrew ieft przeciw iftocie ordy: 
naryinego tey Rzplitey rządu, ktora ftoi y г2# 
dzi fie iednemi Seymami. Rada ta, Konfedera] 
cya była rada, naymnicyfzey w fobie Seymi 
figury nie maiąc: bo w gwałtownym Каре 
odprawiała fie flauie, nie pod czas pokoiu ced) 
ordynaryinie, ale pod czas woien, y rewckij 
cyi, musi do takowych czalem przychodził 
extraordynatyinych fpofobow. Raz ro y drul 
£i.fig uda, ale coż to ieft na uftanowienie wf 
iney 


ег. 


Konne Seymy, 
zpltey rady, 
a? 


fney R y gruntownego Oyczyzny 
zcz : 
. .Wizyftkie te Spofoby, fq toiak ámiertel- 
ше choremu liczne, a niefkuteczne lekarftwa, 
poki бе na włafne przeciw tey chorobie, y na 
Prawdziwe nie traf, 


8. XII. 


J'edenafly Spofüb utrzymywania Śtymow: 
Stymy Konne, 


Edenafty Spofob utrzymywania Seymow 

у unduie йе na Prawie, to jet na Paktach 
onwentach AUGUSTA I. Seym exorbitantia- 
rum, lubo za. Antece[forom, nafychnie raz by? ne 
*ożnych Scymach namomwiony, ale że. dotąd dla ro- 
©лусЬ przejfkod nie przyfio do niego, tedy pro 
fübfidio praw, fivobod, у wolności, tudzież pro 
medela exorbitantiarum Statüs tey zpliey,Scym 
trzeci ordynaryiny їп cafu fumme & urgentis 
Dece(fitatis,Konny,za zgodz mffech fanow Rzpliey 
złożyć obiecuiemy, na ktory Szlachta propter ty» 
$nda jura fua, & immunitates, ful pzna de ez- 
Peditione bellica, viritim /?а fiz porbiumi. 
nno 1699. fol. 34. Tom: 6, Rzplita tedy iuż, 
pp Wig, opatrzyfa fkuteczny tym prawem fpo- 
9b, aby czyli każdy trzeci ordynaryiny, czyli 
PO zerwanych dwoch Seymach, trzeci był na- 
żlaczony Seym Konny. Tylko to prawo do 

G2 excku- 


$. XIII. Spofób Jedenafty, 
i przyprowadzić , to dofyć, infzych | 
niefzukaiąc fpolobow. | 
Pytam żę tu, co to ieft ten Seym Konnyż| 
czyli był praktykówany, aby raz od początku 
narodu? y procz elekcyinych Seymow czyli 
kiedy był dany ? bo ia flvizec od ftarizych, 
ani tego doczytać fięnie wozę. Jeżeli го ic- 
dno ieft co konfederacye, Д 
chać trzeba > odfy 
punktu po ninieyf 
co znaczy inizego, y їйї C 
iey pokazać mi ieden przynaymniey p 
i. Znać że to rzecz niepraktykowa* 
podobna do praktykowania: 
Już to tześćdziefiąc lat zupeł nie mi jay po tym 
prawie, mowić nie możemy, żeby nie były 
wielkie y naglące Rzpltey po 
cztery, po р 
po drugim 
pe trzeci 


fam do 


nigdy, y nis 


rzeby: po trzy,po 
3eymow, j 
przyfzie 
зо Scymu.Pomysli Dwor 
i 0 


wiecey już 
ywało, a nigdy 
go Konne; 


en 114 
d? 


lec 
nie 


kweftya;niewiem (mowiąc) co ten S-ym Ko 
lepiey nam pora zi.co to lepiey zrobią korifkit 

niż naíze gfowy. Konfekwencyi prorokov 
nie trzeba, ktoreby na' takowym Ssymie nied 
mylnie wypadły, dotyć fą przez fiebie wilome 
Jeżeli аќ za model Seymow Konnych,chce 
my wziąść expedycyą naprzykład мозу 
Roku 1537, za Zygmunta 1. mufzę iey tu, ia 
паук ror | 


Konne Seymy, tor 
naykr um można, wypiłac Hifłoryą y fawne 
Jey fkutki 

Po zerwanym 
Ścymie R. 1536, w 
Seym nic na obronę i 
łolzczyzny nie opatr 
pofzolite rutzeuie pc 
Z kąd 
ftanęło. że o nim 

уй су, ттеу lub mige 

ką paradą zebrało [ie 

ffa Kawalerya, 

гу żadnego piękńiey: 

bylo mwoyfka. Nie ża: 

nie na żaden “eym, ale 

anle Krolewfkie na pofpolite ru- 
гесу Wołofzczyznie y Turkom, H 
Wolewodow y Szlachtę ewokowa 

e był to tedy, iak mowie, Seym, ani piefzy, 

konny, ale voia przeciw nieprzyiacie» 

lowi wyprowadzon:. Pofow żadnych od Wo- 

iewodztw nie było, Gdyż fami Szlachta w mo- 

wach fwoich to zeznawali, iako w głośie {woe 

im Piotr Zborowfki mowi do Senatu: (2.) Cze- 
ośmy 

(1.) Centum & quinquaginta Ie&iffimorum Viro- 

зат millia, citra vel ulrra ad Lcopolim; eo fplen- 

dore atq; apparatu convenerunt. Hi cnim fortiffimi 

Equitatus; hzc fortiffima bello corpora fucrunt; ut 

poft hominum memoriam nullus cxercitus» aut in- 

firuótior, aut spparacior fuerit. Orichov: Amal. б. 

(2.) Quod à Vobis impetratum nox erat, Legati 


tmanow, 
N 


ar 
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&Ойну od mas na przefitym tak rocznym Seymie 
Krakowjkim nieotrzymali, o to Pofłomie тай na 
was Senatorow winę, wy na Родот fkładacie, а 
tym exafem Rzplita Kkoduie. Już. tedy teraz nie 
przez Робот, iak przedtym z wami о wolności y 
prawach naffycb trakiowaliśmy, ale my fams Szla- 
chta na to mieyfèe zgromadziliśmy fre, žeby mięs 


сеу, ani Senat па Рот, ani Pofłowie na Senat | 


а co nie mieli narzekać. ^ Prgeto my teraz Szlas 
chta naífe promomuiemy fbrawę. Тоз (ато wizy. 
fcy Szlachta, ktorzy na tym ziezdzie gloly 


mieli, y ktore nam Orzechowfki zoftawił, wy: 


ra 
fię 


» że nie przez żadnych Poffow, ale przez 
am Stan Szlachecki traktuie, 

Przefożyć tu zaś wprzod krotko potrzeba, 
że Krolowa Bona Sworcya Wiofzka , nic 
mniey iak dobra, (3 ) y emffem tey Oyczyznie 
białogłowa fatalna, niezgod wlzyftkich na Sey- 
mie Krakowfkim przelzforocanym | pierwíza 
była pochodnią, takze Kmitą Woiewoda Kra: 
Комі, тада ta Krolowy y Woiewody była, 
że za ich promocyą Kanclerftwo nie było od- 

dane. 

noftri omncm in vos culpam, vos contra, in Lega- 
tos transferts, qua ex re quantum detrimenti Refa 
publ: capiat, videtis, [taque non jam per Legatos, 
utante, vobifcum de libertate & legibus noftris es 
gimus fed ipfimet in hunc locum convenimus, 
ъс non amplius Senatus de legatis: neque Legati de 
Senatu jurc queri poft videantur. Quare agimus 
nos ipfi caufam noftram ёс: Idem, Ibidem, 

(3. Ur bellum bellum, lucent ur lumine luci, 
tque malum malum cft, fic bona Bona fuit, 


Seymy Konne. 
| dane, temu, ktorego oni cafemi rekommendo- 
wali śiłami. Tarnowlki tudzież Ka(z:elan Kra- 
kowfki, że go ftwo: Krakowikie minęło, 
dozgonny był nieprzyiaciel Kola, z podo- 
bnych także uraz Krzycki Prymas, Dom Odro- 
Wążow y insi. Ci tedy przeciw naylepfzemu z 
Krolow, y prawdziwemu Qyczyzny Oycu Zy- 
gmuntowi I. ile mogli wfzyftkich fomentowa» 
li. Со fie tedy flaie, niech mow: Orzechówfki. 
(4.) Woynę W.tofką setermisomam(fy Krol, 
trzema wedlug zmyczalu wiciami, Polakom, aby 
[fe na dzień drugi Lipca w broni pod “Trebol 
famili, obwieścił, Sam m naywiękfie gorąca do 
Lwowa poiachał, gdzie woyjko zgroma dzin fys 
nic bardziey, ferdecznie nie życzył, iako na me- 
БАЗ; rufiyć, ale te lego zamyffy. miele cięża 
kich y rożnych m Rzphtey rozruchow omylity, 
Szlachta widząc niby, że na Seymacb rzeczy pos 
Prawić [ie nie mogą, w dyffidencyi z Krolem, (bo 
Xfomentomana od przerzeczonych "y mie їшш® o iścia 
"а mwoyng , ale o ufłanowieniu Rzplitey. delibero- 
wać рос żeby nie wprzod iść przeciw. site 
przyiae 
‚ (ж) Rex bello Valachico decretoria de more 
literarum ügni&catione, Pelonis, ut ad diem Vifi- 
tationis Mariz apud, Trębovla oppidum Rufie, 
апазі adeffept, edixerat, Ipfęfummia caloribus 
Cracovia; Leopolim profe&us eft, quo i loco o= 
mnibus coa&is copiis. nil porjus habebat, quàm 
Nt primo quoque tempore ad hoftem. tenderer Sed 
c confilia illius, multi grayes variiquein Repub, 
motus fefellerunt. Nobilitas cum omnia ia Comi» 
tiie uon poge gorsigi enimadvortifot; meg Prine 
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prayiacielomi, poki prawa ocalone те będą. Krzy- 

czeć туу na Senat poczęli, nań winę zwalać, 

tudzież że im fie mezofne panowanie Krolewikie 

przod na woy- 

gą wiedzieć o taką Rzplitą bić jig 

matą. Narzekali że Kroleftmo bez, [pramiedliroosci 
bez prawa, że przodkom obyczaie za mic, że wj. 

Siko opanowali mocnieyśi. Nic tedy [podziemać | 

nie trzeba, wolność firaciyn(t), nie maj 

Takiemi 

(ona Szlachta; wh 

woynie porzucita, a obrocifa fie do ra 


> czega 
narzekaniami 
fite myśl a 
iy, Kto to 

сп co chce myśli o tey Polkiego 
ta pieczy y radzie o Rzpltey 


йа mg 


ale niech o 
tym 
çeps fubditiss nec fubditi Principi firmo benevo- 
lentis vinculo conjungcrentur; non jam de bello 
gerendo, fed de conttituenda Rep: deliberationem 
sufcipere coepit ita utnon prius hofti occurreret, 
quàm omnia contra leges commiffa in integrum re- 
ftitucrentut: Fremere consti contra 
culpam omnes conferre y durum p 
um; iutollerabilem dominationem Regiam fibi vi- 
deri» Deos omnes hominesque teftari 


Patres, in cos 
2teíca imperi- 


in bellum 
non prius ituros; quàm fciront pro qua re pug 
ri cene Regnum efe fine jure, fine lege» nihil 
valere f ue majorum, fed omnia potenti 
orum libidinielfe fubjecia. Nihil effe quod expe- 
&arent, nibil quod amplius libertate amia, fbi 


cfendendum putarent. 


latu- 


more. 


adverfus externum hoftem d 
His atque talibus querimoniis incenfa & c 
Nobilitatomnem de gerendo bellout 
tionem depofuit з ad сат partem acęcflit, qua nite« 
batur Salus Reip: яла: 6, 


t cxagitata 
dixi, cogita- 
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tymraczey daley Orzechowfki mowi. (5.) Nic 
Rycerfima, zdezolomane у gorzeiące (Q temodz- 
twa Rufkie, nic fimutkic n gapednieni WoTofsa nasi 
przymierznicy, nic dzy y płacze odpaduiąc у Pro- 
win Zadney o tym wjiyfikim 
Wołoficzyzny 
body we mj 

, па rynkach, и. 
s m Kościołacb prywatnie y publicznie gue 


g Raplig obżałowywali. А gdy tak bronią y mfy 


i, nie wzruffały 


wzmianki, żadney 0 ratowaniu 


ć było rozmowach. 


Jikiemi amunicyami opatrzem byli, że nbyfikim 
twoyfkom Krolow y Cefivzow bydzby mogli. po- 
firachem, przecięź, iednak "niezwyciężonych mg- 
tak n as żal wzruffat, iż tcb. nie 

trąb 
(5) Nikil.eos vaftata & ardens Ruffia, nihil for- 
didati fecij, nihil lacrymæ © lu&us provincie 
movebant. Nulla horum mentio, fermo nullus de 
his: libertatem jura» leges, omnia ftrepchant cól- 
loquia : in circulis, compitis, Fcelefüs, publice & 
Privatim, Remp: cffe amiffam dolebant. Er cum ita 
ati, arque infirućti adeffent, ur omnibus exer- 
citibus omnium Regum & Imperatorum. psvori 
elent, tamen illos invićtos Viros, ita rum dolor 
movebat, ut illos non tubarüm fonitus ad pugnam» 
fed ad legenda śtatuta, & privilegia cognofcenda, 
Ballorum excitarent cantus, Mane non haftas fed 
leges, non Кошка» fed ta circumferri videres, 
<oncurtare in Oppido, conventus agere, percrebro 
Przterca Primores partium fenatum ingredientes, 
tisque Patriam, conjuges, liberos, fortunes omnes 
Sommittere, In mutuis falutationibus primum ques 
Tebatur, quid altum in Senatu fit? cùm veró rem 
totam ad Comitia trahi, alter alteri referret» GG 


106 Š. XIII. фо Iedenafty 

trąb larmo do bitwy ale ` do wartowania praynie 
letow, y do czytania Siatutow, pieiące bud: kos 
11у, Rano nie kopie, ale Kiegi y prawa.nić tarcze 
ale Statuta więdzie obrone midziałoyś, 
zbieguicych Szymik 
some y woyfkowych Szef 
cych; Oyczyzwę, Song, 
polec. wW 


Ü 
ic: 
773 


uj 


ect, for Senatorom 


odkłada 
tak z fIracba martwieli, że jab ро pras 


wach y molnościach sob Буду 65. Widziemy tu 
dofkonale (od Patrzącego na ten widok) ods 

lowang icene, woyfka poftorakroé (ta туйе 
cy, trofzczącego fię o Oyczyznę, zapominaią* 


£ego o woynie, a pilnie radzącego o Rzplitey. 
О mieyfce tedy rad nayprzod między Kro* 


lem y Senatem z iedney, 
ftrony dyfkwizycya była, 
woyfko że (6.) pierm/fy zongres pod урут. 
Jerzym we Lwowie, w polu, Szlachty z Sena- 
tem celebrowany byt, na ktorym wiele a Rzplteg 
traktowano, Potym Szlachta (7) pod wieś Boi 
fka 
metn exanimati funt, ut atum effe de libertate dia 
gerent. Quod enim ipfi à Rega impetrare non pof- 
епс, fuos legatos nihil amplius affecuturos {peras 
bant бс; (6.) Priùs ad Divum Georgium, ante 
Leopolim in Campo Nobilicstis congreus fuit, in 
quo multa de fumma Reipub: di&a & ада funt. 
(7.) Petierent à Senata ur in Campo apud vila 
lam Boifka:ex urbe prodire vellent, in eo dc Rep? 
doliberatuci ; Senatus annuit. 


a woyfkiem z drugiey 
naoftatek przemogła 


ż| 
ан | 
> do Senatu weh odzie 
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[Fa rad mieyfte przenieśli. Dnia tedy 22. Siere 


| Рша, na tym pod Boifkami polu całe zgroma- 


dzone woyfko y Senat. Woyfkowi mow wiele 
Pięknych y żwawych mieli, według tych, kto- 
Izy ich pabechtab, inftynktu: ie kilka tych 
Pięknych w Orzechowfkim głofow , Piotra 
Zborowfkiego Kafztelana Malcgofkiego, Xie» 
fkiego, Walentyna Dębińtkiego, Jana Sierako- 
wikiego, Pardnilzewfkiego , Gomolińfkiego , 
Tafzyckiego, Marcina Zborowfkiego , ktore 
Wizyftkie mowy peine przeciw Krolowi refpe- 
tu, przeciw Senatowi niezmiernie żwawe, całą 
Wízyflkiego złego nań winę zwalaią. Odpo« 
wiedział z Senatu Tarnowfki Kafztelan Krako- 
Wiki między infzemi te flowa, (8.) Nie teraz 
temy czas, żeby porzucim[fy moysg, y gan edba- 
Ду nieprzyjaciela o prawach, Sadacb, y prywa- 
Taycb dybutomaé kontrower(jach, Smiechu rzec% 
20214 w obozie miedzy bronią o flatutach gadać, у 
rzeczach podobnych:y tak mftyfiko do рта еро cda 
Каса? Seymu, a w/ófikich woyfkowych иту ra- 
€zey przeciw nieprzyiacielowi pobudzat. 

Ku końcowi Tarnowfkiego mowy, y gdy 
mita Woiewoda Krakowfki glos po nim зач 
Ta, rak okrutna nawalnica nagle z Nieba 

fpadła, 
(8.) Non cffe ad eam zem tempus uc dimiffo bela 
lo,& negledto hofte» nunc de Legibus, judiciis, s 
Privatis controverfis difceptetur, Ridiculum efa 
ет caftra & arma de farutis & hujusmodi ы 
iTerczę, Itaque rem omnem ad Comitia trahebat 


10ximą, & omnium animos advcrfus hoftem trante 
crebar, 
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fpadła,że ledwie ieden drugiego mogł widzi 
Daley niech O z:chowfki mowi (о. ) G. 
tak kongres zmiefal, y Senatorfeie koło эро 
iby nayciemnieyftey nocy, y nayom 
uleme było, faimo ffe odkryły dingo tatone y w 
myfłach gminu zawarie złe zamyfiv, Мос 
следу na ten czas. Moc ludzi woyfkowych na kos 
niach w obrad koło wpadła; pryncypalni Sena 
rowie w gminie poterani b; 
przypromwadzi 
dzi, wielu xg 


10% 
с l, усзаз do takiey 
fiwywoli, że ieżeli mierzyć 
i w ciżbie latali 
ktory. b Senatorom zbroyni mymolyma 
Агаба burza, ktora niektorych do excefów 
ай, ratowali dofioieńfiwo Senatorjkie: gdy | 
wiem w niebefpieczeńfiwie będący Senatorowie » 
przecież fig z gminu ómego mymkneli, na konie 
na ktore kto mogt'ffeseiciem napaść , mpadify, 
cbyżo Jalwomal: ffe do Miafla, То wfzyftko tak 
Orze- 

(9.) Turbatà Concione, folutá, Senato: 
топі» in illa obfcurrifima notte, & Braviffima pro- 
cella facile illud malum diu czlatum, & ani 
multitudinis clavfum, tum eropit.Fquis in medium 
multi inüluere, Primores ë Senatu ja@ati in turbs 
fucrunt, tantamque tempus licentiam dabat u 
fama credendum fit, multi nudatis gladiis in tur 

E 

ba difurrerent. Quosdam Principes Scnatüs;arma- 
ti vocabunt. Verum illafevifima tempeftas qus 
ad facinus multos ürmabat, digniratem Senatoriam 
tutata єй. Intatique Senatores, cum (e aliquando 
ex turba illa cvolviffent, equis, quos fors & fortun 
dabat: confcenfis in Urbem fe сејсгіют reccperunt» 
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Orzechowfki chociaż Wielki Kmity partyzant 
y klient opifuie. Widać dobrze 2 tego wfzyft- 
kiego, co za fkutki naturalnie wvp:ywac mo- 
а rakowych rad Konnych. Naftępuiących 
śili Woyfkowi, aby tamże w polu kon- 
tynuo 
wczorayfiy kongres byf pudeyr zany, nie dał fie wy- 
Prowadzić m pole. W єс 24. Augufta u Święt: 
ka dalize (woie kontynuowali S.ffye, 
re opufzcam. Było ich w Klefztorze swiqt: 
Franciizka, pięć, czy fześć, czy wi 
Po ktorych przez Marcina Вг 
Pilarza Lwowfkiego podano Krolowi imieniem 
woyfka całego lift, z temiż co na Seymie Kra- 
kowikim prze(zforocznym art ami. Krol 
przez Jana Tarnowfkiego K Krakow- 
we trzydzieltu piąciu nktach odp 
ec rozkazał, wiele co fiutznego pczwa- 
2С, wiele rzeczy odkladaiac do Seymu, na 
kcore negativ Woyfko natu delibe- 
wafo w polu nad rezolucyą Krolewfką, Ро- 
zez Mikołaia Tafzyckiego 2 wielkim 
relpektem wierność fwoię oświadczyło К rolo- 
wi, у przepralzało Majeftat, ale w rzeczy fae 
mey 2 odpowiedzi na niektore artykuły, -nie 
Ьуїо kontento, ofobliwie że Krol iftotnieyfze 
rzeczy do nałeżytego odefał Seymu. 
Oftatni raz Woiewodztwami po polach 
rozłożoney Szlachcie, Krol przez Woiewodow 
propo- 
(10.) Senatu, quod hefternam Concionem fue 
fpc&am haberet, cgredi noluit, 
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proponował, żeby raczey przeciw nieprzyiacie« 
dowi 1215 a kiedy im бе radzić podoba, żeby 
fpofob kontynuowania woyny y placa obmy- 
ślili: co ufyfzawizy Rycerftwo, odpowiedzieli 
po wfzyftkich Woiewodztwach iednoflaynie: 
Сп.) Ze tego niechcą, że руй nie dla uradzenia. 
podatkow, ale bić (fe z meprzyiaciclem ; Jeżeli 
wolność, prawa, Rzpltą, m całości mieć będą, to 
2s fłateczney ich ийже Rzećzypojpolitey nie abg- 
Naoftatek dwa miefiące na gadaniu y dy- 
fceptacyach ftrawiwfzy, czas pory woienney 
ku famey Jeśieni wyciagnawizy, gdy ani oni 
na Krolu czego życzyli, ani Krol na nich po- 
winaoici wfkorać niemogł , woyfku <afemu 
dał miffyą, aby б< do domow wrocili. Y tak, 
tak piękne nic niezrobiwizy (chwała Bogu że 
bez więkizego Rzplty.w ktorym бе oczywiście 
znaydowała, niefzczęścia,) rozfypato fig Woy- 


о. 

Niech tedy kto chce expedycya te Lwo- 
wika nazwie Scymem konnym, dolyé бє z te- 
go pokazuie przykładu, na co fię takie rady 
zdadzą, y iak fa niebefpieczne Oyczyznie. 

Tego zaś Seymuiącego woyfka, y zpeł. 

złe 
(11.) Ad nullam. rem Nobilitatis animi adduci 
poterant fe veniffe agebant, non ut tributum das 
renty fed ut cum holle pugnarent. Si libertatem, 
teges, Rempubl: integram haberent, corum operam 
отот & conftantem Peipubl:koc temporc non des 
futuram. 


Seymy Konne. n 
zÍcy tak potrzebney expedycyi -fkutek, tak 
krotko Hiftoryk, ktory na to patrzył , wyraża. 
Qi.) Tak zatwardziatemi y gniewem zapalone» 
mi, przeciw Krolowi umyflami w tey ziacbuli [ię 
tak wielkiey liczbie, y % taką gotowością żeby mos 
gli y na Turczyna uderzyć. Ale za bronie, hfiy, 
przywileie, księgi, piora, у pifima nofili, narzeka- 
nia, fiwary, dyfputy, y тоту &nmame przeciw Kro- 
lomi y Senatorom msrzod obozu toczyli, Ktorych 
tumultow przewodnicy у infłrumenta Kmity by 
Piotr Zborowfki, Marcin  Zborow/kt, T affycki, 
Kigfki, Spłamfki, &c. A lubo Krol co mogł uczy- 
nić, zaraz uczynił, refe na Seymie obiecał , oui 
iednak niekontenci do UWołoch iść niechcieli, y tak 
Krol po wielkich [kodach przez to Woyfko Ru- 
ferm Woicwodztmom uczynionych, wrocić im fig 
do Domu pozwolił, ktorą Jedycyg y lekkomyślno- 

ścią 

(1:.) Adeo obftinatis & іга accenfis in Regem 

imis, ео numero convencrunt: co apparatu, que 
ttiam cum Turco configerc рохи! епо. Verim pro 
armis literas, privilegia, libros legum ас Statuto- 
tum; calamos ас feripturas in manibus circumfere« 
bans, quzrelas, rixas» difputationes, conciones fu- 
riofis ad verfus Regem Confiliariosque primarios in 
Caftris itersbant, agebantque. Quarum turbarum 
anteliguani &inftrumenta Cmite fuerunt, Pctrus 
& Martinus Zborowiki, Tafzycki, Xięfki, Spfawiki 
жс: Et licet Rex rcfpondiffct, omnia, que przftari 
in Caftris poterant (с exequi. Velle, cetera усто in 
prożimł futuro Conventu Regni fc fa&butum pro~ 
mifericilli tamen cùm juftis Regis rationibus locum 
Rob darent nec in Valachos ulturi injurias progre- 
di vellent, Rex cos è caftris illi, poft ingentia da. 
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ścią fiwoią zrobili że Podole.po myrzniętym tam nae 
Sym garnizonie, znowu było zruynomane, od Wo 
doch, у że UWołyfczyznę Turczyn opanował, 
gdzie m naffepuigcym zaraz roku Porta &Qoiemo- 
de ofadziła, y Promincyg te pod jarzmo wzięła. 
Tik ten ran part Krolefiwa Turkom n zydany, Pios 
trowi Kmicic tumultow tych Autorowi y Szlachty 
niepofłujśeńfimu przypifać potrzeba, 

А toż to ieżeli' tak бе komu podoba, тог 
del foremny Konnego raczey rokofzu. niż Sey- 
mu. Ktoby chcjał na takiż produkować то" 
del, Lubelfki, pod Stezyca Zeb ydowfkiego 
ziazd za Zygmunta Ш. albo Gołębiowfki ziazd 
za Michafa, albo pod Szczebrzefzynem za te- 
goż Krola, lub tym infze podobne, cale te ra- 
czey rokofze nie Seymy, a ieżeli fprawiedliwe 

to Konfederacye nie Seymy, nazywać 
у. Ale podobne ziazdy y Konne 
rady, iako nie dobrego nigdy nie przynioffy, 
tak y na potym, nic zbawiennego nie przynio” 
fa Oyczyzniesani przez nie Szymow Ordynaryi- 
nych,iak każdy olądzi,utrzymywać nie można. 
8. XIV. 
mna Ruffisper cos illata, domum redire permifit, 
Qua fcditione ac temeritate fua, Valacho Podoli- 
amscæsô illic przfidio Noftro; vaftandam iterum, 
& Turce Valachiam occupandis caufam ptæbuc. 
runt, Quam Ше Anno fequente, impofito illi una 
cum novo Woiewoda jugo Turcico» їп fuam ditios 
nem redegit Sic hoc antemurale Regai Turcis 
roditum,Petro Cmitæ tantarum turbarum autori, 
& Nobilium inobedicntiæ, acceptum, referendum 
eft, Vita Cmitæ Cap: 7e 


Seymy pod Konfederacja, 
$. XIV. 


Рију Јро/00: Konfederacye, czyls 
Scymy pod Konfederacyami, 


I więc, ktorzy te wfzyftkie fpofoby utrzy= 
mywania Seymow, za flabe, iak fa w rzés 
czy famey, y za niefkutecznć maią,do dwynaż 
tego po wyliczonych, fpofobu, to ieft,do Kon* 
federacyi generalney, do Seyriow pod Konfe- 
deracyą, rekurs ofłacni czynią, y twierdzą, że 
przez nie tylko można falwować Oyczyzne. 
Lecz profzg to tu nayprzod zważyć, Ze 
to infza ieft kweftya, „czyli potrzebna icf? Kona 
Jederacya, albo Sejm pod Konfederacyą „do wypros 
Wadzenia x mnieyftych nierządow  Oyczyzny ? 
А ta druga infza ićft kweftya, żakim pofjobem 
magg bydi тате utrzymywane Ordyuaryine 
Seymy ? (ktore fą iedna wlafna, y naybefpie, 
tznityfza rządom nafzym rada, y Rapliteg, 
iak mowig,, conflitutigum lub ifność:)y czyli 
te Sejmy przez Konfederacyc, z dobrem | Oyczy- 
ny utrzymywać należy 2 Na pierwfzą kweftyá 
tak krotko mowię: £e do wydzwignienia Oy- 
Суйу z ninieytych nierządow y їлгї, albo 
cym zWyczayny, ordynaryiny, ieżeli fie uda, 
albo Seym pod Konfederacya, ieft cale pottzes 
by, Lecz ten Seym, czyli on zwyczdyny, czy 
li'pód Konfćderacyg bądzie, 4by тїгї cen cel 
H ieden 
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ekt, żeby sufiyfitie prz 
ubefpieczył Seymy: bo pewnie у nieochyb 
powoli Rzeczpoipolita wynidzie z nierządu, 
z idących za nim niefzczęść, К Seymy Or- 
dynaryine wfzyftkie dochodz a twać fię ni- 
gdy nie będą: to ieft, kiedy radę zawize prz 
tomna, wedfug fwoich praw, zawize fkutecz 
y fzczęśliwie fię kończącą, Kroleftwo mieć 
będzie, 

Do drugiey z. 

kim {poft maia bydz fkuteczn 
wane Seymy ? to ief, czyli, pol 
infzych niefkuteeznosc 


eftyi; ia- 


rzymy- 


pofobow, Seymy pod 


Konfederacyami, lub Konfederacye 
Rzpltey Rada 
zymywacjielt 


vie 


am nayprzod, że do zregulowan 
y uftanowienia wieczńego wizyftkich przy- 
złych Ordynaryinych Seymow, do. opatrze- 
nia y obwarowania” fkuteczr 
aby Seymy na pótym nigdy бе nierwały, 
bardzoby: dol było, y życzyćby go nie- 
zmiernie potrzeba, żeby mogło hę obeyść, bez 
%żadney Konłederacyi, y aby ten fpolob ie 


o fpofobu , 


dnym Seymem zwyczaynym mogł bydz wy. 

. ńaleziony, poftanowiony, y obwarowany. "Ale 

że”-*róztadnie według ninieyfzyeh 'okoliczno- 

i mow adney fundamentu 

nadziei, aby Seym zwyczaynym trybem idą- 
су 


„ nie widać 


Seymy pod Konfederacyami, 
ty mogł nam opatrzyć y pofianowić, 
effencyalnie potrzebny, wizyftkich pr 
Seymow niezawodnego utrzymywania fpolob, 
toc podobno dla onego uftanowienia y ob 
rowania, nieobeydzie fię bez iednego pod Kon 
cya Seymu. 

Konfederacya zaśtakowa, iedna, dobrze 
regulowana, y w fzczerey iedności z Krolem 

em ziaczona, Boga tylko miłość у do- 

o Oyczyzhy za koniec maiąca iak naykrote 
za, dobrze przygctowana, „dobrze ułożona, 
hiemaíz co wątpić, żeby ten pozacany wyńa* 
miec iey tenby 
ieden bydz 12с 
fkutecznie, c 
śmy nie na ra nie pa Czas ia 
oSeymach nafzych y Radzch z Р 
naizemi befpieczni byli by be 
infzych wymyślnych c 
na famych potym Ordynaryinych Sey= 
fzyftke konkludować бе mog 
taki ieden pod Konfederacyą 
em ieden wydany koniec. aby pr 
intować Seymy, 
у Qyczyznie. 

Odpowiadam powtore: ale żeby na wiel- 
kie coraz, iakie w Kroleftwie zewize prz 
chodzą, potrzeby 'y intereffa Rar ley, жута» 
fac Konfederacyi, czy pod Konfederacyami 
Seymow? to niepodobna, to gwałtowna; te- 

H 2 by 


itownych 
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by było bydź zawize w gwałtownym y nie: 
naturalnym nam fłanie: y takie Seymy- pod 
Konfederacyami, więceyby niefnafek, niena- 
wiści, partyi, y (суйу, złego niż dobrego zto- 
biły,aniby nigdy,bez Ordynaryinych Scymow; 
Rzpltey nie wyprowadziły z nierządu. 

Nich bowiem Seym ieden y drugi pod 
Konfeueracya, y naylepiey co zrobi, exorbi- 
tancye przeciw prawom wyczyści, Trybuna- 
ly poprawi, siły Rzpltey .орасау, ёс, €5c. 
а ieżeli $eymow Ordynaryinych, aby zawize 
fkutecznie dochodziły, żeby rwać fię niemo- 
gly, nieuftanowi, to oczywifta rzecz ieft, że 
nie długo zaowu potym, niefzczęśliwa,iak ieft; 
Rzplta będzie, że znowu pa fkończoney tey 


Konfederacyi, bez rady będzie, że Seymy ta; 
kie, iakie fa, znowu dochodzić nie będą, ieżeli 


та, iak teraz ieft, rad forma zofłanie, Albo 
ią tedy Seym ieden pod Konfederacya, dla o- 
beyścia fig bez dal(zvch Konfederacyi, dla uz 
beipieczenia wfzyftkich przyfzłych Seymow, 
koniecznie odmienić powinien; albo ieżeli iey 
rieodmieni, toby w kazdey gwaftowney Oy- 
czyzny poi rzebie Konfederacye na Konfedera- 
cye czynić, y famemi Konfederacyami wfzyft- 
ko kończyć potrzeba: nad co nie bydź Kroles 
ftwu okropnieyfzego niemoże. 

Konfederacyc albowiem nafze- {з to coś 
nak(ztaft Dyktatur u Rzymian: iako bowiem u 
nich w o łatnich nayniefzczęsliwizych kon 
junkturach , był ten (alwowania fig fpofob, 

edig- 


Seymy pod Konfederacyami m 
odigwízy Konfulom y wízyftkim  Magiftra- 
tom, ludowi y Senatowi moc, iednego Dykta- 
tora naznaczać, tak u nas w oilatnim, njerza- 
dzie y boiażni upadku, ten ieden ieft fpofob o- 
Ratni, Konfederacyą zrobić. Ale iak Dykta- 
tury częfte y przedłużone zgubiły naoftatek 
Rzpltą Rzymfka, y były nakfztałt przefadzaig- 
cych lekarftw, tak Konfederacya/ nafza, czyli 
gdyby dłużey nad czas potrzebny trwała, czyli- 
gdyby czę we wizyftkich wielkich Оусту- 
zny potrzebach zażywana była, bez ochyby 
zgubiłaby Rzplta. 

Na coz tedy te pod Konfederacyami Sey« 
my? niech jedna naypierwfza, fkùtecznie y 
wiecznie utwierdzi dochodzenie Seymow, to 
na Scymach według prawa zwyczaynych, y 
fprawiedliwość, y &ly Rzpltey, y fkarb, y то+ 
neta, y zregulowanie podatkow, y оһгопа gra- 
піс, y Praw exekucya, y wlzyftko poftanawiać 
бе będzie: iedno, na iedńym, drugie, na drus 
gim Seymie, bo wízyftkiego razem opatrzyć, 
poprawić, y uftanowié niemozna: y tak fig na- 
turalnie zwyczaynemi rządzić będziemy Sey- 
mami, y żadney nie będzie potrzeby tych pod 
Konfederacyami Seymow: gdyż Konfederacye 
fa gorfze lekarftwa niż fame choroby. Doruy- 
nuią do (zczętu y prędzey, со nieporządek ica 
fzcze niedokończył do tych. czas. Kto zna na: 
turę u nas Konfederacyi, ile gdyby przedłuża: 
na była, przeczyć tega nie możę. ч 

Więc 
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Więc konkluduię, że an 
fpofoby, ani Seymy Konne, a 
racyami Se 
fzłe fkutec 
to śrzadki, rzyr ania 
potrzebney Kro 
łego częśliwienia y ub 


zynafły. 


rady, ani do 
$. XV. 


луба 
toiefż korrupcyom y p * 
A nayprzod relącya prawdziwa, iakim 


1у Szym W 


y przy 


motivum. 


JOkazaw(zy dotąd niefkuteczność kilkuna- 
ftu Spofobow , 


ktore proponować 
kliśmy na i 


e Ordynaryinych 

mow, a k 1, ani z nich żadnym, L ma- 
ne bydź żadną miarą nie mc a nam 
tu iefzcze przed końcem te okazać, 
iednę tylko przyczynę wizyftkich Seymow 
zerwanych, y patrząć czyli one pozaawízy, 
fkutecznego na nie nięznaydziemy lekarftwa, 


y ezy- 


utrzym: 


Pramo na Przedawce Rapltey. по 

y czyli. iey poznanie, iey .zabiezenie, może 
bydz fkutecz fpofob, utrzymywania ` Sey- 
mow. ` Nie wcho: w wyliczanie fkrytych 
(ch ra ymow zerwanych, ia- 
Пие fakcye, do- 
panowaniem y wol- 

, ambicye, zemity, y райуе 


y 
ki т cudzoz 


mowe етшасус, mie 
nością dyffide 
1 e. Każdego zerwanego. Seymu może 
bydZ coraz infza ztych namienionych przys: 
A len Seym nie. іе, inaczey: 
any, tylko przez inftrument pieniędzy. 
xe fakcye, y domowe zelozye, y wfz 
cie ludzki sye, ktore Seymy zrywają, (a- 
memi naoftatek Seymy zrywaią pieniędzmi, 
Przykład ieden Ænni 1732. dofyć. mi tu p 
wieść na dowod tego. 

Od tego zaś cytowanego roku 1732. od 
tey, ktorą tu nizey wiernie uczynię, relacyi, 
pierwfza myśl mi przyfzła, te uwagi, ktore te- 
raz za Pana Boga lafka y pomocą podaię, nad 

ędznemi nafzemi Seymami ` y radami napifac, 
y one Szlacheckiemu kiedyżkolwiek kommu- 
nikować ftanowi.. Niechciałem tedy, koń 
moiey pracy pierwfzą Część, (ktorą: przedfię- 
wziąłem dla przyflugi Oyczyzny) zamilczeć, 
naypierwfzey przyczyny, y pobudki fkuteczney 


ktorą miałem do pifania: a ktora oraz pokaże, 


co nafze rwie Seymy- 
Był to Seym trzeci na, konkurrencyi do. 
Buław rwany- przed Marfzałka elekcyą. Bo po: 
nicważ 
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nieważ według prawą po obranym Marfzałku, 
dyftrybuta powinna naftąpić Wakanfow, tym 
trzeba była niedopuízczaé Marlzałka elekcyi, 
ktorzy z rozdania Bufaw, bydź nie mogli 
kontenci. Przyiaciel tedy. moy, człek godny, 
bo go niewymieniam, (ktory kiedyś Poruczn:s 
kovať u Denhofa Hetmana Litewikiega das 
здеу. ша przed tym Seymem zmarłego) biiąc 
fis w. pierś taką czynił mi relacyą, ktorą, flo- 
wami iega у. ia, choć пайга рогосгпеті uczy: 
nie. 


Jak fie іц2 cale pa kilku niedzielach Sey- 
mu zaniofło na Marlzafka elekcy4, y. iuż апас 
miala zapewne. nazajutrz, ci więc, ktorzy roze 
dania Buław, komu Krol chciał; niechcieli, 
ziachali fie na rade: po ktorey włożywizy 


mi. w kie(zenie: po pięć fet Czerwonych zło- 
tych, obligowali mnie, abym fzukaf między 
Pofami y znalazł koniecznie, ktoryby Seym 
ten родізї fię zerwać -y niec opuścić 'obrania 
Marlzafka, “Мос całą po nowym świecie, ро 
Szolcu, ро’ Wielopolu, po Nalewkach, po Pra- 
dze ziezdziłem, nikt lepicy, iak ia na ten czas 
effencyi Warfzaw(kiega niefkofatował błota; 
po naybłotnieyfzych ulicach , kącikach , y 
chaqkach capax. jubie&lum. fzukałeń, ktoryby: 
fig tak wielkiego mogł podiąć dzięłą. Mos 
жет przelzfo ze trzydziefta, ktorzy mi бе 
zdawali: potrzebnieyízemi, Poffami, dawałem 
Gzerwonych złatych. tyśiąc, ktorem z kiefze- 
ni ehcial liczyć; affekurowałem aż do trzech 
tysięcy 


Prawo na Przedawce Rzpliey. тї 
tysięcy Czerwonych złotych, bom miał pleni- 
po:encyą na to, że ie za dwie godziny doliczę. 

Cnota niepotrzebna tych Jch-Mćiow у 


| nad to poczciwości, iak mi fię na ten czas 


zcawało, do dętperacyi mnie przyprowadzała, 
kigfem ich, łaiałem. befzcałem. Piąta ро" 
dzina zrána biie, biegnę do cudowney Cruci 
fxi Kaplicy, daię taler na Mfzą Swięta, aby mi 
niebiofa poblogoflawily, znaleść aby iednego 
zciwego, ktoryby wziął pieniądze, y ten 
Beym kaduczny zerwał. Bardzo modliłem fię 
gorąco. Szlo mio pukt honoru, y o moy kre- 
Wiedzieli, ze mam przyiaciof, pokazalo- 
fię było, żem nic nie wart. Jefzcze trzy 
ziny nabłąkałem бе po, błorach, pot fie 
lie zemnie: iefzcze z kilkunaftą Pofami mo- 
wię, ofiaruie, perfwąduię, płaczę, aby mieli na- 
demną kompafsyą, a Seym ten, ktory z nich 
podiął бе zerwać. Darmo, Począłem na pre- 
deftynacya w fobie bluznić, y fkarżyć (iż ną 
moie niefzczęfnewyroki. Pof' do dziesiątcy 
biie. О ia nie(zczesliwy ! iużże ten Seym 
przeklety doydzie ! iużże ftanie Marfzałek. 
Gdym byfzaowu przęd Fara w tako- 
wych rózpaczach, poftrzegam wyfmukłega 
Panicza, para za nim czelądzi, zda mi fie. zem 
to widział w Izbie. A do tego wfzyfcy, mi fię 
ra ten Czas zdawali Pofami. Pytam fig z 
lomplementem, czy Pofef? odpowiada, do 
ulug WMość Pana, Polet. Przepraízam. nay» 
unize- 
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uniżeniey, bom dofyć widział Summam 4 
vitatem w Izbie WMMc. Pana, alem tera 

у, tak zmęczony, fam poią 

m, nie mogę, Prolzę tu do Kan- 


zke. 


{ет do Bramy Krak 
moy rycerz, niech 
kich tych poczciwych wezmie, z ktoremi dar 
mo napracowałem бе tyle. — Niofa Gdanfką 
cynamonkę, zę złotem, y po kiel 
cielifzek, zaczynam perorę: idzie o zgubę Oy 
nas wiz 
m niegodziwy y niebefpie. 
+ nię maiz с24е 
zeby, ale boiaz 
ała Pofow. Ja w WM. 
rwizym raz 


zieć соң 


amy 
padła: ten będzie Ас} 
twego czalu w naywie 
kízey potrzebie falwowac Oyczyzae. Wi 
afem, 2e moy Jegomosc, to moie prorośtwo. 


WMMci Panu pr 


fem, ten ieden moz 


dobrą gracyą przyiai: to pewna, odpow 
dział: że mi na fercu nie zbywa, y rwal fig 
do fordymentu. Nie mafz czafu mówię, oto 
moment zbawienia Oyczyzny, iuż йе Sefsy: 
podobno zaczyna, zm. luy fie nad tą Matka 
firapioną, y poczciwemi wízyfkiemi. Za fi. 


tygç 
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Méi Panu; ile musiiz fig podobno 

u fchronić, и omaen am, iaką 

mam przy fobie, a ieżeli ma- 

potencyą na ile zechcelz. Nie 

y dofyć tani, lubo кога na 

kon tu (umma kilku tysięcy 

brzęknie, ale galanthom росг» 

i krotko: To prawda, йе 

Panowie obiecuią wiele, 

aby chud narazić, a potym iak 
mowiemy, każ ć, albo wypchnąć 
z pakoiu,. J ç elnie nieuchybną 
am: 


о бе: obawiać. pie- 
Pana wydezemy. 
mi ММС Pan tu 
ус złotych niewyli- 
L га 
la iafność; a Dobrodz 
ito Oyczyzuy, 
wolności, a Panie moy 
Nagle do eni Gagna- 
izem wymkagly адип» 
kochanek byftrooki poftrzegł, 
no cofiiąć fic było: Ne, nę. mowię Oycze 
y Dobrodzieiu moy у więcey, ware 
, Za tak piękną 
odwagę 


Oyczyzny 
teś millionow kroc fta tyśi 
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odwagę. Y dałem mu Czerwonych złotych 
4.00, Tylko ładunki rozerwał, żeby widział, 
że nie miedz, y w kielzenie wfypał, a przy- 
figlizy mi, na, na, &c. у па wizyftkę (woię 
poczciwość y cnotę, że Seym ten bezbożny 
zerwie, y niedopuści Marlzałka, on do Izby 
pobiegł, a ia moiey expedycyi raport funałem 
fię uczynić. Aż on mnie znowu pod Zygmun- 
tem zaziaialy napada: wiofy «na mnie ftan Ty, 
y zmartwiałem cały: o niefzczęście moie, iuzze 
po wizyftkim! Aż on mnie do ucha mowi, a 
Зака dam racyą proteftacyi moiey ? a na czym 
wynide? A Mości Panie Bracie fto tyfiecy 


racyi, wízak fam mowiłeś, że widzi(z wiel- 
ka tego Seymu zerwania potrzebe Уа mnie fa- 


memu tym czafem nic na pamięć przyjść nies 
mogło na prędce, Uderzyłem fię w ciemie, 
y przyfzła mi iak może bydz naycelnieyfza, y 
nayfprawiedliwfza racya. Więc nie bawiąc 
mowię: Mow WMść Pan tak: ponieważ prawo 
każe na pierwfzym dniu Marfzałka obrać, a 
my iuż przeciw oczywiftemu prawu , kilka 
Niedziel na tey trawiemy elekcyi, zatym fè- 
lennifimè o zgwałcenie prawa tego: ргогейи- 
iac fie, wychodzę, Repetował moy Moloiec, 
kilka razy me fowa, ale nigdy nię mogł tra- 
fić do końca, y powiedział, że to ieft przy- 
dłużfza oracya, trzebaby ią fkrocié: takem mu- 
śiał mego Dyfcypuła blifko do Pana Roykie« 
wicza prowadzić, y tamtę tak ftrafzną Cy- 
cerońíka 


Prawa na Przedawce Raphej: | ns 
cerońfką mowę inuśiaiem mu napilać, &c, Dal- 
fzą opulzczam relacyą, wfzak pomniemy, żę 
ten Seym natey racvi y proteftacyi był w 
oczach nalzych zerwany. 

Takie hiftorye, mogłby o każdym, któ 
wchodzi w taiemne intrygi, Seymie zerwany 
powiedzieć; dofyć tey iedney | za zwierciadło, 
w ktorym widzieć wfzyftkie infze możemy; y 
z ktorey hiftoryi oczywiście pokazuie fię, że a 
iakieykolwiek racyi, ktożkolwiek rwie Seymy, 
i у ich nie rwie, tylko przez frzodek pies 
niędzy, z ktoremi czy więcey,czy iednego pras 
wo do rwania maiącego łatwo każdy znaleść y 
fkorumpować może. У 

Kiedym więc tę uflyfzaf relacya, pomy- 
śliłem fobie, iak y każdy kompaffya 'tchuiety 
nad włafną Oyczyzng naturalnie z Kochow- 
іт pomyśli: (1) Albo Bog niech wzbudzi fłaro: 
daning w Polakach cnotę, albo miech fkuteczne s 
Patrzy na 1р molrość niebefpreczng lekar[ino ! 

Od tamtego zaś czafu umyslifem, fpodżić- 
Waiąc fie, że dobrym to przyimą (есет, Rze: 
pltey у.спўт Pattyotom té moie poświęcić u- 
fuge: pobudzily mnie do niey, tym bardziey 
co raz górfze, y częftiże rad publiczaych £ 
nia, y Seymow ni(zé2énid, а za niemi general. 

ftkich dcb-ych Synow Qyczyzńy; had 

tak fłrafznym krwawe narzekania cpu 

aut prifcam Polonis mentem; żuć effi- 

e oe panis périenlofs huic libertats 
afferat. 


winng oc zlzego fłwc ila (twemu $iwoż 


rzycielowi сг ёі; tego na éwiade&wo v 
(3-) Ktoregn oczy naypi 
że inizey żadney do wydania tych'moicl 
flexyi nie miałem y niemam iniencj 
dne Chwatę Bożą, iak każdy Chrześci anin po“ 
winien, a iako Syn Oyczyzny, iedne moiey-do» 
bro Oyczyzny: Ale nad tym Seymow (Корпе 
lem, nad pizedaz E zym dav 
mieyfce uwa zod buduymy 

tych kilkudziefią: nieintereflowanych Pofłow. 


Хе fkr 


s tylko ie» 


( ych Pif w An- 
ni. 1732. №0725 fie zarobkiem pluga- 
mym na Rzplitey uwieść nie dali: y refle= 
хуе fożyte Oyczyfüych będącym fun- 
ЁсуасЬ, iako bydź intei (fowanemi nie m 

ig: tudzież przeciw zbytkom y tros 
nieniu fortuń, a potym о fipetrym y 
do podłości p Jprowadzatgcym 
uboftwie. 
е eft Pamięci, godna wdzięczności, 
pochwał; y naśladowcow ta Izby Pofel- 
=> y fkiey 

(2.) Nam quis iniqui tam patiens moris, cam 

ferreus, ut rencat fe? Титов. 


(з.) Qui oculis perfecat ima fuis, 
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fkiey w przyfzłym paragrafie obferwowana cna* 
ta. Zyczył fobie Konful Rzymfki, Атага 
Gieczyna, wielkiego czleka (zwazyw[zy 
waq chwalebną Jego akcyą) do [wciey ү 
Oyezyzny (1) O wielki сее, mowi 

en aby byt w Rzymjkey Rzpliey 
wielcy. 


pies 


ludzie y 
bo aby tacy w 
xizii* Więcey | 1 
‚ pokusiciel, iakośmy 
dzieli, boiąc fig ich cnoty, y tentować mie 
śmiał, lecż kilkudziefiąt, bo pewnie okoto, al- 
zefzią pięćdziefiąt РоЙом, byli od tey 
1tyfiecy Czerwonych złotych 
a poczciwie odrzuci 
poczciwcsc ` przeciw P 
emu , na coz fç Oyczyznie 
Przeciez 
trz 
bryc 


a mowię, 0 
fie odrad. 


Aryftydefowi pochwały 
tak fieroko rozpr: zeni? зо. fam 
oftwie, na ktorym nie 
ie chwałę, nad tę, 
kto- 
numque, qui in noftra 
Officiorum. 


З rum multorum ho- 


dieifkte 
Przy 


nic yf. 


i zakładał dla | 


(1.) O viram magnum di 
паш» ¿Her Repub: Cic: Lib. 

(2.) Ariñides qui Atben 
minum provexit imperium, ipfe in fua paupertate 
Perftitit , gloriamque cx co quod effet inops, 
hon minorem, quam ex fuis, quas rętulerat, scons 
Suit vi&oriis,, Cic. 
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ktorą mia? ze fivoich tryumfów. Tak dalece że 
Plutarch w życiu Jego przydaje tę kompara“ 
суз Aryftydefa , z naybogatizym Ateńczy* 
kiem iegoż krewnym nazwanym Kallias: (3.) 
Nie było nikogo z dteńczykow , ktoryby wolał 
bydź bogatym z, Кай, a niżeli ubogim z, Aryfly- 
dejem poczciwym. 

Ale niech mi йе godzi y dalfzą nie bèz 
pożytku reflexya, nad tak piękną potrzebniey: 
Хос tych, iak ich, nazwano, zabawić cnotą 
Nie to ieft więc wftyd, między potrzebniey/śe: 
mi policzonemi bydz, ale to ieft wftyd y һай“ 
ba, (4.) nieprzyfojnego Jukat na Rzpltey zat 
ғори. Potrzeba zaś, y uboftwo cnotliwego 
hiefzpeci, Niegorfzyli fig Samnitow do Ku 
тушга Dyktatora, y wielkiego Hetmana Ро• 


fowie, że go na ац: przy drewnianey za* 
а! 


Rali miśie. ($.) Marcus Curius dojkonaty Rzym: 
fkicy mierności mizerunck, у mefloa oraz nay. 
ceiniey/ty przykład, na mieyfeiey ławie fiedząć 
Ëy drewnianym kreynowku, Samnitom przyigh 


5 5а. 


(1) Nemó Atnenienfiüm › qui non peroptareh 
eum Ariftide pauper cffe, quam dives cum Callia: 

(4) Quefturi € Repub: faceré. 

(5) M. Cüriusexa&iffima Romani frugalitatis 
іта, idemqiic fortitudinis perfe&kilimum fpéci* 
inen; Samnidutńi Legatis: fe apiefti in fcamno аб” 
entem foco; & ligiico cacillo c&naitters fpelłane 
Mim prabuit: РШ: Mia: 
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y zadzimiť Fi 
kominku fie 
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(6.) Gdy bowiem przy 
kg тос cfiarowali zlota, 
oto bowiem mieć, 

ować, miał fobie za 
wielki zaficzyt, (7.) Czy więc Kczęśliw(y byt 
Apicyufz ow wykwintny bogacz, we fug my- 
śli Seneki, od Kuryufa tego? ręką zmwycięfką 
(korą laury z 7 ma dome Jonnfia ) 1adło fwe 
Przy obecności Pollow mięfiargcego t» garku ? A 
picyuff ow mowie, za наќсу pamieci,nad. którego; 
2111 fobie za punkt honoru bydź nayle psym 

y gurkucbmkiem , nikt wybwininieye 

miał y wiek 
Y owemu Fa: 
i Epi- 


egonen 


w publicz 
I 

(6) Cum ad focum fedentis magnum a 

Samnit 


him: 


ù od intere Jon 


гі pońduś 

btulident: repudiati ab co font. Non e= 
m habere; pt nm fibi videri doxit fed 
qurim habercbtimperore. vie: de Sene 

(7.) An minus beate vivebat Dictator пое? (цо 
Samnitium Legatos audiit; cum vilifimum cibum 
in foco ipfe manu foa verfarer; Ша manus qua jam 
fepe hoftem percufferats latreamque jn Capitolini 
Jovis gremio depofuczats) quàm Apiuus пойга 
memoria vixit, qui fcientiam popinz profefusdi« 
fciplina fua fzculum infecit. $ 

(8:2). Quod tus foums quantum à Кери 1: vaca, 
Vit; fodit; qnod ad focum uflic illus ipfas 1 adicot & 


ijs q 
js qui 
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kopa? ? że na kominku, też fame korzenie y зка 
palit, Моке z roli flarzec tryumfalny wyorał ? 
Nie zawfłydził fię nigdy, im dawnieyfzy 

od tych wfzyftkich, tym pami tnieyfzy y 
Epaminondas Wodz T hebańfki, fwoiego ubo- 
ftwa, o ktorym tak iego dziciopis: (*) tak 
łatwo five znośił ubofiwo, że z Rzeczypojp: procz 
fławy, żadnego nie Kukat zyjku, ` A 
mu Dyomedon, od Artaxerxefa Krola Pe 
go, moc ofiarował złota, odpowiedział: š 
li Krol chce co odemnie przeciwnego Ti 
nie ma w fkarbacb fivych dofyé złota, y frebra dla 
mnie: -Za catego bomić świata bogaćiwa,miłey mo- 
iey nikomu nie przedam Oyczyzny: 

Co za zakał nafzemu Lefzkowi H ? 


(9) m iedzentu y odzieży ofoblimey miernosc. 


groflego y grubego zażywał fukna, chyba kiedy ofo- 


bliwie dla Cudzoz 


asin agro repurgando Senex triumphalis 
eca de Provi: Сар: 3. 

ipeztatem adeo facile perp 
Republ: nibil, prat 
Rex fi vult à me The 
ri atque argenci fatis. Namque orbis terrarum divis 
tias accipere nolospro patria caritate. L ita Bp. 

(9.) Vi&u cultuque corporis, parfimonia fingu- 

lari rudibus & crafis femper ufus pannis nifi cum» 
maxime propter externos. homincs, Majeftati dare 
aliquid cogeretur: Quinibi quoque craffos pannos, 
quibus ante principarum nfus cffet, ob oculos fibi 
poni jubebat, quo priftina fuz admeneretur fortu 
nz, Grom: Lib: а 
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ktorych przed Krolowaniem uzymwat, kazał na o- 
acb powiesić, aby ти dawną iego przypominały 
fortune. Tak tedy, nie zacnym, poczciwym, y 
wielkim ludziom,miernego меро, czy potrze- 
bnego ftanu, ale tylko famym gnuśnym y 
marnotrawnym wfłydzić fię potrzeba, (io.) 
Szpetne ubofiwo iefł, nie z fiebie cale, lecz tylko 
na ten czas, kiedy kto m nie z gnufnośći z nice 
m[irzemiezslimosci, ze zbytku, z niedbalfiwa mpa- 
die: ale w mężu mfirzemiezliwy 1, fbramiedli- 
mym, zabi oracowitym, intere Ja Oyczyzny 
Jpramuiącym, ubofimo z туб š i 

ne cnotamt, 
wjþaniatego итуй 
fłużyć może f nie bogaćlwa zbierać 
Siara fię.ale fwoim ile mieć może,iefł kontent. 

To prawda ze y dawniey y za nafzych 
czafow (u. ) Jużta zaugdze y wielką profiotę 
mamy, chcieć tyle, ile nam potrzeba, nie wię. 
сеу. Alefłarayże fie więc, kiedy chcefz fig 
mieć dobrze, y nadto, godziwemi infzemi o 
dobre mienie fpofobami, nie bogae fig przeda- 

12 a 

(10.) Turpis paupertas cft; non quidem fua роле 
te, fed ubi focordia» intemperantizs luxüs, incue 
via, eft indicium. At in Viro temperante, jufios in« 
duftrio, fortis Rempub: gerent» omnibus confoci 
ta virtutibus, magni &excelfi animi infigne eft. 
Magnum compendium cft ad traltandam Rempub 
хоп opulentiam querere: fed fuis efe rebus cone 
tentum. P/ut: im Comp. 

1.) Jam miferia& rufticitatis eft» velle quan- 
tum fatis cft. Seneca in Ер}, 90. 
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2а Rzplitey, nie naymem i 

poczciwości y cnoty. 
prawdzie nikomu, 


Nie wyperiwaduię 

ile za nafzych wiekow, 
Spartańlkiego lub dawnych Rzymi 
chwalonego uboftwa, u ktorych (12 


u ktorych ta była maxyma: 

bymatel Oyczyzny, ktoremu fie 

dofyé. „Ale co to, to każdy fol ) 
wac powinien, ze ani niefprawiedliwie 
da y zdrada Oyczyzny nie 
doftatkow, ani ich mari 


zbytki. Miarkować trzeba бе fwoim, 


fie n 


{wa nie żyć fortunę. Boć nie małe intr 
niemi według Вари {wego żyć umie, ale pr 
zbytki nad dochod uczynione, 
fubftancya, Czyni y przykre u 
A takie uboftwo, Katylinow, Cetegow, 
z Paniąt zrobiwizy holote, przymułza ich 
oftatnich fortuny fzukar ipofobow. 
dobrze o Katylinie najifaf Saluftyufz, (14.) 
Katylina urodzenia zacnego , ladatakieg 


zruinow 
nieznośne 


ftwo. 


um flu 
Smia- 

(12.) Privatus illis cenfos crat brevis; commune 
magnum. Horetius, 

(13.) Perniciofilimum effe Civem, cui feptem 
jugera non effent fatis. Plin: natur: Lib: 19. 

(14.) Catilina Nobili genere nitus; ingenio pra- 
vo & malos audax, fubdolus, varius, diti mulator, 
fatis eloquentiz, fcientiz parum, alieni appetens 
profufus fui, agitabatur magis, magisque iu dies 
animus ferox, inopia rci familiaris. Salu/f; їн Сап 


zyka, nie handlem 
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śmiały, chytry, m 


malo mądrości, 


co raz bardziey go do buntom у 
Wiec fortune 
owawlzy, ze zgubą naoftatek Rzpltey 


€ ią pofatac, 


cyi wielki niedoftatek w domu. 


Ludzie miernie zyig- 
y mierzący fie, iak mowiemy piędzią, ni- 
y do takiey nie przyidą potrzeby. ani do tak 
zawych y dobru publicznemu 1 kodzących 
ipotobow. gdy Kwinkcyu- 
fzów od oradła do Dy wziętych, Fas 
brycyuizow, Kuryulzow ubogich. chwalę, że- 
by komu tenże guit wfk ć ubeftwa, to tyl- 
ko chcę mowić, ze y niedofłatek przy cnocie 
nie ma żadnego wftydu.Ale y bogactwa dobrze 
nabyte y dobrże zażyte, zadney fzkody nie 
czynią Qyczyznie,byle ich na zbytki nie trwo- 
nie, a potym ich na Rzpliey po Katylinowfku 
nie sc . 
Tak łatwo pogodziemy y dorozumiemy 
fie, dla czego to mądrzy ludzie, iedni ftarali бе, 
ich Oyczyżny, Kroleftwa, y Rzplite iak 
naybogatíze uczynić, drudzy zaś zguby Rzes 
itych, iako to Spartanfkiey y Rzymfkiey, 
ym tylko wprowadzonym przypilywali Бо» 
(5.) 
fet lat prym miała nad 
za tego pierm[iy ram 
BEM 
(15.) Sparthana Civitas quingentorum ans 
norum fpatio tenuit principatum Grzcie ufque 
ad Agim. Agide regnante primüm pecunia ine 
fluxit in Spartham, comcsgne pecuniz habenda 


Nie mowię tedy, 


ga&wom. Plutarch* o Sparcie wi. 
Spartańfka Rap f 


Grecyg, aż do Krola A; 
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pieniądze wprowadzone do aty: y 
Takomfimo, y bogatin cena, przez Liz 
cbucią dofatkow, y zbytkiem nd Р 
bo mw niefionym do niey, ktore 
złupił, złotem: y frebren 

то, оге Spartanom zakazyroalo 
Lizandra dopie 

Rzymie toż famo salut tyu iz 

бта 


tępieć 
ta nf то, рус 
ludzkie prama 
Rzecz fie wiec zdai 
aby była bogata Oyczyzna, a ci moy 
gubią bogathwa a, iako od nich Rz 
Tym czafem o coż wizyfłkie ü ra 


zginely. 
бе Kroleftwa y Rzplite , tylko żeby iak nay- 
bogaciey fie miały ? Pańftwo 
to ieft 2 f 
ftwo ubog 
lu, albo wfzyść 


2$ bogate, coz 
ike ludzie w Pańftwie bogaci. Pań- 
> Coż to ieft ° tylko że wn 

ludzie ubodzy. Во Rz 
nie ma, gdy pryw tnt nie maia, 1 


cupido, & divitiarum admiratio, per 
im implevit cupiditate opulentia & 
Ortato cx preda anro argentoque, Lycur- 
onvulfit leges. Plur: in Lycurg. 
(16) Poftqu tie honori ef 
саз gloria, imperium, potentia fe 
fcerc virtus Romana, pau perta probr 
rias avaritia» füperbia invadere; 
manaomnia nihil pen& haberi ceperunt, 


*perunt & 
ntur, hebe- 
duci, luxu- 

atque һи» 
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tni wprzod powinni bydz bogaći, żeby Rzplta 
uczynili „bogatą, gdyż za uboftwem prywa- 
znych, idzie uboftwo publiczne. Jakże te więc 

ciwieńftwa pogodzić ? a pogodzić ie trze: 
г że prawdę Kleomenes do Spar 
mowił. (17.) Bogaćiwa y ubofinmo rownie 
ce fa je ompafpol: iab y powietrza. X 
ёха ie gubią, y uboftwo ie gubi. А 
trzeba te dwie rzeczy fobie przeciwne pogo- 
dzić: to ieft nayprzod z iedney ftrony, 
kulturą, Gk Plato Lib. 2, de Republ. о 
obfz mnie) б y(podarftwem dobrym, y pom 
kowanym w domu według fanu fwych 
chodow fzafunkiem, każdy prywatny y fi 
Rzeplita zatym, bogacić powinien. e 
trzy rzeczy nayftalfzym bogaćtw kraiu fa 
tem, rola, gofpodarfłwo w domu, у pomiarkowe 
m Życiu cune tudziez dobrze ufta- 
nowi 1 i 
fprowadzaią od | infzych to, czego u nas b 
16; Temi fpofoby im fie bardziey parcyku- 
larni ftaraią o fuego pomno nie, tym fie bar- 
dziey Pańftwa dobra przymnaza, gdy wizy cy 
proj 'orcyonalnie udzielaią ze fwego Rzplitey: 
ać zaś ze (wego każdy winien ieft do 
Боре ego wízyflkim fkarbu, bo od niego 
cała pry ych fortun dependuie obrona. 
Nikt fig prywatny ubefpieczyé fam nie może 
od nieprzyiacioł, czy domowych czy obcych. 
Trzeba 
(17.) Divitie & paypertas equi funt Reipub 
рейс. 
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Trzeba na to mieć powłzechne 
dochod publ iczny mieć trzeba 
trzech rzeczach tun łuią fie, za 


micdlim упа mwoylku, N 


rzech rzeczy, cxpenia v wizyt 
na publiczna. Na tę cxpe ię 


winni wízyfcy Obywatel 


tych, tym Rz 
Вора ма za giey ftrony па ten cz 
Rzplit edy ich prywatni Rzpli 
pia, а na (woie tylko obracaią ie zbytki. 
pieroż kiedy [ea 
wlzy, na Raj 
plugawie гага ас, 
y kradnac , =у na 
przeda 
АӨ» 
ipieczeńftwo, 
dobra. 


edy z 


wjiętepo z p. 

iak Борака (à dobre Rz 

ludzi przez zbytki vycieńczonych 

nych, ieft ісу bardzo [zkodliw ë, E ї tedy 
taüfka, Rzymfka y iníze Rzoli 


s ginąć pocze, 


pl 


iak mo- 


wadzify bogaĝwa; nie ma 


iebogatwa zgubily, o ktore wiżyń cie 
ią fię, 


kiem uboftwo, 
akim ubofłwem n 
zarabian 
gieltow, darow, prezentow, 


Zkąd 


kud 


tym oka wychwalać, zdobic, 
ı wyftawiac, że luboiak m 
i, kilka tysięcy 
$c 
fie- 
poczciwos tr огу- 
é. (19.) Poczcimoscig trzeba miar- 
żytek, Dali przykład, 20) % publi- 
ulugi, nikt inflego niepowinien upatromać 
pro- М 
(18.) Utinam ad iila tempora fortuna me fervaf- 
fee 86 tunc natus elein, quando Romani dona ac= 
cipere czpifent, non cffem pit diutius eos ims 


(15.) Honeftatc dirigenda utilitas eft. Cic, 


żynafły, 

tu, procz chwały, że fie dobrze na urzędzie 
awik  Niechze maig y w fwoich za. 
iżczyt fümnieniach, za tak | ekna 4kcyą, kie- 
dy ich imion niewiemy chwalebnieyśi , 

im ieżeli prawda potreb z razem poczc 
wi. Daymy im mieyfce między dawnemi Rzy» 
miany, z nicy 
pięknie wipo- 
pożyteczną, 
wala, mowi, 


byt wfirzemtes.li- 


ita, a fami 


mina Konful, kte reg e tę 
niech zakończę flowami: Q1.) Zac 
Scypiona Afrytana Panecyuft.; 

wych rąk: iakże nie ma хасуд 
Ж} więcey m nim do cbwaleni 


у. Boć pra- 
mde rzekiffy, takowey wfłirzęmieżliwoś 1nflakże 
chwała me k 


(2 tylko tego mw d ale 
tamtych ezafów włafia, 
Jkarby, ktore byty naywięk(te, 
tyle pieniędzy wniejł do Кар 
dnego Hetmana zdobycz, affa] 


o daleko 


De publico minifterio, nihil cuiquam, præter lau- 
dem bene adminiftrati officiis accedere debere. Fa- 
ler: Max: Lib: 4. 

(21.) Laudat Africanum Panztins, quod fueris 
abftinens, quidni laudet ? fed in illo alia majora, 
Laus enim in abftinentia non hominiscft (olum;fed 
Stiam temporim illorum. Omni Macedonum ga- 
Za que fuit maxima, potitus eft Paulus, tantum in 
#rarium pecunie invexit, nt unius [mperatoris 
pizda finem tributorum attulerit. At hic nihil in 
domum fuam intulit, preter memoriam nominis 
fempiternam. Jmitatus Patrem Aftieanus, nihilo 
locupletior, Carthagine everfa. Quid? qui cjus cole 
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tki. y im koniec przyniofła. A on zaś [ш х 
ти fivego nic nie n niof)procz, mieśmiertelney five. 


Oyca tego  fivego naśladuiący 
Afrykan, nic fig nie zbogacił z podbitey y mywro- 
coney Kartaginy. 
Mummiujć ° 
mfy maybogatfte Mia 


go imienia [lamy. 


Coż Kollega lego m Се игде 

cxy& таїтеуйут ftat fie zmificzy- 

° Wola? zdobyczami 

zyzne, ni dom r Lubo ozdobić 

yczyznę, ie[i to coś pięknicy y miley » "iż fwe 

/ budynki.  Zadnego tedy niemal okropniży- 

rzech by zkąd туй, „tam fie mowa 

wrocila,) iako łakomftwo, ofóbliwie m prer- 

b ludziach y Rzplitą r Zarabiac 

daży kRzplitey, те tylko rzecz ieft 

wa, ale też y kryminalna y niegodziwa cale. 

Wiec ktore Delf dla Spartanow oraculum my- 

dat, że Sparta niczym i (ym, tylko iednym zginie 

takomfiwem, zdaie fie, że to nie dla. Lacedemoń» 

kom tylko, ale dla n Fyfikich bogatych przepo- 

piedział narodow. że zginąć ти takom 

Dopieroż taka Rzplita, gdzie każdy 
Е wizyftko 

Mummius? num соріойогь 

Irbem funditus (ийине? Jta- 

отит fuam maluit. Quamquš 

Domus ipfa mihi videtur ornatior, 

т vitium eft deterius, (ut unde digref. 

at oratio) quàm avaritia» prafertim 

s & Rempubl: gubeznantibus, Habe- 

enim quazitui Rempub: non modo turpe eit, fed 

cde TE itaque quod Apollo 

nius ozaculum cdidit; Spartbam nulla хє alia, 


gdzących 


XVIL- обун, 
KE 5 x ic Spofób trżynafły, 
УКО ieden może, a y między tylą r 
poczciwizemi, y wyrodek Oyczyzny š 
naydowac. š 


$. XVII. 


ITI ! 
Salluffyana: albo Mowa przeciw przeda- 
mcom Rzplitey fee wyttur s 

prawa [urowego poftanowienie iw 
nim, dla Seymow i 


zymania radzi. Nie. 


sé uaoffatek, y tego trzynaficgo, 
uirzymywawia Szysow pokazuie fig 


[pofobu. = 


251 W.Mciwi Panowie 
dobrych Praw naśi nam 
nalo, wiek nie 
k naíz ieft, byłoby zadotyć 
emy w takowych zyiemy cza- 


Oo któ 
ly potomkowie nasi pilniey 


fi$ zechcą, tak ofadza o nas, że ile 

wymyślaniu y poftanowieniu praw 
: 42 > fzy ch 
nifi ayatitla peritaram: id videtur non folum Lace- 

noniis, fed criam omnibus opulentis populis 
рга ашо Cie: Lib: 2. de Offe: 
m Non negos Quirites mulens eafque optimas 
legen à majoribus nobis efe relidas, quarum vel 
rd xs поп adeo corrupta, fufficercnt; Neque 
difitcor ija nos temporibus vivere» in que dum 
pofteri diligenciis inquirent, videbimur aliquan- 
ЧоШ caatüm feręndarum legum curio auans 
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ch iefteśmy pilni, tyle iefteśmy w ich za- 

niu niedbali. Przecięż iednak co gwo- 

af chorych czyniemy, poki ieizcze 1a 

jeft życia nadzieja, toż y w chorobach 

am czynić należy. 

zaniedbywać, choćby do ftopnia y na) 

г: Ani przeto, że infze malo 

» pomosty, o nowych nie potrzeba cale myśleć 

» lekarftwach. Więc у iażyczę nasi Méiwi 

? Рапоуле, abyście na 

? wie przedaią Rzplitą zbawienne uftanowilt 

lekami, poznać trzeba $i» 


zy niecnotli 


y za świętych o- 
niewinnością zale- 


^ { 
wiio Í 


„to ieft chciwość (zpetne 

* Rzy obku. Ladaiakim ludzicm 
korzyść 

um inewrii, Temen quod in agris 

corporibus, dum adbuc fpes адва vitz. fupereft, 

idtm & in moribus Reipub: praitan 

Negligendi non funt, etiam ubi ad extrema perve- 

Nec quia olia parum profecerint, de novis 


tüm obfe 


m effe video. 


ideo minime cogitndum remediis. Legem сро 
cos, qui Rempub: fcelere vendunt) filutarem condi 
opto à vobis Quirites, fed ante medelam, praftae 
vim peftisindolemque cognofcere. — 

Rarins olim & fanis illis fzculis fimplicitate 
& innocentia publica commendstis fere ignotum 
hodic familiare malum, cupiditas gua fis de Re- 
publ; facicndi, invaluit, Peflimis id quidcm lucros 
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” korzyść, ale poczciwym y wftrzemiezliwym 

” Patryotom, wftyd y hańbę, a Rzplitey wie 

" fzkode przynosi. 
» Więc tedy niewftydnicy Сї, 

» że, że kiedy w wolności zrod 


żal fię 
, rozumieją 
» że Oyczyfte Prawa, y (wobody na handel fa 
? wyftawione dla nich, iakby oni z nich bo: 

gacić fig powinni. Swięte owo mocy trybuii- 
?* fkicy niepozwalania prawo, podaią na au- 
? kcya, ani chcącym go przedać, nie trudno 
? o kupca. Tu iuż ufla, iezyk, rozum,wolność 
* rozumienia y mowienia, со fię podoba, prze- 
» dawfzy, cudzemi, a za mały kofzt plugawie 
” nabycemi niewolniki flaia бе. Wfłyd zaś u- 
” traćiwfzy, żadney więcey rzeczy utrata nie- 
"' zdaie fie ciężka. 

» Ja bowiem przed tym ledwiem to r 
poiąć, czy to Буйу mogło, ż 
* ludzkie do tey nieprawości przy 


» 


idem vero boneftiffimis continentibusque Ci 
dedecori, Reipub: antem damno eft maximo 

Itaqueimpudentifimi hominum; indigni, qui li 
berialiquando nati fine, patria jura; m {ио 
commodo proftare putant, ex quibus rei private 
compendia faciant, Sacrum illud Tribunitia pote- 
ftatis vetandi jus, primum fubhaftane сс vendere 
volentibus unquam emptores defunt, Jam ore; line 
gut ingenió,libertate fentiendi, & dicendi,vendi- 
tis, alieni jurisdeveniunt, vili empta & proftitu= 
ta mancipia. Pudore autem amiffo, nullius rei am- 
pliùs, gravis videtur jactura, 

Ego enim ante hac vix fłatuere apud animum 
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browolnie Oyczyzny. 
Ziomkow fwoich zguby y ruiny 
tylko y do 
» brym wftręt czyni, niezboznym w zwyczay 
) wefzło. Tak dalece,że nie 
iby mogł бе wynaleść jiaki ro 
ecnoty,do ktoreyby złego człowieka, 
r 1ziła 
» pieniędzy К Jp d 
» chciwość. Dla czego częfłom to fobie pomy- 
» gif, że żadne Medei, ani Cyrceyfkie czaty, 
» żadne, by nayfzkodliwfze po Í асн сїз 
»» tak okrutney nie maig mocy, aby człowieka 
» od zdrowego odprowadzity rozumu , iaką 
E 3 pieniadze y złoto; Bo ieft coś uta- 
» moc maig pieniądze у złoto; p 
» ionego w złocie, co umyf do fzaleńttwa pro 
4 zi. Tym ktorzy nim fa uięci y oślepieni, 


» miało, 


>» w(zyRkich 


» miał fzukać. Ale poczciwym to 


zenig 


eośmieliła y ї 


pro- 


wadzi. 


” doprawdy zdaie йе Буг iedno, koguta za- 


» SE 


bie, co Rzplita 2; co Seym cały roz[y- 


* nia obalić. 3 
meum potui, fierine queat, ut co f 3 
Ў і [ponte i ftudio, 
a pertingan fponte ut quis & f 
humana pertinga fj edi 


i viL pe ciem 
patrie omniumque civium perni 1 
dem 1 jue horrori 


quara, Ac honeftis duntazac id bonisque horrori 
єй, impiis in morem naturamque defiir. Adeoq а 
jam vidco: nullum fingi poffe fceleris Дей ШЕ 
quod audendum malum Civem pecunie non addu- 
cat cupiditas, Quo circa id fapius mecum ES in 
vi, nullis Medez aut Circes yenenis» ża s < 
maxime peftiferis infularum herbis tam fevam in 
cfe vim; ad hominem ë fana mente dimoven 1 , 
quàmauró, quàm pecuniz. dia lin E d 
Omnino qnidquam» quod animis аон Я d 
Hoc certe capris, hoc obcacatis, idem hercule cffe 
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” Kie 
? Panom i 
? Oyczyft 
? Prowincye 


fla y wolność 


Obywatelow 


rawa wízyfikie B 
wracaią do gory, że К 


fpoiob życia y wolności z r 


to tak bardzo nie icft. 


nie. , Niefkcriczone т 
? fy niech będą c 


Seymacl 


remne, wielkie n 


” nayle 


videtur, gallum gollinacebm oceiderejquod Reme 
pub dere, Comitia univerfa diflolvcres Cone 
filia & omnes bonorum conatus evertere, 

.Siifi externis Principibus Pawia rationes & 
libertatem prodantsfi provincias & Cives boftibus 
inermes obiiciant, fi tot gentium тез moximas Ú 
fumma rerum negotia ёс momenta irrita reddants 
vacare fe nedum criminc;fed & culpa putant, Nam 
quod leges, quod Divina omnia humanaque jura 
pervertant quod pejerent, id усто nihili faciunt, 
Omncm ordinem ë mcdio Reipublicae fuftulige; ё 
opes & vires, & vetera Regni decora» & gloriam 
piofigaifes Civibus modum omnem falutis & li» 
bertatis eripuiffe, nihil admodum ef, nado ca 
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> naylepfzych Patryotow ftarania, zabiegania, 
» nadzieie zawiedzone, niech fpelzr Krol, 
» Senat, Stan Szlachecki, narod wizyftek 2а» 
? lem, y pomiefzaniem niech napełnieni będą. 
» Nieprzyjaciel y dzkie niech fig $mieia 
» Nacye, oni, ktorzy fa tego wfzyftkiego przy- 
? czyną, którzy tę robotkę zrobili, na to wízy= 
* tko śmiałą y wefołą mieć będą minę. Ro- 

tak bowiem, że to wfzyftko co uczy- 

nili, powinni byli uczynić, niby za nadgro- 

ziętą od obcych Monarchow. Міс iuž 

y nie, calych fiebie: Kupcom, ktorzy 

» ich fobie zakupili, powinni, Naygorsi- z plê- 

? mienia ludzkiego, obowiazanem fig za pie» 

* niądze do tego czuią, aby oycoboycami 20- 

» ftali. Niemaíz bowiem oycoboyftwa wię: 

go, iako włafną zabić Oyczyznę. Tak 

by naywiękfze za zapłatę k yminały 

> popełniać, iefzcze fobie tłumaczą 2а {рга 

> "wiedliwosci cnotę. Więc zaprzedani niewol* 

*nicy,naywiękfzemi przeciw Rzplitey excefsami 

> nowych Panow łafkę fobie Йагаіа бе 2а» 
» flazyc. 


K » A gdy 


dem animi conturbentur.  Jmmenfi Comiciorum 
fumptus fruftra fint, incredibiles optimorum Cie 
vium curg, contentiones, fpes; cludantur, Rex Sce 
natus, cqueftris ordo; populus univcríus, dolores & 
confternatione cooperiantur, hoftes & vicin gena 
tes palam ridcant, illi autem, qui horam caufa 
Фл qui hzc fecerint, læti slacrefque incedant, 
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» Agdy ci zli lud 
? pięknie.ffowa y twarze 


” (ztuki, 


ynafty 
€ to czynią, ułożone 
potrzeba im 


* inaczey mowili, tylk m fercem 
” kochaię Oycz ze 7 obrządki, 
” przodkow chcą mieć zachowane we wizyft- 
” kim, że fa dobrzy, cnotliwi, poczciwi, Nikt 
» nad nich tytułami temi prozniey fç nie 
? fzczyci. Piękne fowa, rzeczy nikczemne, 
'y nigdzie mniey ięzyk 
?' zgadza. 

» Aleć nikt długo z 
” zmamiał Rzpltey. ^Ofzu 
» ofzukuią бе fami, Bo czyliż pre 
” moga,zeby insiich fowom wie 
nieważ oni famym fobie nie wie 
"kłamią, (ато im ich 


fercem fig nie 


mifztukami nie 
iwaigcy infzych, 
ўсма 
Vido. 


? y iak 


» 
powiada 


Hac enim omnia perinde ifti fe fecifie fentiunt, 
acfi pro accepta mercedc id officii externis 
cipibus reddere tenerentur. Patri jam (uz ni- 
bil debent, emptoribus totum. Moitaliu 
ті, со fe obftrictos pecunia credunt; qu 
cidæ fint, Nullum enim 


Prin- 


parricidii genus 
us eft, quam Patriam perimere, Jta feeler: 
udere pro pretio; quasdam ctiam Ju 
efsc putant, Adeo obzrata fervitia» fum- 


Rempub: flagitiis dc novis Dominis benc 
mereri ftudent. 

Cumque ioforum poftremi hec agantshas 
benz compofita verbo, & vultus, Artifició illie 
opus.eft, quó turpi falta oratione tegant. Aliter 


€os dcclamare non audias; quàm quatenus rev 
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2» Ale niewiem iak zawfze fam бе umyf zdra- 
Sa pewne, złych ludzi, 
przed oczymał lu- 
' dzkiemi, na czołe, y iczu, ruchania y 
znaki. Jako niewolnicy ni od Pa- 
cw, ktorzy ich kupili, między poczciwemi 
atwo daia бе poznać. Boć ich, pod dobra 
» publicznego płafzczykiem, mowy y uczynki 
? ukryte, do niczego nie dążą, tylko żeby złe- 
э mi dztukami czas Seymu wycieńczyć, żeby 
» wízyfikim fpcfobem Seymow dokończeniu 
? przefzkadzać, żeby wizyftkich infzych nay- 
? lepfzych Oye Synow, wfzyRkie Oy: 
zny prace ofzukeć, y daremne uczynić. 
? Tego gd) końca {керо nay- 
? niefprawiedliwsi dopieli lud 


Trzeba byd ; 


x dyiecki RE 
сус nie mog 


» 4 


jokazali, iuz 


bardzo tępego rozumu , 
ktoby tyc I zakupniow, wizelkich пес umiaf 
fpofobowMiakich oni zażywaią па Seymaclt. 
Seymach, dzieci y przekupki, 
pigadaig, kto беуш zerwał, y 
K2 palca- 

Patriæ,cordi illis fint, quatenus leges & inftitu- 
ta majorum illi imprimis farta te&@a velint. Pros 
bitatis, virtutis, honefti titulos, nemo illis arro= 
gantius jaćtitet. Speciofa verbis, re inania, & 
ubinufquamminüs voces menti cohercant Sed 
nemo malis artibus | femper illufit Reipub: fua 
fraus, malis fraudi effe folet. An cnim velint 
forte illi fuis dictis fidem ab aliis dari, quif bi 
ipfis non credunt ? qui quàm mentiantur , ibi ipfis 
funt confcii; At neftio quomodo s ipfe fcelere 
impiątus animus femet prodit, Sunt quadam ims 


balwi у $ 


trochę po 
š | 
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palcami wytykaią rwaczow, А potym y cu. 
dze kraie tych, kt Seym zerwali co (a za 
ludzie, za iaki iurgielt, y przez kogo naięci, 
fkażili Seym, doczytuia бе w gazetach. 

* А zaś gdy poczciwym ludziom włafna 
” rzecz ieft, niczego fię niebać tylko niefławy 
?y hańby, naprzeciw ci w tak fzpetney kondy- 
7 суі, w tak złym offawieniu, zdaia бе, że 
» dney nie znaią fromoty. Naypodleysi lu- 
» dzie na iaka$ zapadli chorobę, ktorą in- 
» fzym cuchną, a fobie pachną. Jakaś plu- 
* gawa w zylku, ktorą maia, rozkofz, w izyftko 
” im czucie fzpetności odięfa, 

? Ale 


piorum, quas fubducere oculisbonorum nequeunt 
in fronte, vultu, voce, geftuque note. Servi velu= 
ti; à Dom qui cos vili emerint, inufti, intcr 
honeftos facile dignoftuntur. Nam eorum (ub 
pretextu boni publici di&a fadłaque, alio non 
collimańt, quim ut peflimis artibus, tempus Co- 
mitiorum extenucnt, ut rationem omnem conclus 
dendorum prepediant: ut ceterorum optimorum 
Civium omnem pro Patria laborem defraudent;ac 
inutilem reddant; Jd dum fecerunt, finem fuum 
iniquifimi homines confecuti funt. Nimium. ебе 
оротгег hebetem qui hanc emptitiorum cjusmo= 
di feryorum rationem agendi, in ipfismet Comitiis 
non intelligat. Nam paulo poll, pueri. quoque & 
anus, tonfores & lippi; hos Comitiorum ruptores 
loquuntur, digitoque monftrant Deinde veró 
ne externarum quidem gentium, & qui fint, qui 
Comitia diffolverin & quo pretios & pcr quos 
<ondućti Gnt notitiam cffugit, 
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>> Ale ieżeli złych Synow Dyczyzny, za 

” nich famych nie wftyd, pewnie dobrych y 
* witrzemiezliwych муа. za nich. Dla mas 
? łu złych ludzi, grzechu hańba y na dobrych 
» (ума, Jako Brennus niegdy Rzym cały 
» nazwał był, przedaynym, tak nafzę Rzplią 
» przedayna, Tron, Seym. Szlachecki Stan, 
" wielu zowią przedayne, ponieważ ci fa na 
” przeday, ktorzy, rewnym z nami wfzyftkie- 
? mi wefpoł żyją prawem. Tą maku'ą imię 
"całego Narodu fzpeci fie. — Nielprawiedli- 
* wie to ief, że przez mało złych ludzi, idzie 
"na wielu niefawa: gdyż tymże fpofobem у 
» Włosi, y Niemcy, y Francuzi, niemogliby 


? być uwolnieni od wielu niecnot, gdyby do- 


" prawdy niektorych Ziomkow niecnotliwe 
” akcye, należały do wfzyftkich, Jnaczey to 


bydz powinno: każdego fwoy grzech za: 


powinien. Tym czafem niewiem 


Co na ten czas 
dobre uczynki, y drugim 
? wfzyft- 

At veró, cùm Boneftis viris proprium fit nihil 
metuere, nifi turpem famam; contra ifti, dedecus 
in ram turpi fervitute, & in mala famas nullum 
fentire videntur. Abjeftifimi hominum, quodam 
morbi gencre laborant, quo fordent aliis, olent 
fibi. Quedam lucri infamis voluptas fenfum e- 
mnem turpitudinis iis adimit, Sed íi malos Ci- 
Yes ipforummet non pudet, fandłos & continen . 
tes pudet, Paucoraat fcelore parta contumcliá 
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j Wízyftkim fa użyteczne , nie, fe 
» ktorzy ie fprawuią. Ale п 
„ dzo ieft markotno, kiedy za 
wy, y dob 
Y dobrzy 


famym tym 


> Z: i 
»ladaco y ziemi obcuią: 
dobrz 

» powietrzem nieiako zarażeni, bywa 
з Cudzoziemcy тага ten zw yczay, nie: te 
„ albo owego zdraycą y łakomcą nazywać, 
> ale cafy Narod, iakhy z nim miaf pr 
> dnią, za tenże kryminat obwiniać. 
„tedy y poczciwy za niepoczciw 
„ musi odnosić. Coz tedy z takiemi 

Cwi Panowie, u ktorych wlze 


ligia poftponowane 


zquo jare nobif: 
univerfum gentis 
dem ò paucis ad 
codem jure & Jt: 
omnes criminc 


ab ijs mac 
Male qui» 
calumniá, cùm 


nomen 


Itali & Gerr ali, alijque 
mi I iberari non poffent, fi revera. gen- 
tilium improbitas gentem wnivcram inyolyçrcet, 
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libym powiedział, ze nowe iakie 
„ trzeba na nich ftanowić prawo 2 WWMci 
„ Panowie mowiąc, że darmo tyle dawnych 
„praw mamy, kto {киска nieprzyno: ža- 
»dnego,, otego lekarftwa wątpić bedziecie 
„pomocy. Rzecz udzież podobno, że na 
» dobrych, praw trzeba, а zli nie fa 
š zni brych dofyé ieft pra- 
ne dofyć prawo. 
„ Prawa z zgardzie przychodzą, gdy ich 
„, wiele ftanowiemy, a malo przyprowadzamy 
» do fkutku, 
„ Ale dla czegoż to tak niefkuteczne 


„» prawa? dla czego mocnieylze u nas fą ni 
nie exekwuią 


„ cnoty niż prawa ` dla czego $ 

„ fię prawa? Mnie fic widzi fameż temu 
s winne fa prawa. E a, tylko ftra- 
„ fzą, dla tego wzgar 

s nieme y bezbronne (9, nie mogą ani fame 
» fię bronić, ani na gw townikow krzyczeć , 


р 
gi A ponieważ y 
„ ani z niemi na fadach fię fpierać. 


Dla d 


» Alec 
Secus id effe debet; fuum cuique peccatum op- 
probrio fit opportet. Tamen ita nefcio quo huma- 
ma focieratis fato contingit: quod quidem tum 
gratum cft, cum benefa&a non folis autoribus 
profünt, at contra, peracerbum evenit, dum pro 
alienis malefa&is, probis ctiam Civibus ratio red- 
denda ей, Bonis itaque (epe erubeftendum cft 
malorum caufa, Non quod turpe aliquid, aut 
iniquum admiferint, fed quod rurpcs inter & ini- 
quos vivant, Ex qua coníyetudine manat, ut 
quodam & culpe ё poime баша» velut conta- 
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w. Aleć do delatorow należy, aby gwat- 
s towniki praw pozywali do Sądu 2 Prawda 
» to icht, ale wieleż takich, krorzyby zemíle 
» y złość złych ludzi darmo brać cl 
» fiebie ? Takie ieno tylko роћаг 
» WW. Panowie Prawo: Кї 
pcyg iaką, na zdradę Rzpliey 
tego, przewiedzionego, у zi: 


bra, niecbay na zy/k delatorowi idą, minon 
miechay z kraiu mypędzony będzie, 
by niechay karę talionis popada 
g mafie 

lie niech nie idzie 


Delat 


Sądy lub Grodzkie, niech będ, 
do Trybunału, ant 
суа od Dekretu. 

x » Ty 
gio: boni à malis inficiantur. Nam extermis ho- 
minibus moris jam сЁ, non bunc sut illum pro- 
ditorem: pecuniz cupidum, fed gentem velut res 
am, & complicem criminis accufare. Jtaque hones 
fto & innocenti Civi, pro malo impioque Cives pes 
me danda funt, 

uid itaque cum iis agendum, Qy. apud quos 
amota verecundia, & Religio avaritiæ себі? qui 
fade Patria rationes divendunt, qui Rempubl: ma. 
lis omnibus ас damnis aficiunt, qui proprii fen- 
fu pudoris amiffo, vos ignominià dedecore & do- 
lorc afficiunt? Si novam in cos legem fatuen- 
dam cfe dixero ? Vos veterum multitudinem; qua 
fruftra fiot, «ccuferis. Dicatis fortale etiam, b 
nos non indigere, malos non obedire legibus, Bo- 
mis virtutem fatis malis legem fatis efe nullam. 
Legesautem in contemptum venire; cum multe 
feruntur, pauce executioni demandantur, Sed 
quamobrem id ita cft, quzfo Quirites; cur fort 
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„ Tym fpofobem WWMci Panowie y 
„prawo, y prawa zaraz exekucyą opifzecie. 
» Ofkarżyciel, ktoryby pewnych nie miał do- 
s wodow na probowanie zarzutu , boiaznig 
„ kary talionis od wexowania fie wftrzyma. А 
„ kto zaś kryminał dobrze wyprobować mo- 
że, chętniey odważy fię do Procefsu ze złemi, 
gdy będzie fwey pewien nadgrod Sę- 
dziowie w każdym Wojewodztwie lepiey 
ieft, aby byli ordynaryini, niż Trybunały, 

Do ktorych gdyby appellacya pozwolona 
„była, żadnego końca y fadzeniom y nie- 
> cnotom nie bed Niech b wyparo- 
» мапі z Oycayzny, ktorzy iey fic. niegodne- 
» mi ftali. Poft а ) ) 
» ktorą ręką posiągaią бе po z taż {wey 

niefiracili fortuny, y życia fpoʻobu. De- 

lator łatwy, gdy poczciwey dla Oyczyzny 

у. 

та apud поз funt legibós vitia? cur leges cxecu- 
tioni' пор mandantur? mibi videtur, legum ipfa- 
rum vitio id ita accidere. Quia tantum jubent 
tantum minantur » defpicatoi funt. Nec. verg 
cum mute ingrmesque fint, aut femet defenderes 
zur contra violatores vociferari у aut ipfemet in 
judiciis rem fuam agere poffunt, 

Ас delatorum id cft, ut violatarum legum res 
©з citent pznafquc depofeant?ita quidem. Sed 
quotus ille, qui malorum invidiams& odia grae 
tis fibi ебе füfcipienda putet ? quid crgo? talem 
Togo ferre legem: qui. largitione cujuscumque in frana 
dem Reip: corruptus accufaretur, reż, comvitli б. in- 
famis, bona, omnia delatori cedantoy reus exilio mul. 
Gator, delator Јане paná- talionis punitor. Provins 
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= Przyfuć p. obaczy przywia 

lla Rzplitey, ze złemi eprzyiazni 

i niepożyteczne f; y iefzcze 

fzkodliwe , flufznie y poczciwych odrazić 

То moie. ieft z iedno na 

„, umnieyfzenie tego złego lekarftwo. Niech 
» ię tym niepo lobaig, niech tym ciężkie zd 

„dą lig te kary, ktorym przedaż Rzeczypofpoli- 

„у tey, malym, y do wybaczenia fatwym | zdaic- 

» fig kryminafem. 


jożytek. Bo 


podobno 


Ale 
cialia qua. o:4d Tribunal Rex 
gni à Sententia noi 
Jta & legem &legis mox exequendz modum 

pre A Accufator, qui careat» quo cer- 
tum crimen probet, metu рала talionis vexando 
abftinebic. Ас qui palam crimen probare potes 
rio libentiüs cum malis pugnam certa артса 
tur mercede. Judices ultima fententia in quae 
vis Provincia orüinarios efe przitat, ne fi ad Tri- 
bunal provocetur » nullum & Judiciis & fccleri 
ponatis inem,  Amittant ita duo omis 
num ncquiflimi bona ctiam cum famas cujus fo- 
lius јаЗага parvi apud созей, Exulent Pa 

qua fc fecerunt, ris inde metus, 
nc qua manu gürum externum quzrunts agros & 
modum. vivendi amittant, Delator & accufator 
facilis» ubi honeito officio fru&um quoque con- 
jun&um propofueris Nam Reip: caufa cum fee- 
leratis hominibus inimicitiz , fi inutiles aut vero 
damnofz fnt, meritò, bonos etiam deterrent, 

Нес mea fententia eft. Hzc minuendo fiqum 
alia medela morbo. llis difplicear, illis gravis 
ifhzc videatur pena, queis vendere Rempubli- 
cam veni$. dignum crimen che videtur, 


tresve 


indignos 
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ficzmy iuż y wfzyftkie pi erw[ze, 
y ten oftatwi fpofob utrzymywania 57 ROW y 
ez iak nayfuromfe na przedawce Rzphtey pra- 

р rzefzłe; ale iak fię poka ało, cale 

Dobry y ten, ale rownie niee 
czay ieft fpotob. Niecha bowiem bę- 
y nayfurowize, iak ie kto może oboftrzyé 
iorących pieniądze prawo, é 


kuteczne. 


użeśmy dołyć 

rafie VII. VIII. mowili o tym, że 

y na w ziątek łakomy, może 

czy od C udzoziemcow, czy 

kogo pieniądze , że tego wiedzieć nikt 

cale Więc tak frogie prawo wię- 

ey tylko oftrożności przy  niepoczciwości 

nauczy, a zli ludzie pieniądze brać będą. 'Nie 

mowię więc, żeby dobre takowe nie byo pra- 

wo, у owizem potrzebne y zbawienneby było, 

ale w takim, w iakim iefteśmy rządzie, nigdy 

do fkutku nie przyidzie, y rwania niezatamuie 
Seymow. 

У (хак fa iuż dofyć piękne, furowe y 
temu podobne dawne na takich zdraycow 
Oyczyzny prawa, tylkoby ie exekwować 
potrzeba, А ani ęxekucyi, ani fkutku z nich 
niewidziemy dobrego, - Boby бе y o takich 
famych Praw exekucyą, mocno coraz y zno- 
wu coraz dopomnieć trzeba. Jnaczey, bez te- 
go dopilnowania częftego, naturalnie praw 
W za iedbanie y zapomnienie iść mufzą. A 
gdzież ich fię dopomnieć ? Na iednych ps 
mach. Na (szdach bowiem о to fig do. 


ро“ 


ТЕБЕДЕ 
nie będzie. 


156 . S. XVII. Spofób trżynafły 
pomnieć nie można, albo rzecz cale daremna 
bo iak, isżeli kto bierze korrupcye, ma fad. 
o wziętą na Seymie korrupcya 

Jakieżkolwiek Forum na tych przedaw- 
cow naznaczone będzie, y dowiedzienie cigz- 
kie, y protektorow winowaycy wie 
napilane tylko i» Voha Konftytucyi takie 
prawo, Seymow nie utrzyma, aby dochodziły 
zawize. Albo powtarzam, kryiomo brać będą y 
rwać będa Seymy zli ludzie, albo бе w Sa 
dach takich, fa, protekcyami obronią: 
Więc na Seymachby o tę zbrodnia upomi- 
паб fig рогг2 A Seymy tym czafem fig 
rwą; y tak апі tego choćby nayfurowize by- 
ło, ani nego: prawa dopatrzeć, domoc figs 
dokazać wyyefnienia nie mozna. Bo ktoż niewi- 
dzi, że ci fami; co biorą pieniądze,czy ich fakcyi 
insi: dla tego famego Seym, zyli zerwą, czyli 
coraz infze matctye, iak zwyczay, d 
drugiey umyślnie  wymyślaiąc y 
czas Seymu na rzeczach'infzych do zgonu wy- 
cięńczą, aby do inweftygacyi nie przyfzło o 
wziętą korrupcyą, y prz 
fiirowego na pr. 


daż Rzpltey, aby 


e przeciw całemu proteftowania. 
fie Seymowi ? Trzeba tedy wprzod znaleść 
fpofob inízy fkuteczay utrzymywania Ordy- 
maryinych Scymow, a dopiero na przedawce 
Rzplicey 


Y гак! 
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Rzplitey takie prawa ftanowié, y na nich po- 
tym, o takowych praw coraz fłarać fig exe- 
kucyą. Gdyby Scymy zkąd inąd zawíze 
ieden po drugim belpiccznie `y niewątpliwie 
dochodziły, y żeby zli y przedayni ludzie 
rwać ich żadnym pretextem, nie mogli, u- 
trzymałyby dopiero, y —przyprowadzilyby 
z czalem do exekucyi y tona  przecawce 
Rzpltey y inize prawa, kiedyby o nie na ie- 
dnym, na drugim, na trzecim, na czwartym 
Seymie, a zawize dolzłych, coraz to mocniey 
dopominano fig, y coraz fkutecznieyfze do 
exekwowania wynaydowano, opatrzono , y 
konkludowano ípofoby. Tak nie inaczey we 

zyftkich kraiach utrzymuig fie prawa, że 
о nich, nie tylko ftanowieniu, ale potym 
o exckwowaniu coraz radzą, y konkluduią 
g ie uftanowiemy pra- 
wo,a ponim Seymy rwać fig iakimkolwiek 
pretextem тора, y rwane będą, czy przez 
fkryte korrupcye, czyli infze przyczyny, to 
bez rady yprzypilnowania exekucyi na Sey- 
mach, tyleż to prawo będzie warto, ile teraz 
warte fa infzych tak wiele dawnieyfzych. 

Zeby więc Seymy: przez to famo ie- 
dno, na przedawcow Rzplitey, prawo, wfzyft- 
kie ftawać miały fzczęśliwie, tego nikt zna- 
iący ludzi w Rzplitey, tufzyć fobie nie może, 
poki w teraznieylzey rządu y rad formie 
iefteśmy, ktore każdy y zawíze zepfować s 

uż 
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Z tedy ztych kilkunaftu do! 


158 
roztrzą- 
śniony ipolobov ymyw 
dolyć ж 
z nich mic w fobie pewnego, 
y tak befpiccznego nioma, 
wiek, czy wizyftkie razem był 

żyte, moglibyśmy f z nicl 

5 

перо Тагут naturaln 
miie wypływać z niefkutecznosci tych 
fikich fpofobow, ten naftępuią 


mi fię [ ) fi 


fpodziewać. 


$ ХУШ. 
Co rozumieć o tych тахутасЬ: fatis f 
permittendam efse Rempub: 7 {Ка 


nierządem y nieporzadkiem foi. 


A więc naoftatek y tacy, К 

że Seymy ordynaryine ter 
fikowanemi fpolobami w rzeczy famey 
fa do utrzymania podobne; że Konfederacye 
niebefpieczne. (1) że prawa тос firaciły, y 
tylko fie semi czy dobremi zmyczałami rs 
my; Z im fię, (2 niema ius, 
у poprawienia miey(ca, gdzie te, со były bezprae 
mia, tuž fig ортосу m [йт zmyczay. Zatym 
defperuią о Rzpli y wyrokom ią fwoim 

zofta- 

(1) Leges vim amisére, moribus adhuc noftris 
rcgimur. Montesqu: C. 15. de Inte: Rom: 

(2) Definit remedio locus, ubi qua fuerunt vie 
tia morcs funt, Sen: Epift: 39. 


nies 
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zoftawic, wfzylt lać рокоу , niepodo- 
daremnie y prozno nie tento- 
lentyment;, y 2а 
Na co darmo, 
pożytku nadziei, praccwaé, na со 
3) Y mot miechętnie plonng 
miemig krate, d ży, lecz етсе da- 

jey więc w Domu, i mow ` 
dla tey. Rzplitey cale n 


nu c 
bnych rzeczy 
мас, 2а nayrozumnieylzy 
regule (wego mat 
mowią, be 
darmo pocic fi 
ra, choć ®пи 


JOZytee 
Ale przecięż chwała Bogu, 
са йе o Rzplit uzy- 
ać, y nad daremne fatygi fwoy 

ą pokoy, mowię,-tych nie ей 

liczba nad drugich, kte choć wi- 
niepożyrecznie pracuią pizecięż dla 

aig pracować. Јвасғеу, 

gdyby wfzyfcy rezonowali, gdyby ten 
ipokoyny al gorę fentyment, dopierożby 
а perować o Rzplitey. Ale 

żar zaymie fie 

w mu, był 


у zo naganiony gc Ipodarz, 

gdyby go ratować niechciał, poki ieizeze ieft 

taka do ratunku apparencya. Niepokryway- 

sodobieńftwa pretextem zbyteczne 

cia w domu 

zny y niepodo- 

y nigdy {> 

nie tento- 

kilkudziesiat 
lat 

(1) In fteriles campos nolunt juga ferre juvenci, 

Pingyvc folum lafsat, ed juvat ipfe labor Mart; 


o nafzego pokoiu, y 

go miłośći, (4) dla Oyc 
tento ac [pofobom, 

tygomać fig nie godzi. 
wali tak bardzo trudnych, 


Jelzcześmy 
Od 
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lac nie widziemy , niełyfzemy dotąd, tylko 
zobopolne n у kargi y prywatne 
o wielkich Rzplitey ni fzczęściach dyfkurfy, 
naylepizy do zabieżenia im fpofob. 
iefzcześmy y iedney niewidzieli 
tentaty wy» daz do poprawienia rzadow y 
rad Rzplitey. Bardzo więc delperuiemy za- 
węzafu, bo pewnie nie z żadnych experymen- 
tow do tych czas. Grzech to zaś cię ki u 
dawnych owych republikantow bywać, nie- 
odpufzczony „ ile. pierwfzym y wielki: lu 
dziom, defperować o Rzplitey, (3) Wiele rze 
суй, na ktore, nie dla tego, że [à trudne, osmie- 
lié fie. niecbcemy, ale ie па nie ośmielić [ig nie- 
chcemy, dla tego fi trudne, - L 

Gorzcy iefzcze y nierownie gorzey 
rezonuią offatni, że to nie wadzi, iż niedocho- 
dzą Seymy, że to nic, choć fabi, yw takim 
nieporzadku iefteśmy, (6) £e wierządem Rzplta 
fioi: a poftaremuż w nierządzie nalzym, maia 
czego porządne zazdrościć nam kraie. Sa 
fiedzi nie dadzą nam upaść, ich to interefs na- 
{е utrzymywać wolność, Owożto te prze- 
mądre maxymy, ktore żeby tak уусу або 
ptowali ślepo; iak ie adoptuią niektorzy, cożby 

102 


a to п 


Jak żyiemy, 


(4) Amans patriam tentat etiam, que fperae 
ze non andet. Ne fatigeris, dum Patriam recue 
perare ftudcs. Euripides apud Lang: 

(s) Non quia difficilia funt multa, non audes 
mus, fcd quia non audemus; difficilia funt: $ewced» 

(6) Confufione Polonia regitur. 
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iuz у po Seymach było ? te wízyftkie Krolow, 
Senatu -y Szlacheckiego Stanu tak wyrażne 
o Oyczyzng fłarania, fatygi y myśli na co- 
by йе zdały 2 kiedy Polfka nieporządkiem 
floi, kiedy nas utrzymać , ieft to Sąsiadow 
interes. 

Aleé trzeba bydZ nad wyrazenie wfzel- 
kie nikczemnego rozumu, trzeba wprzod po- 
ftradać cale naturalnego rozfądku,trzeba bydź 
frogiego nad takiemi Oyczyzny niefzczęścia- 
mi ferca, nad ktore bydź więkfze nie mogą, 
trzeba bydź tey matki wyrodkiem, ktoby ta- 
kim uwierzył maxymom, uczyniwfzy nad nie- 
mi reflexyą,y one przywłafzczył za (моіе. Po- 
dobnaż to rzecz їе zgadzaż fie to z zdrowym 
rozumem zdanie, żeby Polfka nierządem ftafa 2 
Dom prywatny, prywatna familia, wieś, mia- 
fteczko,miafto iedno, zawfze nierządem upada. 
(7) cokolwiek wdraża s (wego porządku, koleś 
mprzepaść leci, bez końca dobrego na nike o 
tym nie watpi,wfzyftko więc nie porządkiem gi 
nie, á Polika iedna nierządem,y nicporzadkiem 
ftoi? Rząd y porządek, włafne ludzkiemu ro- 
zumowi dzieło: to Polfka przeciwnym rozu- 
mowi fpofobem dobrze бе rządzi? y fłać ne 
wzgardę ludzkiego rozumu może) Wfzyfikie 
kraie rządem y porządkiem kwitną, y TE 

L ida, 


(7) Quidquid pracipiti via certum deferit ordi 
nem, lztos non habet exitus. Sen. 

(8) Ordine fervato mundus fervatar, omiffo, ordis 
nc» terra faló,pelagus mifccbitur aftris. Lang: iz Poli 
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idą, Рока iedna lepiey z nierządu korzyfła + 
ona iedna pod fońcem nieporządkiem trwać, 
y w długie fta będzie wieki? BOG porzad- 
kiem utrzymywa rzeczy, (8) porządkiem niebo, 
ziemia, świat fiói w fivey porze, bez, niego ie- 
mig zmięjlajć y z gwiazdami morze. Bogu więc 
y ludziom nierząd y konfuzya nieprzyiazne y 
оБтісг2 е, атут będą miłe Polakom? ieft ze 
to rzecz godna y zdobiąca rozum człowieka, 
tak myśleć > 

Widziemy oczywiście iak tym nierządem 
ftoiemy. Znac to na Trybunafach, na woy- 
fku, па befpieczeńftwie fortun, fwobod, у ży- 
cia nafzego, na praw nafzych całości. Znać 
na wielkim bogadtwie kraiu, tak od Boga po- 


Tozonego e na handlach, na woynach od 


kilkudziefiat lat, na konfyderacyi nafz 
Sasiadow Kroleftwa, na granic y od Rzpltey 
dependuiacych Pro wiocyi ninieylzcy fytuacyi, 
na wsiach, Miafteczkach, y Miaftach w dof 
tki zakwitaiących y żyzność, na fławie naro- 
du teraz Polfkiego u poftronnych narodow, 
jak pięknie nierządem ftoiemy, iak nalzey 
€zyzny mocno utrzymuią intereffa ° 
iak nam czego maią obce zazdroś 
Znaé że kroku zá granicę nie wyniofł, albo 
flowa od Cudzoziemca niefyfzał ten, kto tak 
dobra, o zazdrości godnym ftanie, y rządzie 
nfízym ma u fiebie opinią, gdzie naprzeciw, 
nierząd па y rady пае pośmiewilkiem fą 
u wízyfikich narodow. Nie ma hic do tego 
cena 


"у fatalne R. 

cena Szlacheckiego nafzego $ 
ich przywilejów wielki ma wfzędzieiak należy 
fzacuńek, ale z tym wlzyftkim, obelga z nie- 

du pochodząca y fpływaiąca na Nacy a y 
Imie Polfkie, bydź wię ta nie może. Туба- 
cami mam na to dobrych Patryotow $wiad« 
kow, wolno ich fig, ktorzy z kądkolwiek wro- 
cili popytać. -Atoż tak pięknie, tak chwale- 
bnie y wewnątrz y zewnątrz nierządem kwi- 
tniemy. 


SRP. ŚP. 
Dla czego y w nierządzie, znaczne Krolea 
Siwa y Rzplite, żeficze cokolwiek fłoią à 


śmy dotąd cym z gruntu nie 

upadli nierzadem, że nacya ielzcze бе 
суа trzyma;że Polfka ieft ере Políkas feno 
Фе to ieft bardzo wielkie y dobrze wkorzenio- 
irzewo, ktore upaść w mgnienia oka'na- 
lie nie może, ale powoli fchnie, y na 
kich h dofyć widocznie upada, 
nie w mor 
ainuie y ka» 
pie. Drug: zabytkow w 
Hiftoryi, f wy od na(zyc zoftawioney 
Przodkow, бе nie tak | nagle ffawne to przed- 
tym Polfkiego “Narodu może zatrzeć imie. 
W refzcie wiclkiemi do zginienia idziemy kre 


kami: Kto tego niepoftrzega, chyba z ludzmi 
L2 nie 


ment niknie 
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nie myśli. ' Patryota od lat kilk а 

cy, uważa y widzi, iake$my od 'iego zapamię 
tapia dobrze na doł we wfzyftkim pofzli. Do- 
wody tego dobre na Miaftach, Miafteczkach, 
wsiach, Zamkach, nieludności kraiu, y upa- 
dłych Kroleftwa siłach, ale ofobliwie na tera- 
znieyfzey monecie. 

Sa zaś pewne niektore powierzchowne y 
wewnętrzne przyczyny, dla ktorych. Pańftwa 
iakie źle fię wewnątrz rządzące, iefzcze iaki 
czas, może y długi, iakokolwick ftoia, y iak 
mowią wloką (ię, ale iednak prędzeyli, czy 
pozaiey , dla wewnętrznego nierządu upaść 
паша koniecznie. Fak właśnie iak człowiek 
żepfowane maiacy wnetrznosci, chetla czas ia- 
ki y ciągnie, aż z taiemnych muśi śmiercią 
zakonczyć defektow. Przydłuż(ze na to, wiel- 
kiego tego wieku Polityka, mufzę tu wypifać 
reflexye o upadku Rzymfkiey Rzpltey y Pań- 
Яма. Wyli izy wewnętrzne ciężkie fabo- 
ści panującego nad światem Rzymu, ktore by- 
ły: wayprzod, (zkaradne a nie ufłaone kłótnie 
między ludem y Patrycyulzami, Pomtore, nie- 
uważca 'chuć Rzymian zdobywania y podbiia- 
nia coraz nowych Kraiow, а rozfzerzenia bez 
końca potencyi, ktora dla wielkości fwoiey 
ludzkim rozumem,ani żadnym zabiegiem utrzy* 
тас бе nie mogia. Potrzecie,Hetmanow Rzym- 
Íkich prepotencya, y ślepe do nich bardzicy, 
iak do Oyczyzny przywiązanie , kilkafet mil 
zawize od Oyczyzny oddalonego Woyfka. Por 

сата? 
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czwarte. Cudzoziemcow naywiękfzy gmin 
ofiadaiących w Rzymie, ktorego Miafta. oni 
znać ani kochać nie mogli za fwoię: Oyczy- 
znę. Popiąte. Zepfowanie wielkie w mieście 
obyczaiow p fakomftwo,zbytek,y irreligią. 
nacffatek: Trybunow ambicya, y zwady okru- 
toe: Te były Rzymu wewnętrzne śmiertelne 
choroby, dla ktorych Rzplita upaść musiała, ў 
naoftatek po Farfalfliey upadła batalii ү 
liczywfzy mowię te we wnętrznościach Rzy- 
mu zguby Jego przyczyny, mowi naofłatek 

: (1)? Jedną batalią zginęła Rzplita Rzym- 


> fka, iednak nie ta iedna przegrana batalia by- 
* fa prawdziwą iey zguby przyczyną, ale było 
'iuz takie złe wewnątrz, dla ktorego tak zle 
" w fobie fie miała, że dofyć było na iey ofta- 


x 


» 


' nią zgubę, iednę tę batalia przegrać. 

» Wlokfo fie czteryfta kilkadziefiat lat 
” potym, panowanie dość dfugie, bo mocnych 
* tylą kraiami y woyfkami Cefarzow, ale te o» 
?' fobliwie trzy wewnątrz były w tym rządzie 
* śmiertelne defekty: ретт», tyrańftwo Cefa- 
? rzow, drugi,przeniesienie ich Stolicy z Rzymu 
" do Carogrodu. trzeci przeniesiona moc do 

(1.) Uno prelio interiit Romana Respub: nom 
tamen unum апі prelium ejus caufa interieńs, 
fed fuir jam. malum intus, ob quod infelici unius 
pszlii exitu debuit interire Respub: Montesq; de 

crem: Ó" interit: Rom: pag: 293. 

(2.) Jmperium orientis, quamvis peffima guber- 
natione; quamobrem adhue paulo diutiüs fteterit ? 
Caufa funt: Arabes, qui evertere primi poterant, 
inter fe pro dominatione difcordcs; Perfe ab Ará- 
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» woyfk obierania onychze: te trzy przyczyny 
? zachodnie ich Pańfiwo naoftatek zgubiły: bo 
» przez one, Pańftwo Rzymfkie cale ofłabiałe 
> znalezli, y łatwo podbili Herulowie, Goto- 
? wie, Wandalowie, Longobardowie. 

^ (2) Dłużey fie 

wo Celarzow, chociaż 21е y bardzo ła- 

ako rządzone. Dla czego 2 defrktow wnę- 
> trznych upaść było dawno 
» wiano, ale były powierzchowne ni 
> go utrzymywały poki mógły , 
» Pierwiza Arabowi 
MS go mogli, między foba o panow 

godni. Druga Perfowie od Ara 

» ciężeni, y opanowani, rownemiż 
"mi у domowemi roztargnieni woyna 
? Eufrata rzeki befpieczne zoftawili imperium. 
» Trzecia, ogień pewny nak 
"пасу, y wodzie podoł 


” Architekta wyna 
> 


y mafo hodnie 


у, od Kallinika 
E, I ) lzy. Sekreta- 
mi Pańftwa Konftantyaopolu chowa 


у» 
» (ktory (Кусс cale z 


» ) częfła całe fłotty 


bibas vi&i & occu 
diftenti civili 

runt Imperium, 
perfimilis, 
inter arcana 


lifidiis bellisque 
Euphrate relique- 

m. fłuidus » 

Syro Callinico architecto inven 

antinopoli fervatus 

totas barbarorum Claffes exuffit; ut mari nihil diu 

auderent.: Conftantinopolis m 

menfis opibus florens diu res берс perdita 

1e potuit, & refecit, Barbarz nationes ad D 

wa fibi invicem infefta, difęordia fua fracta; 
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*nieprzyiacioi fpalił, że morzem fortec Ce- 
» falkich fattakować długie wieki nieśmieli. 
» Czwarta: Konftantynopol było Miafto bar- 
» dzo bogate y handlowne, zatym wiele razy 
» ftraty woyfk reparować mogło. Piąta. Gru- 
»be nad Dunaiem narody między fobą niezgo- 
» dne, y fwemi niefnafkami mało mogły choć- 
» by chciały Cefarzom fzkodzić. Y owfzem 
» (wemi zobopolnemi klefkami ich befpie- 
» cznych czyniły. Tak tedy tego Pańftwa zle 
э» wewnątrz rządzonego, źłe złożona machina, 
» gdy d klefla y waliła fig powoli, ie- 
» [zcze ig te zewnętrzne cokolwiek utrzymy- 
» wały podpory,  Przecięż naoftatck od Tur- 
* kow obalona y ftarta upadła. 

Toż бе twierdzić y o wfzyfikich y da- 
wńych y poźniey(zych Pańftwach,Krołeftwach 
y Raplitych może: długo choruią, długo cher- 

laią 


nocere, quamvis vellent, potuerant Orientis Impe- 
ratoribus, quin eos mutuis inter fe cladibus fecu- 
ros reddebant. Jtaque Imperii pefimè adminiftra- 
ti moles Ша male intas eompata, cum fe 

na proxima omni cx parte paulatim. dchifeeret exe 
ternis his сша fulcris fuftinebatur. etium Ture 
cicum hodie tale fere cft; magnum, & male cohe- 
rens, & imbecillums ftare tamen poteft, ob trium 
Chriftianorum in Europa Principum rationes qui 
commerciis potentiores illud interire non fin 
quorum bono & commodo divinitus permifum ей, 
cfe in mundo Turcas & N. N. homines in primis, 
natos ad magna imperia inutiliter occńpanda, 
Monte. бар: 23. Pag. 268. 


per rui- 
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laig, długo ich wewnątrz toczą y dogryzais 
nierządy ; powierzchowne falwuią ie okoli 
czności czafow y Sąsiadow: nie upadaią, bo ich 
nie ma kto popchnąć; á gdy rozumicią, że ftać 
mogą y fłoią, na ten czas za lada popchnie- 
niem do ofłatniego y niepodZwignionego ni- 
gdysprzychodzą upadku. Zcąd więc zdrowym 
możemy miarkować rozumem, czy y nafz, bez 
rady zofłaiących, wewnętrzny nierząd, długo 
ftalość пасу rokuie Rzplitey,ktora że iefzcze 
znim ftoi, choć ma w fobie wlzyftkie do u- 
padku przyczyny, zle bardzo rezonuic my, że 
tak zawíze przy złym rządzie nafzym ftać bę- 
dzie. 

Boć rzetelnie y krotko mowiąc, taka ieft 
fytuacya naíza refpekcem Sasiadow nalzych, 
albo flabych, albo między fobą niezgodnych, 
y nam iefzcze niemopacych fkutecznie zafżko- 
dzić, iaki był długo Stan Zachodniego, zle 
rządzącego бе, między Arabami y Turkami 
Pańftwa, od ktorych naoftaték zgineło, 


$. XX. 


Czy Safredzi uie dadzą пат upaść ? 


7°) więc bardzo tey nafzey nadziei ftania 


w nierzadzie amy fundament, £e Sà- 
siedzi, iak mowiemy, nie dadzą nam upaść. 
Ofłatnież to ich kraiu niefzczęście y nędza ka- 
2dego, na Sąliadow opufzczać бе obronę, 4'o 

бузу 
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fwey wlafaey w domu nie myśleć, Dawna to, 
ze zrzodła roftropności, experyéncyt y praw- 
dziwey polityki pochodząca, od godnego u 
nas Senatora wyrażona ta maxyma: (L) Że ід- 
ko każdemu Kroleflmu, tak y nam nayzbawienniey 
fa rzecz. іе, na mta fitndom 
Femi ubefpieczać fie „siłami, nieeglądać fig 
dze, Każda albowiem potencya, ile ich na 
święcie ieft, ma taką (wego włalnego intereffu 

ieczą, że pewnie dla uczynienia Sąfiadowi do- 
b fwego wlafnego nigdy bynaymniey nie- 
ufźczerbi, dopieroż  fakryfikowaé nie będzie 
dobra. "Wiecey mowię, tak każdey ieft {woy 
miły interefs, ochrzczony imieniem, ratio fia- 


każdy Dwor gotow ieft, według 
ninieyfzey ba y dawno praktykowaney poli- 
tyki, osiodłać, zgubić, kiedy fię poda okkazya 
siada (wego, aby fobie kraiu przyczynić, aby 
Па iego ruinach у klęfce fiebie gruntownicy 
poftawic,aby z iego Habości tym lepicy moc 
fwoię utwierdzić, aby. {we Pańftwo flübfzego 
granicami rozfzerzyć. Те fa nagaoione za- 
wfze pięknemi Howami, ale rzeczą Гата ado- 
ptowane y wypełnione и Dworow Machiawe- 
la Kanony. Jeżeli między prywatnemi, dopie- 
toż między potentatami, biada zawiże flabíze- 

mu 


(1.) Regna fuismet auxillis fultentari oportet, 
nobis. item falubriüs propriis fuftentari viribuz, 
Fredro iu Henrico, 
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mu, Tam może bydź, у to bardzo oftrożna 

między niemi y przyjażń y liga, y zobopolne 

intereffow utrzymywanie, gdzie mą wzgląd na | 
mocnego mocny, gdzie fic ieden drugiemu ro- 

wnie na co prz może. Ale mie dzy mo- 

cnieyfzym y уш, ieft to dyfkrecya,nie przy- 

iazń, ieft со lwa tąfiedztwo z ielęniem, nie ieft | 
to zobopolna obrona; ale nakfztałt hofdu, y | 
protekcyi,albo w rzeczy famey y nie profzona 

protekcya, U fiebie tedy dobrze fig rządzić, y 

w dobrym fie pofławić fłanie, to. ieft naype- 

мелісу (ге Бе] eńftwo kraiu. Мора па ten | 
czas dopomoc fąfiedzi у fzczerze,kiedy uyzrza 
Zey my wprzod fobie dopomagamy fami, y 

im za podana okkazya dopomoc mozemy. 

Daymy więc, że fa y nasi ( bez woiey fzkody, 

bo tcy nikt dla nikogo nie powinien ponosic )| 
przyiaciele prawdziwi, za takich, y ia ich li- 

czę: dle y to niewątpliwa ieft rzecz, że bywaią, 

а naofłatek bydź moga, у tacy, ktorzy według 

okoliczności czafow, ( bo te okoliczności od- 

mieniaią wfzyftko ) raczey nas, ile od nich za- 

wifo, utrzymuią, alboli utrzymywać będą, ca- 

Temi {wey polityki siłami, w tym zamiefzaniu 

y nierzadzie fzkaradnym,abyśmy nigdy do do- 

brego rządu, nigdy do bogadtw, nigdy do śił 
nie przy (li, abyśmy oraz coraz fta wali бе fab- 

fzemi, aby z nas mieli (we wfzelkie wygody, 

aby nas w fwoiey dyfpozycyi y dependencyi 

iako im бе podoba trzymali, aby naízym kra- 

iem przez fwoie rozrządzali traktaty, > ten 

ray 
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kray ( ktory gdyby był dobrym rządzony po- 
rządkiem , naycelnieyfze w Europie mogłby 
poro kraie) nigdy głowy nie podniofł, 
y im cienia nie czynił. Ą kiedyby do po- 
działu iakiego na rowne między nich Części 
przyfzło, со iuż proiektuią nie raz, obaczy 
byśmy na ten czas, iskby upaść nam niedałi. 
Ale darmo fow na remon ftracyą tak faifzy- 
wych y nicrozfadnych nie trawmy maxym, 
kt ore naturalne famego zdrowego rozumu po- 

lo. Nie ci tedy, ktorzy tak rezo- 
obrze myślą Oyczyznie: nie ci ią 
da toni, ale ci, ktorzy, kiedykol- 
aby ordynaryine iey Scymy, y 
rady, były zawíze fkuteczne. 


$. XXI. 
Konkluzya Części Шеше 
Jako to т Зерігу importancyi rz 


fig, aby ikütecany Spofob Vins 
nia Seymow ordynaryinycb wynaleść. 


Y 7 Pierwfzey więć, ktorą kończę części, po- 
V kazałem,że nic w tey Rr pltey niemożemy 
bez rady y Seymow, pokaza- 
Spofobow utrzymywania Sey- 
mow, ale ich wlzyftkich nielkutecznosc od- 
krylem. Pokazafem;ze to fa fad zywe maxymy: 


rc bić, ani fłać 
łem kilka 


RE fatom fwoim Rzplcą: nierządem Pol- 

ka ftoi: tafiedzi nie dadzą nam upaść. Poka: 

r że iedna przędaż Карие gubi, y że ісу 
цес 
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trzeba zabieżeć fkucecznie. Ale je żadnego fku- 
tecznego, ani ua zabieżenia tym przedażom, 
ani na utrzymywanie ordynaryinych Seymow, 
iefzcześmy tu dotąd niewidzicli fpofobu. My- 
ślmy przecięż o nim, á ia tę część, tym czafem 
iedną tą prawdą kończę: że to ieft rzecz nie- 
fkończenie Rzpltey potrzebna, ftarać fię, aby 
jak nayfkutecznieyfzy iaki uwzymywania Sey- 
mow, wynaleść fpofob. 

Jeft to bowiem iedno, ftarać fig o wyna- 
lezienie fkutecznego fpofobu utrzymywania 
Seymow, co ftarać fie o wfzyftkie razem nay- 
więkfze Ojczyzny dobra, o iey całość y trwa- 
łość, 0 icy $ ly, o iey boga&wa, o icy pokoy, 

iftwo, o granice, o ozdoby, o flawe, 
yftko fzczegulnie od iednych depen- 
? wfzyftko 


Co w ciele du- 


duie Seymow. Gdy Seymy nifzcz 


to nifzczcé musi, y nifzczeie. 
fza, to fa w Rzplcey Scymy,co ciało bez du(zy, 
to Rzplta bez Seymow, Te to lą żywiące du- 
chy;te to tak pięknego, y rozfozyftego drzewa 
wigor cały w fobie zamykające korzenie, te 
tak obízerney, y tak wfpaniałey fabryki fun- 
damenta,bez ktorych Йгс żadną miarą nie mo- 
że, Ta iedna ieft dla Oyczyzny zbawienna Ar- 
ka; ta iedna (bo па co fic fzerzyć ) tey Rzpltey 
iftota. 

Wezmy więc na falę rozumu, kilka rze- 
telnych, y niezmiernie wielkich racyi, ktore 
nam oczywiście pokazuią nayglownieyfza y 
cale nicodbitą potrzebę, wynalezienia konie- 

cznie 
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cznie kiss Spolobu utrzymywania -Sey- 
mow. 

Ріеғт а przyczyna, bierze Бе od nieuchy- 
bney w Kroleftwie Rządu naywyżlzego po- 
trzeby. Co: f więc w kroleftwach abfolutaych 
Monarchowie fami, bez ktorych bydz nie mo- 
ga rządzone iako członki bez głowy, to u nas 
Seym ieft, z Krola, у z dwoch 'iafzych ftanow 
złożony. Musi wiedzie wfzyftkim naywyż* 
fzy Ktoś rządzić. Nikt tylko Seym u nas rzą 
dzi wiżyftkim RE „Cicero o pierw 
Rzymianach mow 1e 
Krolons nicpodobato, n SE 
mu bydź nie mieli po , ale żeby iednemu podda” 

Y my tedy w tym wolnym Krole- 

ftwie, gdzie nam Krolowie panuią, ale wiele z 

y rządow fwoich choynie uftapili Rze- 

„ty one z nia podzielili,kiedy iednego ab- 

a y defpoty nie mamy, a bez iakiego nay- 

ego obeyść бе żadną miarą nie możemy 

rządu, to mamy ftany, z Pana naízego, z Se- 

natu, y z reprezentuiących Stan Szlachecki 

Poffow, zgromadzone, to ieft, mamy iednym 

flowem nad nami Scym, abyśmy na nim, y 

Krolowi, y że tak rzekę fobie famym, gdy 

wybranym od nas, rządzić fię dali y im byli 

poffufzni. Seym tedy Monarcha y abfolut iet 

unas, Seym naywyżfzy nafz Rządca. Bez 
Seymu 

(1.) Quibus Regia poteftas non placuit, non ne» 

mini, fed non uni, parere voluerunt., Lib: 3, de 


Legibus. 


Obre, aby: niko- 
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Seymu, iak bez głowy na 


rodowitego, y urodzonego w Oy 
ności Szlachcica Polfk 


zawilf (zczegulnie 
zewtacya ( iak 
zowią politycy ) say 
lach, tak u nas reprezenta 
dzy ieft w Krolach y Seymach, y bes 
tey zupełney Polfkiey Rzplitey nie maíz. repre 
zentacyi, że więc zatym rządu u nas tey Rze- 
plitey przyrodzonego y v go niemalz 
dy Scymow niemaíz: że z tym upadkiem S 
mow , caly teraZnieyfzy rząd upaść 
musi. Konfekwencya więc ztąd ta oczywifta 
idzie, że gdy gdzie indziey fami Krolowie, u 
nas zaś nie fami, ale Krolowie z Seymem kro» 
luia, y rządzą; toć pfować Seymy, ieft to pfo- 
wać rząd, temu wfafny Kroleftwu: niemieć 
Seymow, albo ie zrywać let kilka, kilkanaśc 
lub kilkadziesiąt, ieft to nie mieć przez lat 
kilka, kilkanaście, lub kilkadziesiąt ifotnego 
u fiebie rządu: pfować mowię uftawicznie Sey- 
my, iedno to іей, iak kiedyby Pańftwo iakie 
nierządne Krolow y Rządcow (woich uftawi- 
cznie zrzucało. Coż za tym idzie * ato, że iak 
takie.Pańftwo wpadłoby w Anarchią, ( co zna- 
czy 
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(.) bez du,) tak my zrzucaiąc, zry- 
waiąc, pfuiac, naíze uftawicznie Seymy, iako- 
śmy iuz dobrze wpadać poczęli, tak niewar- 
pliwie w ofłatwią wpadniemy Anarchią. Boć 
gdy bez Seymow,to y bez rządu będziemy. 
nosić zaś daley, y cierpieć, aby tak zaw(ze 
rwafy fie y niedóchodziły 5суту, ieft to po- 
woli znieść fame Seymy, toc y cały Rząd Rze- 
plitey. Во coz po Scymach takich $ Owigc w 
rzetelności famey, czy takie będą daley, iakie 
teraz fa, to iet konwokowane Sz ту, ale za 
ia Scymow, 
e to ieft na Rzplitą fkurel 
1 Seymow nigdy lepiey nie bę 
rwać бе y ni € wfzyftkim 
wolifz, czyli zniesiefz S zyfz y 
Rzplcą bez Seymow nic- 
огу Rplitey, poki Seymow : Prawdaż 
ict? czy nie? pytam cie бе urodzony 
Szlachcicu Polfki, pytam cie fic. kazdy. Panie 
Poliki, ly Patryoto, ktoryś fie w tym wol- 


nym narodzie y rządzie urodził: Kto: 
tunę z Przodkow w tym wolnym Krol 
9d wolney Qyczyzny nabył, ktory$ wa!na 


Rzplita, wolny icy przez Seymy rząd od Oy- 
cow y Dziadow y Pradziadow odebrał: Czy 
zniesiefz więc, abyś oboiętnym okiem y o- 
ziębłym fercem patrzył, na tego w twych rę- 
ach rządu fwobodnego zgubę, ktory ci twoi 
zofławili Przodkowie ° А przynaymniey czy 

może(z 
(2.) Anarchia fine regimine fine dominatione, 
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możefż zadać kłamftwo, 
interefs temu,ktory twi 
kiedy po Seymach : J 
zwolże y na to, że піс infzego 

Rzeczplitą ten życzy у rząd iey utrzymać 
chce Seymy utrzymać. Y niegodz ç tedy 
dla utrzymania dawnego. y fwobodnego rza- 
du, całemi śiłami fzukać wfzelkiego fpofobu, 
do utrzymowania Seymow 

Druga przyczyna bie © od uflaiacey 

ey fie gdzie indziey m 

ltey, kiedy fpofobu nie będzie u- 
trzymywania Seymow. Gdy Seymow .nie 
maíz, gdy бе uftawicznie zrywaia, moc 
Czyphey fłabicie, y powoli ginie, á gdzie 
dziey y gruntować fię może. 

Wylulzezmy to lepiey do poięcia każde- 
go, ( ktokolwiek nim fig bydz fzczyci,) Szla- 
chcica Polfkiego; z pozwoleniem tych za- 
cnych Ziemian , ktorzy tę rzecz bez nafzey 
dofkonale rozumieją explikacyi, ale wybaczą, 
że dla.infzych zrozumienia, iaśniey coś przy- 
dać fig tu musi: abyśmy kiedykolwiek prze- 
ftali fzemrać y nicfprawiedliwie fkarzyć fig 
na Dwor, á raczey naízg wla(ng y poznali, y 
poprawili wine. 

Słychać czefte, prawdziwie, y ze wfzech 
miar rzetelnie mowić бє może , niefprawiee 
dliwe utyfkiwania, y narzekania na Dwor. 
Ze Dwor, mowią, tak abfolutnie wiele rzeczy 
czyni, że coby fię dziać w wielu Rzplitey in- 

terek 


9. XYI. Przyczyny 
lub prywatny 
iuż po Rzpltey, 


błąd 
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terefsach, y okolicznościach bez Seymu nies 
powinno, mocą Dworu fic dzicie: że Dwor po- 
woli wízyftko na siebie przeciąga. Lecz 
profzę, niech to każdy zważy, kiedy Seymow 
niemafz, kiedy fig ufławicznie rwą, iakie na« 
turalnie y koniecznie 2:44 тиба wypływać 
konfkwencye ? Niepodubna bowiem rzecz 
iet, żeby każdych dwoch lat, dopieroż w 
przeciągu, kilku, y kilkudziefiat lat, takie niee 
napady intercísa publiczne, ktore. koniecznie 
rezolwować potrzeba, ktore lubo do Krola y 
Scymu rezolucyi należą, ale ktore naturalnie 
odwlec fie nie moga; á tym czafem Seymu ża- 
dnego lat kilkanaście lub kilkadziefigt nie- 
maíz. Interefsa te tedy nięcierpiące odwłoki 
mufzą iakoś fie koniecznie zakończyć, y w 
fwym czasie mirąć, Coż czyhić ? ktoś im na 
tym świecie, w owey nieuchybney nagłości 
ład iakiżkolwiek dać musi. Y nie widzicież 
tu kochani Bracia Szlachta, że my fami, gdy 
Seymy nieuftannie y nieuważnie rwiemy , 
moc w takowych nieuchybnych interefsach, 
ktoraby do całego należała Seymu, my fami 
mowię w ręce Dworu, niechcącego y chcé- 
by о tym niemyślącego , wtrącamy ) Ze tak 
fprawiedliwego, zakonnego, fumiennego, y 
dobrego Pana nam Nieba dały, to fzczęście 
nafze, ale przy tylu nieuważnie zerwanych 
Scymach,gdyby to Бено nie w tak Oycowfkich 
у fprawiedliwych znaydowało бе rękach, co- 
by fig Вас dotąd mogło: Lecz czy nie wi- 

M dzie. 
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dziemy z tego, że więcey pełne ku nam do- 
broci, nad pu bledem tylu Seymow fk 
nych niefzczęściami Jego ubo lewa ferce, niż 
nafze, nad oczywifym nicbelpieczeńftwe m 
włalnym ? Smiymyz fie więc iefzcze {Ка 
niewiem o co y niby z nafogu na Dwor, á my 
$сут po Seymie iuż kilkanafty niepam 
zrywaymy. Skarzmy бє, o Polclftwe: о Sądy 
Zadworne: o Tryb: nały. y jurisdykc 
fzane,narzekaymy że obce woyfka b 
y konfenlu Scymow Rzplitey przez 
znaczną aggrawacya przechodzą, á my Seymy 
rwiymy. Niech fig fkarzą, po pam nym 
każdemu, frebrney, y międzianey monety u 
nas wynifzczeniu, i 
wprowad; one: że intere ) 
mu należał: exageruymy. 2 rb, 
cy бе Pałac Krolewfki, bez Seymu, znacznym 
reparował kofztem, na Spiczę Mouławiką y na 
bruki, bez ktorych Warfzawa obcyść fię nie- 
mogla, znaczne: Summy 402у{; á my Scymy 
rwiymy : niech fig fkarzą niektorzy fluíznie, 
czy nieflufzaic , wcale tu nie wchodzę, że 
Kurlandzki także do odwleczenia niepodobny 
interefs, acz wyraźną Konftytucyą 1736. Kro- 
lowi oddany, bez помера był ułożony Sey- 
mu: na te mowie,y ieżeli ktore tym rzeczy 
podobne, (атату. йе; iakich fkarg y za Au- 
guíla Wtorego, y za Jana, y za Michała, y 
za Kazimierza y za Wiadyflawa, y za Zy- 
gmun- 


ruyńu 
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gmuntow , manufkcy= 
prach, od. о 
"Zcbrzydowfk 
K ch, Bronowik 


yach y 


o 
R Zborowfkich, "Tarnowfkichs 


Radziejowikich , Kmitow « 
ch, Tefzyckich, pełno, á 
tym czafem Stymy tych fumych iateref- 
fow pc ne m i rwiymy, lub do ofta- 
tniego rożnemi pretextami wycieńczaymy mo- 
mentu: 4 alze obie s 
wiedliwość 


M 
emy? niedoradza 
ich do niey nale, z 


- сте Dembic- 

niegdy š Sandomirfkie- 

ymow naturalnie wypływa- 

iki, opifuiącego ) przeftrogi: Kiedy fe 


:) Quando rumpuntur Comitia, fumma 
titas gopernandi pe net, major. & l 
gè maxima, quàm fi iringeretur poteftas. 
Rumpuntur Comiti beamus fecuritatem. jue 
um & liber Libertatum enim 
confervatio unicé à Comitiis dependet, Той 
"Tom, 1. pag. 179. 
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wiem zachowanie, y całość, iedynie ôd SCyMOW 
żawifa: Те Howa Dembicki pilat iefzcze 2a 
Krola Michała Roku 1669. po Seymié War- 
fzawikim zerwanym. 

Alec coz naturalnieyfzego idkó to, ze 
kiedy my rwiemy dobrowolnie Ѕеуйу, тос 
сога? więkfza zófławać fie powinna przy tych; 
ktorzy nam іа oni fami nadali: powoli tam 
wfzyftko nazad przenosić бе musi. Chocby 
Krolowie y nayświęcsi byli, y naylepiey Rze- 
czyplitcy życzyli, y o&yrzetelniey za iey radą 
y konfeniem wlzyftko czynić chcieli, y żeby, 
nic tey,ktora oni fami fłanom Oyczyźny udzie- 
lili, mocy tykać niechcieli: lecz gdy Seymow 
niemafz, fama fie izecz przez siebie czyni, 26 
nadancy od Krolow mocy y władzy Rzplitey 


coraz ubywa, á Panulącym, chéácym Czy nie- 
chcącym y niemyslàcym przybywa. Rzplitey 
bowiem, ( każdy to rozumie y widźi ) do rżą- 
du zgromadżoncy nigdzie niema/z, nigdzie icy 


nie widać, tylko na iednych Seymach. A kié- 
dy Seymy fie rwa, kiedy Seymów niemafz, to 
nigdzie Rzplitéy niemafz: á kiedy y daley Séy- 
mow;to icht Rzplitey niebędzie, coż za dziw, 26 
fi powoli gdzie indzicy. y ӧс rzadzenid 
przeniesie 2. Powoli fig Narod fam cały: od- 
Ftrycha, oddala , y odzwyczaia od rzadow, 
przez rwanie rad y Seymow niech to tak y 
ddaley y dłużey będzie, kiedyż бе y iak po- 
tymi do opufzczoney fwoiey Чао przy- 
wroci? Jeżeli kto na świecie, tó poprzysię: 
gam, 
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am, Pan nam panuiący, day Boże w nay- 
Саде lata, krzywdy Żadney y ulzezerbku 
Rzplicey niechce.ani o nim nie myśli; wfzyicy 
dobrzy Patryotowie ( zoftawmy iaki zły y pío- 
chy ięzyk ) tę niewątpliwa y o nim opinią, y 
w nim maig ufność: y (prawiedliwie, bo pozo- 
ги y cienia w Panie fumiennym nie widzą 
iakich przeciwnych zamyfow, ktorym długi 
nierząd zwykł dawać okżzyą: to więc dobrze 
рогу, у chwała Bogu że tak ieft: ale niech 
y na potym, iak iuż kilkanaście zerwanych, 
zrywa Бе y nifzczeie Seymow, my nalzą wi- 
ną fami бе zgubiemy, my ftanow dwoch moc 
zwątlemy y utraciemy , my niefkończoną y 
nicpowctowaną fobie у Potomkom nafży 
uczyniemy krzywdę. ^ Niefkarzmy fig tedy 
niewinnie y daremnie na Krolow y Dwor, že 
бс intereffa Rzplitey, bez icy wiedzy, rady, y 
konfenfu fprawuią, że czy Dwor, czy Senat, 
Śtan nafz Szlachecki odílrychaig od rządu, 
śle fzukaymy raczey fkutecznego fpofobu 
utrzymowania Seymow, dby Stan Szlachecki 
powoli od rządow, y mocy mu od Panow y 
Krolow nadancy, nieodpadł, 

Reflexya trzecia. Skarzemy fig tudzież, 
że prożne y niefkuteczne prawa, że exckucyi 
niemaia, a zrzodła tego tak ftrafznego widzieć 
niechcemy defektu, to ieft, że Seymow y ta- 
dy nicmamy. Ze prawa w ipfzych krajach 
obferwowane fa, bo ieft zawfze, kto prawa za» 
chowania dogląda, kto ma moc exckwowania 

prawa 


wa, poprawi 

fkuteczne znayduie, oł 

go przyprowadzenia do fkut 

tey mocy. niema, tylko iedne 

fa naprzykład przed trzyd 

ktura Trybunału, wiele fig w i 

dełektow, ktore poprawićby trzeba. D 

nale razem co zrobić, nie ieft rzecz ro 

y siły ludzi były dódhod 
my, to na drugim, па trzeć m z 

iym y piątym, nieochybnie cosby 

dofkonaley y oraz.fkuteczniey zrob 

pewne mnieyby  nielprawiedliwoś. 
„tak gdyby naygorzey Tryb 

mi prawami upadły, ktoż 

Seym w niemafz > Toż famo 

innych prawach mowić (е mc 

nieme. Prawa w Ksic 


у 
[ 


Prawa lą 
] ch raz rapifane bu- 
twieią. Ale narod ludzki zawize potrzebuie 
dozoru, y przymufzenia do dobre 5 
więc ieden pofłanowi, г 

drugi Seym, y dziesiat 

do ikutku y exekucyi prawo przy wod, 


) ludz 

ać, lub go gwałc 

śmy to iuż obíz 
dragi w w 2 fie z tym więc 

pytam tylko: Coż tedy za dziw, ze u nas "pra 

жай bez fku:ku, bez exekucyi, bez wigoru 2 

bo Se "mafz. k af 1, = s 3 

Ë EE ktore fą iedne praw obro- 

niciele, ftroże, dozorcy, y cxekutorowie. Scy- 
mow 


iey w paragr 
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mow tedy effincyaluie potrzeba, żeby prawa 

mywanc , poparte y zachowane były. 
yrnow, nic prawa niewarte. 

Krotko tu iuż tylko, czwartą, liczoną 
tyle razy wyżey, między nay; ownieyfzemi 
ү jczyng utrzymy- 
war y dla niezliczonych 
interelfow у potrzeb Oyczyzny,corc czoych y 
dziennych, potrze- 


упати, wlpomr 


miesięcznych, y 
ba nam koniecznie 
te y wielkie Rzplitey 
mu 
ligia, Prybunały. 
Szlacheckie prerogaty 
prawa, fkarb, handle, nawigacya, monet, та- 
pufaktury, rzemiefa, Szpitale publiczne. tun- 
dacye, Akademie, Szkoły, Zamki, Grody, Miar 
fteczka, Wsie, prowincye.grahice, trakcary, be- 
fpieczeńftwo, Йаа, Kroleftwa, wizvft- 
ko upadać тиб, iak niknie, bez Seymow. 
Rady temu wízyftkiemu trzeba, bez rady nic 

> z tego wfzyftkiego utrzymać niemoże, а 
rady temu żadney n mafz, kiedy Scymow nie- 
maiz. Тос na wfzyftkim tym narod ten ni- 
fzczeć muśi, y oczywiście nifzczcie bez Sey- 
mow.  Nietzeba na to fpekulacyi. -W -o 
czach nafzych iuż ieft zguba tego wlzyfikiega, 
Lecz mowiłem o tym iuż obfzernicy w para- 
grafie pierwfzym. 

Aleć y ta do fkuteeznego fzukania o- 
calenia Scymow » niemało pięta pobudzi by 
powin: 


body, 
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powinna reflexya , na włalnym każdego ine 
terefsie, y na włafney ufundowana. miłości, że 
gdyby ftawaly Scymy, iak wicle dobrego y 
ludziomby partykularnym przybyło ? Tysiąc 
interellow prywatnych па Seym każdy бе cie 
śnie, ktore bez decyzyi, bez {айи Rzplitey 
obcyść fig niemoga. ^ Jak wielu upadaią po- 
żytki y nadzieie z Seymow walnych upad- 
kiem? Do cego, nikt niemoże bydz fzczęśliwy, 
w nielzczęśliwey Oyczyznie, пікс {wego bee 
fpieczny, w niebefpieczney y flabey Rzplitey. 
Co бе dziesiącią y Kilkudziesiąt lac zbiera, 
rok ieden, tydzień y dzień zabiera, przez nie- 
Przyiaciela, czyli złego fasiada inwazyą. Do- 
my, żony, dzieci, familie, fortuny niepewne, 
oprelsye y zewnątrz, y wewnątrz niczaośne. 
€zyż nieczuiemy tego? czyż nie napatrzem y 
fig tego? czyż nienaięczemy бе y nie na- 
płaczemy na to?! Zkądże to idzie! z nierzą- 
du tak pięknego y moincgo kraiu: nierzad 
zkąd 2 że y rady y Seymow niemamy. Wiec 
fama miłość dobra y intercfsu włafnego czy 
w nas niewzbudza pragnienia, aby Scymy u- 
trzymywane były 2 y my przyfzli do le- 
pizego porządku, befpieczeńttwa, y naízych 
ipokoynego zażycia fortun 2 
A coż mowiemy na tę Лођа тейехуа 2 
iako Stan Szlachecki wzgardzony, iako Poffo- 
wie na Seymach mało warci? 4 po Seymach 
bez zadney zaflugi^y fawy ? iako Sędziwi y 
° godni ludzie fprobowawiży raz, sc fię 
х Pofel- 


Pofelftwa 2 iako Seaat zlifzony, i 


1% 

jako Senatu 

| owieniu 

monialne KA eria 

my, pomyśleć proize, iakby chę: 

y. y nasfędziwizy, naymę ży nej: 

fpofobnicyfzy podcymowaf fig Polsiftwa + iak- 
by każdy ftaraf 


utrzymywania Seymot. 


swae fpe y 
1 пс Boże, y fow daremnie tras 
» co, by naylepízego 
e radzić, kiedy fig to ną 


czciwfzemu potym + wielkiemi zdaniami Ses 

Pads Mein wota? by naywalniey[zy 
Rzplitey rozfadnie y gorliwie popierać ше 
rels? kiedy wie zapewne, że rada jego Za 28 
go niewezmie fkutku? со potym by naydo: 

ikonalfzemu y naybardzicy akkredytowanemu 
Miniftrowi, y iak naywierniey, iak Под 
mniey, iak nayusilnicy co głolem Mini He 
wikim doradzać ? wysilać rozum dla zpk 
kich ufatwieaia trudności ? kiedy iak na аб 

ni widzi, że to daremna fatyga, że A: e 
mu; zatym y z iego niebędzie rady. Coż te 


i үйд ść y zapłatę od nas 
gaz więc ma za wdzięczność y 22рі iua? 
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nie radzą, á my Seymy 

nie zezna, że daleko więkfza S:natorow, Mini- 
firow;Poffow,Urzednikow, po Wojzwodztwach 
zacnych ludzi, byłaby w Oyczyznie konfyde- 
racya, wiek(za nawet y fainego Majefłatu po- 


panowania honor natym zaległ, aby iak nay- 
lepfzym rządem kwitnęło Kroleftwo, gdzież 
rząd dobry wprowadzić mcże, 
dnych Seymach ? Senatu cały zafzczyt, powa* 
ga y fawa ieft, dobrze radzić Oyczyznie , 
gdzież te rady ich mogą fkutecznie Oyc. 
pomoc, tylko na iednych Seymach? Sz 
ckiego ftanu prawdziwy interels, tak wielkie 
fwoie fwobody wolności, przy wileie, fortuny, 
formę rządu, kraiu całość, fawę fwego wi 
cznemi czafy utrzymywać Narodu, fłarać fie, 
aby byfo dobr: y 
wracac wízyftkic od niey we 
wnętrzne nielzczęść 2 
wízyftko odwroci, gdzie fic 
wizyftko utrzyma, tylko na ied 
y niętrzebaż więc Krolowi, Senatowi, Stanow 
Szlacheckiemu, utrzymywania Seymow fzukać 
iak nayfkuteczieyfzego fpofobu > 

Zważyć iefzcze | y tę, o doyście 
Seymow fłarania fic pr: 


ymach? 


nę, to ieft zważyć 
ziazdy пабе co dwoletnie w Warfzawie y 
w Grodnie, wziąć na fzalą prace, mozoły, ex- 
репу, niewygody, podroże,Króla, Senatorow, 
Szla- 


ka,na } Gl popr 


ym, na publikowaniu Uniwerfałow, na 


xl-Sevmowych ;, na Seymach > 
$:natis Konfiliach, na relas 
ażyć co to zdrowia, 
yzot każdego kolzcuie 

now na Szymikach y Se) 
ato potrzeba ex- 
бое fig rzeczy ? zwa- 

zabiegi niepojęte 


ñ y оос fa:ygi, zw 
h dia ! 


h,Dworach, zw 
y wiízy&kich Cud 
ych kraiow nad nami encyą 

o ciekawość, rzucić oko na tei 


m nam generalny przyniesie ? aż 
w moment ieden, cała owa rak wielka, 
1a gruchocze fig y oba- 
„w moment ieden, miliony, pr 
kryślone flowami tylu tysięcy ludzi 
godnych fatygi у zawody, nifzczeia у nikną, 
y iak dziecinna iaka roztypuią fig zabawka. 
Człek 
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Człek ieden ( czyli kilku 

zważa, co pfuie, ieden mowię, z 
palsyą, czyli zylkiem, niecayc fobie na fu- 
mnieniu fkrupułu, z tak wielkiey obalenia 
firuktury, z tak niewyrażonych Кодон y 
prac zgubienia, z tak śmiertelncy Oyczyznię 
zadaney rany, za піс maiąc wizyftkich ludzi 
poczciwych przeklędłwa y żale, za nic maigc 
wielkość grzechu, nad ktory incendigri] сгу- 
li zapalacze Kościołow y Miaft трісу grze- 
{za daleko, za піс wieczną imienia fwego in- 
famia albo z fatalnym wypada protefior, y 


kupionych ) nic- 
piony czyli 


wfzyftko fowem iednym kazı, albo iak teraz 
ick, niby wydać fig, że Seym zrywa, nięchcąc, 
(lubo ra taiemaica у dzieckom wiądoma ) 
pozornemi pretextami w 


гра y wycieńczą 

minury zbawienia, aby czas Scymu mizernie 

do oftatniego dokapaf momentu, 

tym czafem co raz bardziey grążni 

icy coraz ciężfze, choroby coraz 

pieyfze, y do uleczenia trudnieyfze йе ft 

Y wielu utwierdza fig rozpacz, że iuz nigdy w 

tey Rzplitcy bydź lepiey niemoze. Y toż 

wizyftko iefzczeż nas niedererminuie dofyć + 

do wynalezienia by naytrudnieyfzego, ale zba- 

wiennego, y niguchybnie potrzebnego , Sey- 

mow nafzych inakfzego iak teraz kończenia ° 
Przebicgłem y napomkpąłem tylko w 

gigdmey dopiero тейсху o ochydzie, ktorą 

fobie u poftronnych Narodow z nafzego co 

dyuletnego $cymowania czyniemy: algés edie 

y 
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by nic fofzego, tó td ićdna uwaga, którą kła* 
,ferca Patryotow dobrych przeni- 
i W iakiż to kontempt, w id: 
ko; y ú Cudzozieméow zd: 
énych, znayduiących fç czy w Waifzawié 
czy w Gródnic.y u ndycelnityfzych w Eutopié 
nacji, fdsiedzkich y dilf 
ów Pólfki o4 Hollenderfkim od iakiegoś ku: 
glarżi reprezentowany "Teatrum, ktory wor 
wroblów 4 урай, á gdy té 
ź nićzmierńym Байет porożlacywały fip po 
izbie,y każdy w (04 ftróné, ulecidly przez 
ókna, fpektatotowi powiedział, że to iefł Sey- 
mu Polikiego obrdz, że taki Seym widział w 
War(ziwie. Scyi mowię па pod tą w 
dbcych krdidch częfło reprezentowany f: 
guri, rozśmiefżyć ŻE nas, a nie raczej 
zawftydzić y żażalić pówińień ? Co a nafzych 
gitach $ co o nafzey obróńie? со `о rządzić 
we wfżyfikifh obce myśleć 812 Narody? kie: 
dy widza, żć Seymy uftawicznie zrywamy ? 
że cale ielteśmy bez rady > czy niecuiemyz 
iüz fkutkow rey opinij, Ktore maia fąsiedzi б 
tym bezrddńym Kroleftwie 2 czy iuzi$my 2а 
Kartówani, czyśmy Zakamienieli iuż na lentv- 
rent niéfawy у hańby > ktorą przed całą 
Europą nafz nas nierzad okrywa. 

Służyłaby mi са za walną dziewiątą przy: 
czynę ftardnia бе o utrzymywanie Seymow; 
Konfytucyá , Roku 1659. uchwalona ; pod 
tyt tytułem: O fpofobie konkliżówania rad pie 


> 
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znych; na ktorego wyoal tany Rze- 
рікеу, zarrwożone tylą zerwanemi yma- 
mi, naznacz:ły były liczną dofyć Senato- 
row y Poflow Kommi ree do dziś аша 
żadnego (zc tku 
отуш w inizym mie um obłzernie iey р 
dnie mi mowić, Stuzylyby mi 
wielu zacnych, mądr d prawdz 
tryotow е 
niem y га 


1eÍzcze 
iwych 
"ym wolnoś 
rwaniem Scymow n 


ia y SB SĘ ch, Puis ch 

raZne o tym niefzczęśliwym be 
tymenta iz adam tey Książki czę- 

ci Dwoch tui k prawdziwie Oyczyzue 
kochaiących Ziomkow ych pamietne mu- 
fzę przytoczyć fowa: Wielkiego Szczuki Pod- 
kauclerzego 1 :-Comitiorum ruptura pel 
mum ad Kemp: rtendam inventum у K 
wikiego niemniey, iak my Oyczyftą kochaią- 
cego wolność, dle na iey złe narzekająceg 
zażycie, owe fmutne weftchnienie: Deus аш 
prifcam Polonis тетет, aut efficax aliquod rem 
dium periculofa buic libertati afferat! Dość tych 
żalów tym czafem. Tu iuż tylko to rzckoe, 
że nie ia pierwizy , ele iuz tak dawno nad 
niedochodzeniem Scymow z dubremi Synami 
Rzplta utyfkuie y ięczy, y bezprawiu temu 
chce гате wynalesé, widząc oczywifłą fwo- 
ię z uftawicznie rwiących fig Seymow ruinę 

y zgubę. Nie 
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Niechay tu zaś kto chce mowi, ze nie 

wlzyftkie zerwania Szymow fa fzkodliwe y 
fatalne Oy ie,że bywały y rwane S 

my dla dobra Oyczyzny, że nieraz byliby- 


śmy byli wprowadzeni w to, czego niechce- 
оупу niektore, g yby by ły owe 
odobue Кашу бе 


на kt 
mate rye, | ў р ) 
wane. W inizey części tey Ks aki zachowu- 
ię na 
ca fię ° y 
to ba 3, К‹ racia, żeby ktory Seym 
|, aby dobrem Oyczyzny 

Jeft to ісіпо, co ogniem pezar ga- 
Sic, trucizną le тус, со ch om парга Wić, 
fundame! ikopywać y krulzyć, 
а rwaojiem Seymow, chcieć pomoc Replirey. 
Radzić tu trzeba, radzić, nie radę znosić kiedy 
chcemy co dobrego uczynić Oyczyznie, lub 
ią ofwobodzié od złego. Co to za Doktor, 
ktory febrę lecząc w maligne lub w mania 
pacyenta wpędza? То to we wizyftkich in- 
{zych Kroleftwach y Rzplitych rady konie- 
cznie pc ja, aby kraiowi co zrobić dobre- 
go. lub go od zguby wybawić! na zbawienie 
zaś Polki, na uczynienie iey dobrze, trzeba 
radę rwać y kazić koniecznie ? czy ci nasi 
Politycy wyperfwi aduią to komu zdrowego ro- 
zumu > Niefłychana tedy dotąd rzecz w naro- 
dzie ludzkim, dopiero praktykowana u nas, 
żeby całość y befpieczeüftwe Oyczyzny. Sey- 

mow 


wiedzi rzetelacbo vu do Um 
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mow rwaniem, y rady ikazieniem warbwaé, 
Aleć pretext to tylko ufławiczny na każdym 
Seymie, rwą go żawize iacyś zelanci, rwą go 
iacyś kochankowie Oyczyzny, rwą go poczcie 
wi, za iakich oni fami maią fie, ludzie: w тте. 
czy famey, prawdy niemafz prawdziwlzcy nad 
tę, że y ieden Séym y za nafzey pamięci 
( przypomniymy ie fobie) y przed nami, 
zerwany nigdy dla dobia publicznego nie- 
byf: dowodzę tego gdzie indziey niżey na 
kilkadziesiąt Seymach. Prawda że tamuiąc 
aćjiwitatem, 'proteftacye czyniąc, rwac Seymy, 
Oyezyfte dobro, Praw zachowanie, całość od 


fąsiadow, wolność y fwobody brzmiemy: śle 
w rzeczy fafney emulacye między Domami, 
ambicya, zemfta, zazdrość, złość przeciw Dwo- 


rowi lub równym, dependencye pługawe , 
fakcye cudzoziemikie, łakomftwo, pieniądze, 
radzieie prywatne, wfzyftkie, co do iednego, 
dotąd $cymy, żerwsły. Szlachta ( Kromero= 
we, jak niżcy będzie, pifzczałki) Szlachta 
rw Seymy, czy Scytmiki, ale żaden nie rwie 
nienadęcy ód kogo, żaden nigdy fam niewie, 
Za co Seym rwie prawdziwie, Ci wiedzą, 
ktorzy Scym zrywać im każą. Niech ina- 
czey wierzy Indyiczyk nie Polak. Lecz po- 
tym obfzerniey o tym. 

Kończmy, lubo tysiączne przychodzą, tą 
dflátiig uwagą. Coż to jeft? coż to fyfzeć ? coż 
to za iakaś rozpacz u wfzyftkich prawie Pa- 
tryoto$ ? że idż nigdy lepiey nie będzie, że 

iuż 
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juz nigdy бе zfe nie odmieni, że iuż kroků 
cofnąć niemożną od zguby.  Nieufły(zylz ni- 
kogo, ktoryby o polepizeniu Oyczyfl go fta- 
nu coś lepiey rokował, Coś nak(ztadt tzalow 
Cycerona w Rzymie, iąkie w liftach wielkiego 
tego czfeka opifane widziemy. Nielnalek y 
rozdwoienia umyfłow wí;edzie tak pełno, Ze 
luż patrzeć na nie, fylzeć o nich nudno, y 
Okropno fig zdaie. Ale zkądźe proíze te nie« 
godziwey defperacyi o Rzplitey fentymenta 
pochodzą? Ktoż tego niewidzi, kto, że tak 
rzekę, rękami niedotyka, że te wizyftkie nie- 
wczelne ale zawfze fatalne o Oyczyznie rozpa* 
cze, niewypływaią znikąd, tylko z iednego 
Seymow tylu po Seymach niedochodzenia y 
rwania? Po każdym zerwanym Seymie, со? 
infzego widziemy, tylko więkfze co raz mię: 
dzy Panami y inizemi roziątrzen'a umyflow $ 
coz infzego Hyfzemy tylko te defpersckie ө 
Raplitey y naypoczciwfzych myśli, narzckania, 
у Ímutne wrozby: nec videmus quis finis, preter 
exitium, futurus fi 

Alcé ten Bog Krol.ftw y Narodow nay- 
wyżfzy y miłosierny Rządca, ktory, gdy lud 
{woy widział, że eppropingnacerunt иғдие gd por- 
tas mortis, mifit verbum faum 69. Janatit eos; 69 
eripuit eos de interitionibus eorum : ten mowi 
Bog, od zguby, ktorcy wízyftkim.tak fig Ыр 
fkiemi zdaiemy , flowem jednym włzechmo- 
enym wybawić nas może, gdy w Jego Өра- 
trzności Narod nalz, буусһ Przodków przy- 

N * kla- 
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kfadem, nadzicię у ufność położy. Aza Ba- 
{Ка Jego mądrość natchnie wízyftkich Patryo. 
tow dobrych, y pokaze im fpofob, z tey toni 
y nierządu fwoiey falwowania Qyczyzny. О 
со tu rozpaczać! konferwuie nam Bog fafka- 
wy w dobrym zdrowiu Nayiaśnieylzego Pana, 
Оуса Оусгугпу, y tak dobrze zawlze temu 
życzącego Kroleftwu. Znamy w Senacie, w 
Minmifteryach, w ftanie Szlacheckim po Woie- 
wodztwach , wielką moc poczciwych y do- 
brych Oyczyzny Synow.  Zaczniymy tylko 
fkutecznie co myśleć o ratunku Qyczyzny, a 
poprawieniu rad y Seymow formy, o wynale- 
zieniu y ufłanowieniu fkutecznego y trwade- 
go fpofobu utrzymywania Seymow, rady te- 
mu naturalocy Kroleftwu, а wfzyRko z po- 


mocą ramienia Bofkiego, od tey, ktorą fobie 
groziemy, ruiny łatwo бе podzwignie. Non 


fi male nunc, @ elim. fic erit. Co zaś fzczera 
prawda icht, y na со fatalnym nie trzeba bydź 
wiefzczkiem, bo to zdrowy rozum powiada, że 
ieżcli tak daley bez rady będziemy, iezeli rwa» 
nia Seymow śmiertelnego Оусгугпіс nie zata- 
muiemy bezprawia, to naturalnie, iako każde, 
tak у to, bez rady zginąć тий Kroleftwo: Ale 
teraz przecięż icft iefzcze czas temu zabicicé, 
aby fic zapęfzczone te po kraiu nicfzczesliwe 
nie fpełniły rozpacze, ktore fame, do fzukania 
rzetelnego y fkutecznego Rzplitey ratunku, 
celnieyfzych, medrízych, y dzielnieyfzych w 
пісу ludzi, mocno powinny ero 

wa 
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Uwagi te więc wfzyftkie krotko w tey 
wyrażone Konkluzyj, á razem wzięte, fzkod, y 
ftraty Oyczyzny, generalnie upadaiącey na 
wlzyftkim , zoftaiacey lat tyle bez włafney 
fobie у rady, y rządu, niebefpieczeńftw oczy- 
wiftych wewnętrznych y zewnętrznych, Stanu 
obracaiącego fig w Anarchig,niezmiernych ko- 
fztow, y zawodow y prac daremnych, nicffa- 
wy, wzgardy, y naśmiewifka poftronnych z 
nafzego nierzadu, rozpacz publicznych o Oy- 
czyznie, uwagi te mowie y tym podobne ty- 
басгпе, czyż nas niepowinny pobudzić do fta- 
rania бє o fpofob ieden iaki, ktory naylepfzy 
bydź może, y zawfze fkuteczny,utrzymywania 
Seymow * Czy niechcemy pierwsi mieć tey fa- 
wy, aby za nafzych czalow taki fpofob wyna- 
leść > aby. nam zań potomkowie nasi, y przy- 
fzic wieki na zaw(ze obligowane były ? bo kie» 
dyżkolwiek nieuchybnie przyiść musi do niee 
go. _ Niepodobna, żeby Prowidencya tak nas 
zawfze opuścić miała, w tak oczywiftym błę- 
dzie. Niepodobna, żeby rozum u nas nie 
miaf wziąść kiedy gory. A za coż nie u nas 
famych ! za co mowię nie za nafzych czafow ! 
Daymy więc pokoy, y niegodziwym о 
polepfzeniu Stanu Rzplitey defperacyom, y 
tym wyżey .examinowanym utrzymania Sey- 
mow błachym у niefkutecznym fpofobom. 
Niechodźmy koło celu, (iak mowią) id£my 
do famey rzeczy, Тебе fpofoby nitki to fa, 
nie mocne fancuchy do dźwigania y rządzenia 
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icy machiny. Liście y gałązki co ieft óciefy- 
Wać, nie rdzenowi v korzeniowi co radzić. 
Коо fłrumykow bawiemy fig datmo,nie idaic- 
my do żrzodła Pewien ieltem, że mamy ną 
myśli wfzylcy, że dobize rozumiemy to w[zy- 
fey, od czego potrzebą tu zacząć, y co iino 
ztobić, Gzy nicśmiemy z tym 1ednym, a tak 
iednym, że niemalz drugiego, fkutecznym 0: 
świadczyć fig /pofóbem > Już go z początku; za 
fencymeńtem ludzi wielkich id 

tych zamkuąłem fowach : wizyflko dobrze 
poydzie, sylko trzeba nayptzod poprawić ma: 
ат Confilorum formam, 

Kto zaś nickonrent, że ia, nielkuteczność 
wielu ipofobow, ktore insi do Scymow utrzy- 
mywania- podają, dotąd odkrywizy, żadaega 
Przy ujm fkutecznego utrzymywania onychze 
nie wyraziłem (pofobu; niech mnie o to gani, 
nięch ó to co tu braknie nalega: rzecz gotowa 
ieft. Mnie (ig. zapatrywać należy,iak tę pier: 
wiza część, pierwsi, moznieysi, naypaczciwsi, 
naylepsi, y naymędrsi Patryotowie prz yim, 
co о nicy fadzé będą,czego po mnie życzyć; 
co y minie басу czynię rożkażą. Przyięcie 
dd uich pieryłżey części, będzie mi pobudka 

do drupiey, y do dalízvch wydania. 
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